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1970 R O K Ü

szczec
N r  70 (7946) R ok za łożen ia  1945

„W ia ikanocna  kajiaLuózo.'

Gwałtowne zaostrzenie sytuacji w USA

Stroik pocztowców
Z  F R A N C J I

N o w a  forma
p ro fs s fu

przeciwko podatkom
P A R Y Ż  P A P . F ra n c ję  oga.-nęla fa ­

la  p ro testu  p rze c iw k o  w y s o k im  po­
d a tk o m . P ro te s tu ją  p rzed e  w s zys t­
k im  d ro b n i k u p c y  i rze m ieś ln ic y .

W  a k c ji p ro te s ta c y jn e j b e rze  u -  
d z ia ł okoŁo 20 tys . osób. Zastoso­
w a n o  w  ty m  celu n o w ą  fo rm ę  de­
m o n s tra c ji , p rz y ję tą  od w ła ś c ic ie li 
c ię ża ró w e k , k tó rz y  zaorocestow aii 
p rz e c iw k o  w p ro w a d z e n iu  zak a zu  
p rze ja zd u  p rzez  n ie k tó re  drogi. 
W ów cza s  to  w ła ś c ic ie le  c ię ża ró w e k  
w e  W łasnych  w ozach  i  w y n a ję ty c h  
a u to k a ra c h  zac zę li b lo k o w a ć  g łó w ­
n e  d ro g i w io d ą ce  do  P a ry ż a , ja d ą c  
n a  tyc h  trasach  z szybkością  5 km  
n a  godzinę. S p o w o d o w a ło  tn za k łó ­
ce n ie  ru ch u  ko łow ego , a w n ie k tó ­
ry c h  m ie js ca ch  c a łk o w ic ie  go 
w s trz y m a ło .

T ę  sam ą fo rm ę  p ro testu  o b ra li o- 
b ea n te  d ro b n i k u p c y  i rze m ieś ln ic y . 
W  p o n ied z ia łe k  w  w y n a ję ty m  samo  
cho d a ch  i  au to k a ra c h  z a b lo k o w a li 
o n i ruch  k o ło w y  w  w ie lu  m ia ­
sta ch  fra n c u s k ic h . W  n ie k tó ry c h  
m ia s ta c h  doszło  do s ta rć  z p o lic ją .

Wstępne rozmowy
czterech mocarstw 
w Berlinie zach.
B E R L IN  P A P . W  p o n ie d z ia łe k  od­

b y ły  się w  B e r lin ie  zac h o d n im  m ię  
d z y  p rze d s ta w ic ie la m i czte rech  w ie l  
k ic h  m o ca rs tw  pie~vrs ? j techn iczne  
ro z m o w y  w s tę p n e  w  sp ra w ie  ezte- 
ro m o c a rs tw o w e j ko n .ie re .v rii na szcze 
b iu  a m ba sa d o ró w , k ;ó ra  m a  się  od­
b y ć  w  c zw a rte k . M ie j eem  k o n fe ­
re n c ji, d o ty czą ce j p ro b lem u  B e rlin a  
zac h o d nieg o , b ęd z ie  g m ach  b yłe j 
iR ady K o n tro li w  B e rlin ie  zachod­
n im .

Moskwa 1970 roku
M O S K W A  P A P . M o s k w ic z  an i«  o - 

t r z y m a ją  w  ty m  ro k u  5,5 m in . m e­
tró w  k w a d ra to w y c h  o  »w ierzchni u- 
ż y tk o w e j — m ie s zk a n ia  n o w o  budo­
w a n y c h  b lo k ó w  będą zn ac zc ie  w y ­
go d n ie js ze  n iż  d o ty ch c zas  — in fo r ­
m u je  p rzew o dn iczą cy  K o m ite tu  W y  
k o n a w cze g o  R a d y  M ie js k ie j M o s k w y , 
W ła d im ir  P ro m y s ło w  n a  ła m a c h  ty ­
g o d n ik a  „O g o n io k “ .

S to lic a  ra d z ie c k a  b u d u je  się w e ­
d łu g  now ego  p la nu  gener a ln eg o , k tó  
re go  re a liz a c ja  p rze w id z ia n a  je s t  na  
d w a na śc ie  la t. Jedną z p o d staw o­
w y c h  zasad je s t z a c h o w a n ie  obec­
n y c h  g ra n ic  m ia s ta . N a  .m iejscu n is  
k ic h  d o m ó w  w y ra s ta ją  ko m p le k s y  
w ie lo p ię tro w y c h  b u d y n k ó w

S zy b k o  p o stępu je  ro zb u d ow a m e ­
tra . Jeśli p o p rzed n io  p rzy b y w a ło  
ro o zn ie  ś redn io  5 k m , to  w  n a jb liż ­
szych p ię c iu  la ta c h  p rzyb ę d z ie  o k o ło  
55 k m  p o d z iem n y ch  m a g is tra li.

T r w a  m o d e rn iz a c ja  k o m u n ik a c ji  
a u to b u s o w e j, tro le jb u s o w e j I  t ra m ­
w a jo w e j.  B u d o w a n y  je s t te le w iz y j­
n y  system  k o n tro li ru ch u  o ra z  sze­
re g  in n y c h  n o w oczesnych  u rząd ze ń , 
m a ją c y c h  n a  celu  u sp ra w n ie n ie  trans  
p o rtu  m ie js k ie g o .

JE D N Ą  z a trakc ji okresu 
przedświątecznego w  Lon­
dynie jest doroczny kon­
kurs na „ W IE L K A N O C N Y  
K A P E L U S Z ”, w  którym  
prezentują  swe pomysły 
adeptki sztuki m odniar- 
skiej.

Na zd jęc iu : londyńskie  
m odeleki w  „w ielkanoc­
nych kapeluszach”.

^  N ixon  luzyiua na pomoc inojsko 
^  Groźba strajku powszechnego

N O W Y  JO R K  PAP. W  poniedziałek wieczorem  po wielogo­
dzinnej konferencji w  B iałym  Domu z  przywódcam i Kongresu, 
doradcami i  sekretarzem obrony, prezydent N ixon  wygłosił 
krótk ie  przem ówienie te lew izyjne, w  którym  zapowiedział, że 
korzystając ze swych konstytucyjnych uprawnień, poleca a r­
m ii i  innym  organizacjom m ilitarnym , by podjęły w  Now ym  
Jorku pracę strajkujących pocztowców.

d ów  p re zyde n ta  T ru m a n a . W o j 
ska w  ce lu  p rze łam an ia  s tra jk u  
pocztowego n ie  uży to  w  U S A  
jeszcze n igdy.

(C A F -U P I) P R E Z Y D E N T  po lec ił, b y  w  
ty c h  m ie jscow ościach, gdzie

Rada Ministrów powołała
Uniwersytet

Gdański
G D A Ń S K  P A P . Rada M in is tró w  podjęła uchwałę o powoła­

niu Uniw ersytetu  Gdańskiego. Uczelnia —  ja k  poinform ował 
na konferencji w  K W  P Z P R  w  Gdańsku sekretarz K W  Jerzy  
H a je r  —  zainauguruje swój pierw szy rok akadem icki w  paź­
dzierniku 1970 r. Jest to w spaniały  prezent d la Z iem i G dań­
skie j w  przeddzień obchodów 25-rocznicy je j  wyzwolenia.

D E C Y Z J A  T A , będąca spe łn ie  
n ie m  p o s tu la tó w  najszerszych  
rzesz społeczeństw a W ybrzeża, 
za w a rty c h  w  p ro g ra m ie  w y b o r­
czym  W K  F J N  w  ub. r., s ta ła  
się m o ż liw a  w  w y n ik u  w ie lo ­
le tn ie g o  procesu ro z w o ju  i  do­
sko na le n ia  się gdańskiego  ś ro ­
dow iska  u cze ln ianego; je s t w y ­
razem  uzna n ia  w ła d z  p a r ty j­
nych  i  p ań s tw ow ych  d la  jego 
dorobku . D o tyczy  to  szczególn ie 
W yższe j S zko ły  E kon o m iczn e j i 
W yższei S zko ły  Pedagogicznej, 
k tó ry c h  dorobek  dyda k tyczny , 
n a u k o w y  i  k a d ro w y  s ta ł się 
g łów ną  p rzes łanką  p o w o ła n ia  
u n iw e rs y te tu .

U n iw e rs y te t G da ń sk i sk ładać 
się będzie  z 6 w y d z ia łó w  oraz 
Wyższego S tu d iu m  N auczyc ie l­
skiego.

Z  K IE R U N K IE M  go sp o d ark i m o r­
s k ie j na jśc iś le j z w ią za n e  będą dw a  
w y d z ia ły  ek o n o m iczn e  -  P rze m y s łu  
i T ra n s p o rtu  -  m a ją c e  k s z ta łc ić  k a ­
d ry  i  ro z w ija ć  b ad a n ia  d !a  flo-ty 
m o rs k ie j, p o rtó w , okręfcow nictw a i 
h a n d lu  zag ra n ic zne g o .
'W y d z ia ł  B io lo g ii i N a u k  o Z e m :  

ro z w in ie  d z ia ła lno ś ć  g łó w n ie  w  za­
k re s ie  o c e a n o g ra fii, b io lo g u  «y.o:za. 
p ro w a d z ić  b ęd z ie  b a d a n ia  d n a  m o r­
skiego.

P ra w o  m o rs k ie  w  u ję c iu  h is to ry cz  
n y m . h is to r ia  p ra w a  g Hańskiego, 
m o rs k ie  stosunk i p ra c y  — to  g łó w n e  
k ie ru n k i za in te res o w an ia  W y d z ia łu  
P ra w n o -A d m in is tra c y jn e g o .

N a  W y d z ia le  M a te m a ty k i, F iz y k i  
i  C h e m ii n a  p ie rw s zy  p la n  w y su w a  
się  m a te m a ty k a , zw ła szc za  stosow a­
na, k tó ra  w  co ra z  w ię k s ze j m ie rze  
dec yd o w a ć b ęd z ie  o  k s z ta łc ie  i  no ­
woczesności g o sp o d ark i m o rs k ie j.

D o n io s łą  ro lę  sp e łn ia ć  będz*e ró w  
n ie ż  W yd izia ł H u m a n is ty c z n y  u n i­

w e rs y te tu . I  n a  n im  m e z a b ra k n ie  
re g io na in o -m o rs ik ie j s p e c y fik i ja k  
mp. li te ra tu ra  m a ry n is ty c zn a . W  dzie  
d ż in ie  sp o le ca n o -k u lturaL n ej w ie le  
m ie js c a  p o św ięc i s ię  h is to rii regio ­
nu  i je g o  k u ltu ry , stosunkom  łą czą ­
cy m  P o ls kę  z k r a ja m i oasenu M o ­
rz a  B a łty c k ie g o , znajom ości w spół­
czesnej lite ra tu ry , tea tru , p la s ty k i 
m u z y k i o ra z  b ad a n io m  soc jo log icz­
n y m .

Przemyt na statkach
Jugosłowiańskich

B E L G R A D  P A P . Jeszcze n ie  u -  
c ic h ła  a fe ra  w  sp ra w ie  p rze m y tu  
pap ie ro só w  n a sta tk u  „C a v ia ;- .• a 
ju ż  o p in ia  p u b lic zna  została z a a la - 
m o w  an a  u ja w n ie n ie m  p »dobnej a- 
fe ry . N a  s ta tk u  „ T ito v  V e le s” ; po­
sta no w io n o  p rzep ro w ad z ić  dochodze­
n ie  w  s p ra w ie  k a p ita n a  o raz  p ie rw ­
szego o fic e ra  i ra d io te le o v  fis ty  
sta tk u , p o d e jrza n y c h  o w y k o rz y s ty ­
w a n ie  je d n o s tk i do  n ie le g a ln e ! ! h a n  
d lu . K u p o w a li o n i zagran iczne p a ­
p ie ro sy  i  s p rze d a w a li p rze m y tn ik o m  
w ło s k im .

P ro k u ra to r  o k rę g o w y  w  B u  or-j w  
n ik u  u ja w n ił  o statn io  dane o n ie­
le g a ln y m  h a n d lu  z a g ra n ic zn y m i p a ­
p ie ro sa m i i  n a p o ja m i a lk o h o lo w y ­
m i w  po rtach  ju g o s łow iań s k ic h . Ju  
g o s lo w iań s k ie  p rzeds ięb io rstw a ,B ro  
d e k o m e rc “  (R i je k a ) , ..D a 'm a “  (S p lit)  
i  „ P re c h ra n a ’* (L u b lja n a ) z a o p a try ­
w a ły  s ta tk i w  n ie og ra n ic zon ą ilość  
to w a ró w , za  k tó re  p łacono go tów ­
ką, a n ie  c ze k a m i — ja k  bo p -ze -  
w id u ją  p rzep isy . P rze m y t n a stat­
ka ch  ju g o s ło w ia ń s k ic h  rozpoczą ł się 
n a s ze ro ką  sk a lę  od końca 19fiC ••ti­
ku . M a ry n  a rz e -p rz e m y tn ic y  za ra b ia ­
l i  ro czn ie  w  ta n  sposób do  70 000- 
80 000 d in a ró w . P ro w ad zo n e  je s t  
ś led ztw o  p rze c iw k o  załogom  w ie lu  
s ta tk ó w , k tó ry c h  n a zw  na ra z ie  n ie  
u ja w n io n o .

s t ra jk  je s t częściowy, w o js k o  i 
w ła d ze  lo ka lne , m . in . sądy, za 

( p e w n iły  p ra c u ją c y m  p ocz to w ­
com bezp ieczeństwo i  swobodne 
w y k o n y w a n ie  pracy.

P R E Z Y D E N T  z w ró c ił się do p ra ­
c o w n ik ó w  p o czty  z  ap e le m , b y  prze  
w a li n ie le g a ln y  s tra jk , k tó ry  godzi 
w  in te re s y  p ań s tw a  i  spo łeczeństw a. 
P re z y d e n t p o d k re ś lił, że u zn a je  fa k t,  
iż  p ła ce  p o cztow ców  są zb y t n is k ie  
i za p e w n ił, że p e r tra k ta c je  w  s p ra ­
w ie  p o d w y ż k i i  p o p ra w y  w a ru n k ó w  
p ra c y  zostaną p o d ję te  n a ty c h m ia s t  
po  p rz e rw a n iu  s tra jk u , a le  n ie  
w c ześ n ie j.

N ix o n  z a a p e lo w a ł też d o  społeczen  
sbwa, b y  p o p a rło  je g o  s ta no w isk o  i 
p rzys z ło  z  pom ocą a d m in is tra c ji .

P IE R W S Z E  kom enta rze  po­
cz tow ców  n o w o jo rs k ic h  —  do­
nosi ko respondent P A P  red. S 
G lą b iń s k i —  są zdecydow anie  
p rze c iw n e  p os ta no w ie n iom  p re ­
zyden ta. P ocztow cy tw ie rd z ą , że 
n ie  u lę k n ą  się  w o js k a  i  n ie  
p rze rw ą  s tra jk u .

S tac je  te le w iz y jn e  podały , że 
p rzyw ó dcy  c e n tra li zw ią zko w e j 
A F L -C IO  g o to w i są w  ciągu 
na jb liższych  czterech d n i og ło ­
sić s t ra jk  pow szechny d la  po­
p arc ia  pocztow ców , je ś li postu 
la ty  tych  os ta tn ich  n ie  zostaną 
uw zględn ione .

S y tu a c ja  w  U S A  u leg ła  w ię c  
g w a łto w n e m u  zaostrzen iu  i n ie  
je s t w yk luczone , że pod kon iec 
tygo d n ia  w  U S A  może w yb uch  
nąć s tra jk  powszechny. W a rto  
dodać, że po ęaz o s ta tn i w o jsko  
użyte  zosta ło  w  U S A  w  celu 
z ła m a n ia  s tra jk u  za czasów rzą

Sportowy Renault
W  O S T A T N IM  ra jd z ie  M onte  

C a rlo  e k ip a  R e n a u lt n ie  o dn io ­
sła w ię kszych  sukcesów, n ie ­
m n ie j w ś ród  ekspe rtó w  u trz y ­
m u je  się w yso ka  o p in ia  o n a j­
now szym  sam ochodzie  ra jd o ­
w y m  te j f i rm y  —  A lp in e  S. Sa­
m ochód m a 4 -c y lin d ro w y  s i l­
n ik  o m o cy  110 K M , 5 -b iegow ą 
s k rzyn ię  b iegów , h am u lce  ta r ­
czowe na w s zys tk ich  ko łach . 
C ię ża r w o zu  w y n o s i 740 kg . a 
m a ksym a ln a  szybkość —  215 
km /godz.

Rumor tworzy
nowy rząd włoski
R Z Y M  P A P . W  p o n ied z ia łe k  w ie ­

czorem  do ty ch c zas o w y p -e m :e r  rzą ­
du w ło s k ieg o  M a r 'ano  R u m o r, k ;ó -  
rego g a b in e t p-»aał sfę do d y m i­
s ji p rzed  44 d n ia m i, z a w ia d o m ił pro  
zyd e n ta  G iu s ep p e  S a rag a ta , że po 
4-d‘n io w y ch  ro zm o w a ch  w s tę p n yc h  
z p rzed s ta w ic ie lam i p a r t i i  p o lityc z­
n ych  p o d e jm ie  się  m is ji u tw o rzen ia - 
now ego  rzą du .

P re zy d e n t p o w ie rz y ł o f ic ja ln ie  Ru  
m o ro w i m is ję  u t w o r z e n i  now ego  
g ab in e tu .

BICYKLEM 
DO AUSTRALII

m»

30-le tn i Denis W ickham  % 
Londynu w ybiera  się w  podróż 
do Australii... bicyklem . Odle­
głość wynosi ponad 16 tysięcy 
kilom etrów . (C A F— AP )

□umerze: ♦  Koniec pewnej epoki ♦  Szansa powrotu ♦  Obyczaje portowych miast ♦



K U R IER ♦  KBAJ +  REGION ♦  KBAJ ♦  REGION ♦  KRAJ +  REGION 4  KRAJ #  REGION #  KRAJ +  STR .

RPA wykluczona 
z Pucharu Davisa

R A S IS T O W S K A  R e p u b lik a  P o łu d ­
n io w e j A f r y k i  została w y k lu c zo n a  z 
ro z g ry w e k  o P u c h a r D av isa  n a ro k  
1970. N a d z w y c z a jn a  k o n fe re n c ja  k ra  
Jów b io rą cy ch  u d z ia ł w  pu ch a rze  Da  
v isa , o b ra d u ją c a  w  L o n d y n ie , p o d ję ­
ła  d ec y z ję  w  te j sp ra w ie . R o zp a try ­
w a n a  b y ła  ta k że  sp ra w a  R o d ez ji. T e  
n ts iścł tego k r a ju  m ogą n a d a l u -  
eze stn ie zyć  w  P u c h a rze  D av isa . D e ­
c y z ja  ta  w zb u d z iła  w ie le  zas trze ­
żeń.

Trener H. Lasak 
zadowolony

P R A W D Z IW Ą  fu ro rę  z ro b ili pod­
o p ie c zn i t re n e ra  L a s a k a , w  tegorocz  
n y m  w y śc igu  k o la rs k im  d o o ko ła  A l­
g ie r ii. W  m ie js eo w e j p ras ie  za m ie ­
szczono w ie le  p o c h w a ł, pod adresem  
s ió d e m k i „ b ia ło -c z e rw o n y c h ” . T r e ­
n e r  L a s a k  p o d kre ś lił, że zw y c ię zcy  
d ru ż y n o w i o b y d w u  części T o u r  d ’ A l  
g erie  w y k a z a li h a rt , a m b ic ję  i 
z w y ż k u ją c ą  fo rm ę : „W yso k o  oce­
n ia m  zw y c ię s tw o  naszych  k o la rz y  
n a d  N H D  w  d ru ż y n o w e j je źd z ie  na 
czas i zg ro m ad ze n ie  n a jw ię k s ze j bez  
fey p u n k tó w  w  k la s y f ik a c ji n a  n a j­
a k ty w n ie js z e g o  k o la rz a  przez  
S zu rk o w sk ie g o  o ra z  H a n  us tka  w  o -  
toydw u częściaeh w y śc ig u ” .

W  D N IA C H  od 25 do 30 m a rca  
p ią tk a  naszych  re p re z e n ta n tó w : G ó r  
s k i,  Stec, M a tu s ia k , S ta c h u ra  i K rz e  
Bzowiec, w e źm ie  u d z ia ł w  k o le jn e j  
Im p re z ie  — w y śc ig u  o „ G ra n d  P r ix  
A n n a b a ” .

Hokefowe MŚ 
także 1972 roku

W  S Z T O K H O L M IE  o b ra d u je  k o n ­
gres m ię d zy n a ro d o w e j fe d e r a c ji ho ­
k e jo w e j. P o s ta n o w io n o , że ta k ż e  w  
1972 r. rozeg ra n e  zostaną h o k e jo w e  
m is trzo s tw a  św ia ta . D o ty chc zas w  la  
ta e h  o lim p ijs k ic h  n ie  o rg an izo w an o  
m is trzo s tw , p rz y z n a ją c  m e da le  za  
t u r n ie j o lim p ijs k i. M is trzo s tw a  św ia  
t a  w  1972 r .  odbędą się 4 tyg o d n ie  
p o  tu rn ie ju  o lim p ijs k im  w  Sapporo . 
R o z g ry w k i g ru p y  ,,A ”  p rzep ro w ad zę  
n e  zostaną w  C zec h os ło w a c ji, n a to ­
m ia s t g ru p y  „ B ”  i  „C ”  n ie  m a ją  
Jeszeze gospodarzy . Z d ec yd o w a n o , 
że w  1973 r. m is trzos tw a  ś w ia ta  od­
będ ą  się w  Z w ią z k u  R a d z ie c k im , a 
w  1974 r. —  w  F in la n d ii. J a k  w ia ­
d o m o  p rzys z ło ro c zne  m is trzos tw a  zo 
s ta n ą  rozeg ra n e  w  S z w a jc a r i i.

N A  Z D J Ę C IU : m in . J e rz y  Szopa, kp t. ż. w . D a nu ta  W alas- 
K o b y liń s k a , S ta n is ła w  K o c io łe k  i  starszy m e ch an ik  M a ria n  D ą ­
b ro w s k i w  p rz e rw ie  obrad . C A F -U k le je w s k i- te le fo to

IV Krajowy Zjazd  
Związku Zawodowego 

Marynarzy i Portowców
W  W yższej Szkole M orsk ie j w  G dyni rozpoczął się wczoraj 

IV  K ra jo w y  Z jazd  Delegatów Zw iązku  Zawodowego M a ryn a ­
rzy i  Portowców. N a  obrady przybyli m. in .: członek B iura  
Politycznego K C  P ZP R , I  sekretarz K W  w Gdańsku St. Ko­
ciołek, m inister 2eglugi J. Szopa, wiceprzewodniczący C R Z Z  
W . Tulodziecki, sekretarz C R Z Z  R. Pospieszyński. 227 delega­
tów  reprezentuje ponad 120-tysięczną rzeszę ludzi morza. 
R E F E R A T  w p ro w a d z a ją c y  w y  k ra cza jąc  ty m  sam ym  zadania  

g ło s ił p rze w od n iczący  Z G  o 8 m in  ton. S toczn ie  rem on- 
Z Z M iP  M . Bereżeck i. O m ó w ił to w e  za k ład a ły  p op ra w ę  w skaź- 
on ro z w ó j i  do robek  gospoda rk i n ik a  skrócenia  czasu posto ju  
m o rs k ie j w  m in io n y m  25-lec iu . je dn o s te k  w  rem onc ie  o 30 

Z a k ła d y  p ra c y  b ra n ż y  m o r-  Pro c -> tym czasem  i ten  m ie rn ik
s k ie j n ie  ty lk o  w y k o n a ły  zada­
n ia  p ro d u k c y jn e  w e  w szys tk ich  
w ska źn ikach , lecz znaczn ie  je  
p rze k roczy ły . T y lk o  w  ro k u  b ie  
żącym  f lo ta  h a n d lo w a  p rz e w ie ­
zie  18 m in  ton  to w a ró w , t j .  o 
2 m in  w ię ce j n iż  zakładano, 
w s zys tk ie  p o r ty  p rz e ła d u ją  łącz tow,ycb' do‘cer2y i  rybacy zgłosili 
n ie  34 m in  to n  ła d u n k ó w , p rze -

zostan ie  znacznie p rzekroczony. 
T a k  dobre w y n ik i uzyska  się 
d z ię k i a k ty w n e j p os taw ie  załóg 
p rzeds ięb io rs tw  re so rtu  żeglug i.

P O  R E F E R A C IE  M . B ereżecklego  
w y w ią z a ła  się ż y w a  d ys ku s ja . 
P rze d staw ic ie le  f le ty , stoczn i re m o n

2 2 - 2 6 . 1 1 1 4 9 7 0 r .

smZYAWA K W
T Y D Z I E Ń  T E A T R A L N Y

Znakomity występ 
M. Kościałkowskiej

W Y D A R Z E N IE M  artystycznym  drugiego dnia Przeglądu Tea­
tró w  Zawodowych M ałych Form  był popis gry scenicznej zna­
kom itej akto rk i Teatru  im . J. Słowackiego w  K rakow ie  —  
M a rii Kościałkowskiej. A rtystka  w ystąpiła w  spektaklu St. W y ­
spiańskiego „Protesilas i  Laodam ia” w  adaptacji i  reżyserii 
A l. M nianow skiej, scenografii St. W alczaka.
W Y S T Ę P  ten  p op rze dz ił m on  zakończy ła  d ru g i dzień przeg lą  

ta ż  s ło w n o-m uzyczn y  s k ła d a ją - du.
cy się  z n o w e li I l j i  E re nb u rga  K o m ite t  o rg a n iz a c y jn y  V S T T  
„A k to r k a ”  o raz  b a lla d  słynnego in fo rm u je , że na ju trz e js z y  (25. 
ra dz ieck iego  poe ty  B u ła ta  O k u - I I I .  0 godz. 21) s p e k ta k l ka ba - 
dżaw y. P ro g ra m  z a ty tu ło w a n y  re tu  lite ra c k ie g o  z K ra k o w a  

A k to rk a ”  p re ze n to w a li a k to rz y  m ożna nab yw a ć  b ile ty  w  K lu -  
P aństw ow ego  T e a tru  P o lsk iego  b ie  „13 M u z” . N a to m ia s t w  
w  B ie lsku  —  Je rzy  K o z ło w s k i d n iu  26. I I I .  (czw arte k) o godz. 
i  A n d rz e j T y ra le w s k i.  W y k o - 20.30 w stę p  na p ro g ra m  ka ba - 
naw eom  to w a rz y s z y ła  p ia n is tk a  re tu  ty lk o  na zaproszenia  i  k a r 
K rystyna K w ia tk ó w n a . nety.

O b e jrze liśm y  też s p e k ta k l p t. d z i S  z o b a c z y m y : 
i,N asz w spółczesny”  w  w y k o n a - godz. 17.30 -  „ A p a s s io n a ta  -

s ło w o  o L e n in ie 'n iu  a k to ró w  P ań s tw o w ych  Tea­
t r ó w  D ram a tycznych  w  Szczeci­
n ie  —  K ry s ty n y  B ig e lm a je r, Jad 
w ig i Les iak, Cezariusza C h ra p - 
k ie w icza , Bogdana G ie rszan ina ,
Jerzego K o rsz tyn a , M a ria n a  No 
ska, H e n ry k a  T a la ra  i  W a c ła ­
w a  U lew icza . M on taż, na  k tó ry  
z ło ż y ły  się w y ją tk i z  ko respon ­
d e n c ji W ł. I. L en in a , w ie rsze  la  -  ».W n as zej s p ra w ie  (W ro c ła w )

(K a to w ic e ) ;
♦  godz. 19 -  „P a s to ra łk i p o ls k ie ”  

J. H a ra s y m o w ic z a  (K r a k ó w );
♦  godz. 20.30 — „ W  naszej s p ra ­

w ie “  (W ro c ła w ) ;
♦  godz. 22 -  D y s k u s ja . 

W Y S T Ę P Ó W  G O Ś C IN ­
N Y C H  W  Ś R O D Ę  25. I I I

♦  godz. 16.30 -  P a ła c  M ło d z ie ż y  -  
„ P ro te s ila s  i L a o d a m ia “  ( K r a k ó w ) ;

♦  godz. 18 — Ś w ie tlic a , u l.

■ W ł. M a ja kow sk ieg o  o raz  duży 
¡fra g m e n t sz tuk i „B o ls z e w ic y ”
‘S za tro w a  o p raco w a ła  Teresa Wo 
ro n o . Ten c ie k a w y  p ro g ra m  
¡p rzygo tow ano  d la  uczczenia  100 
ro c z n ic y  u ro dz in  W ł. L en in a .

Im p re za  tow arzysząca : przed 
s ta w ie n ie  „O rd y n a t M ic h o ro w -
s k i”  w g  H . M n is z k ó w n y  w  adap wieje w ia tr“  (P o z n a ń ); 

ta c j i  T. W orono, w  w y k o n a n iu  T u i c y V z S -
a k to ró w  P T D  ze S zczecina —  c z e j“  (K r o k ó w ). (ru)

♦  godz. 18 -  D K  „ S ło w ia n in “  — 
k a b a re t l ite ra c k i z K ra k o w a ;

♦  godz. 18 -  K lu b  Z M S  „ T ry g ła w “  
— „C o  je s t za  ty m  m u re m "  (K r a ­
k ó w ) ;

♦  godz. 19 — K lu b  H a n d lo w c ó w  
„ P iw n ic a “  -  „ T e m a t  z  u lic y  R zeź­
n ic z e j“  ( K r a k ó w ) ;

6  godz. 20 -  Ś w ie tlic a , u l. A r ty le ­
ry js k a  -  S k o lw in  -  „K o lis tą  d rogą

R . Ja w o rs k i p o d k re ś li ł kon ieczność  
zac ie śn ie n ia  w ię zó w  m ię d z y  za łoga­
m i je d no s te k  p ły w a ą c y c h  i m ia ­
s ta m i p a tro n a c k im i o ra z  n a u sp ra w  
n ie n ie  po łączen ia  z lą d em  s ta tk ó w  
sto ją cy ch  na re d z ie . P rze d staw ic ie le  
zarzą d ó w  p o rtó w  p o stu lo w a li z re ­
w id o w a n ie  do ty ch c zas o w yc h  zasad  
tw o rz e n ia  fund u s zu  zak ła d ow eg o . 
N a  je g o  w ie lkość m a ją  w p ły w  czy n ­
n ik i  czasam i n ie za le żn e  od p ra c y  
p o rtu : p rzed łuża n ia  w s k a ź n ik a  re­
d a  — reda spo w o d o w a n e ies- b ra ­
k ie m  m a sy  to w a ro w e j lub  n ie  .pod­
s ta w ie n ie m  p rze z  k o le j o d p ow ied ­
n ie j lic z b y  w a gonów .

R y b a c y  p rzed s ię b io rstw  pań s tw o ­
w y c h  zw ró c ili uw ^gę n a  ko n ie cz­
ność ustalen ia g ó rn e j g ra n ie y  cza­
su p rze b y w a n ia  załóg  w  m o rzu  — 
120 d n i. O d alszym  p o b yc ie  n a ło  
w is k u  p o w in n a  zadecy d o w ać  za łoga .

IV  Z JA Z D  Z Z M iP  zb iega się 
z  25 rocznicą w y z w o le n ia  Z iem  
Zachodnich  i  P ó łnocnych . D la ­
tego w  tra k c ie  o brad  w yb ra n o  
delegację, k tó ra  w  im ie n iu  
uczes tn ików  zjazdu  z ło ży ła  pod 
p o m n ik ie m  b o h a te ró w  W este r­
p la tte  w ią z a n k i k w ia tó w . D e le ­
gaci w y s ła li l is t  z p ozd ro w ie n ia  
m i do I  sekre ta rza  K C  P ZP R  
W . G om u łk i.

J u tro  zjazd zakończy obrady.
(awa)

T Y D Z I E  
W SEJMIE

czoBio p o d k o m is ji.

S P R A W O Z D A W C A

W  N A J B L IŻ S Z Y C H  dniach należy oczekiwać zw ołania przez
Radę Państwa zw yczajnej, w iosennej sesji Sejm u. W  m yśl regu­
lam inu  Sejm u, w inno to nastąpić nie później n iż z dniem
1 kw ietnia .

W  M IN IO N Y M  tygodniu n a j-  ełimtakowame węgla jako materiału
w a 7 R ip is 7 v m  w v d s r 7 P n ip m  w  opa ło w eg o  w  osied lach  ro ie s zk a u io -w azn e jszy m  w ydarzeniem  w  wychi lilkw-,da<ga dym;ących haad.
gm achu na  W ie js k ie j b y ło  m e - w  dyskusji w a to  wiele uwag i  
w ą tp liw ie  posiedzenie  se jm o w e j wniosków, których opracowanie i  
Kom isji Zd row ia  i  K u ltu ry  F i-  ujęcie ^ fo r m ę ^  dezydwatów poru- 
zycznej, pośw ięcone ocenie  re a - ^
l iz a c ji u s ta w y  o och ron ie  po­
w ie trz a  a tm osferycznego. O chro  
na n a tu ra lne g o  śro d ow iska  czło 
w ie ka , a  przede  w s z y s tk im  w o ­
d y  i p o w ie trz a  przed  różnego 
ro d za ju  zan ieczyszczeniam i, z 
ka żdym  ro k ie m  s ta je  się zagad 
n ien ie m  coraz b a rd z ie j p a lącym  
—  ta k  u  nas, ja k  i  w e  w szys t­
k ic h  u p rzem ys łow ion ych  p ań ­
stw ach  św ia ta .

J a k  w y n ik a  z in fo rm a c ji,  p rze  
d łożonej pos łom  przez m in is tra  
Z d ro w ia  i  K u l tu r y  F izyczn e j Ja 
na K ostrzew skiego, w  n ie k tó ­
ry c h  re jo na ch  k ra ju , ta k ic h  ja k  
Ś ląsk o raz w  w ie lu  m ias tach  
p rze m ys ło w ych , ja k  np. O po le  
czy Ż y ra rd ó w , natężen ie  zanie­
czyszczeń p o w ie trz a  w ie lo k ro t­
n ie  p rzekracza  dopuszcza lne n o r 
m y. G łó w n y m i ź ró d ła m i zan ie ­
czyszczeń są, obok za k ład ó w  
p rze m ys ło w ych  sam ochody i  pa 
ro w o zy  oraz... m ieszkan ia , a 
śc iś le j —  ic h  system y o grzew ­
cze i s tosow ane p a liw a . P ro w a ­
dzone od k i lk u  la t  na  te ren ie  
K ra k o w a  b adan ia  w y k a z a ły  za­
leżność chorób  u k ła d u  oddecho­
wego od s top n ia  zanieczyszcze­
n ia  p ow ie trza , p rz y  czym  n a j­
b a rd z ie j zanieczyszczone okaza­
ły  się re jo n y  ś ró d m ie js k ie  o  du ­
żym  zagęszczeniu urządzeń ko ­
m u n ik a c y jn y c h  i  m ieszkań  opa­
la nych  węglem .

P R E Z E S  C e n tra ln e g o  U rzę d u  G o ­
sp o d a rk i W odmej Z b ig n ie w  J a n u sz­
k u  p o in fo rm o w a ł, że w  la ta c h  1966 
—1970 n a k ła d y  n a  o c zy szc zan ie  po ­
w ie trz a  w y n io s ły  o k . 2,5 m ld . z ł, 
zaś p la n  n a  la ta  1971-1975 z a k ła d a  
ic h  w zro s t o  o k . 75 p roc. S zy b ko  
ro z w ija ją c y  się p rzem ys ł b ęd z ie  n ie  
w ą tp liw ie  s tw a rz a ł co ra z  to  n o w e  
p ro b le m y . A b y  o g ran ic zyć  z a n ie ­
czyszczan ie  p o w ie trza  i  p rze c iw d z ia ­
ła ć  je g o  s k u tk o m , C U G W  o p ra c o w a ł 
w ie lo le tn i, k o m p le k s o w y  p ro g ra m , 
w y ty c z a ją c y  g en e ra lne  k ie ru n k i d z ia  
ła n ia  w  te j d z ie dz in ie .

W  k o re fe ra c ie  p rze d s ta w io n y m  
p rze z  zespół pose lsk i, k tó ry  bad a ł 
zag a d n ien ie  w  te re n ie , s tw ie rd za  się  
m . in ., że po czy n io n e  o b se rw a cje  
u p o w a ż n ia ją  do  s tw ie rd ze n ia , iż  
s p ra w a  o c h ro n y  p o w ie trz a  s ta ła  się  
tro sk ą  og ó ln ą, d o ta r ła  do  o d p ow ie ­
d z ia ln y c h  o g n iw  z a k ła d ó w  d rze m y ­
k o w y c h  i  zn a la z ła  w y ra z  w e  w stęp  
n yc h  za ło żen ia ch  p ro je k tó w  p la nó w  
n a n astępne p ię cio le c ie . O b o k  w y ­
s iłk ó w , zm ie rz a ją c y c h  d o  zm n ie jsze ­
n ia  ilo ś c i e m ito w a n y c h  gazó w  i p y­
łó w , s tw ie rd zo n o  in te n s y w n ą  d z ia ­
ła ln o ść  p ro f ila k ty c z n ą  n a  rze cz  .0- 
c h ro n y  z d ro w ia  p ra c o w n ik ó w . E fe k ­
t y  'te g o  są w id o c zn e . N p . w  w o j.  
k a to w ic k im  m im o  szyb k ieg o  w zro s­
tu  p ro d u k c ji n ie  n o tu je  się z w ię k ­
szonego op ad u  p y łó w . Jest to  re z u l­
ta t  w y s iłk ó w , p o d e jm o w a n y c h  przez  
z a k ła d y  p rze m y s ło w e  o raz  ta k ic h  
c z y n n ik ó w , ja k  p rzec h o d zen ie  ko le i 

t ra k c ji  p a ro w e j n a  e le k try c zn ą .

DELEGACJA
gospodarcza

C S R S
w  W arszaw ie

W A R S Z A W A  P A P . W  ponie-i 
d z ia łe k  po p o łu d n iu  p rz y b y ła  
do W a rsza w y na  X I I  sesję P o l­
sko-C zechosłow ackiego  K o m ite t  
tu  W spó łp racy  G ospodarcze j i  
N a u ko w o -T e ch n iczn e j, de legacja  
C zechosłow acji z w ice p re m ie ­
rem  rzą d u  CSRS V ac law e m  H u  
lą  na czele.

N a  lo tn is k u  O kęcie  delegację  
w ita l i :  w iceprezes R a dy  M in i­
s tró w  P io tr  Ja roszew icz, I  za-, 
stępca przew odn iczącego K o m i­
s j i  P la n o w a n ia  p rz y  R adzie  M ij 
n is tró w  W ito ld  TrąmpczyńsfeĘj 
m in is tro w ie , c z ło n k o w ie  nasze* 
de legacji.

Z BOCIANIEGO 
GNIAZDA

S T A T K I N A  W E J Ś C IU :

m /s „ N im fa ”  z F ra n c ji i  I r ­
la n d i i  z  d ro b n icą , 

s/s „ Z ie lo n a  G ó ra ” z  D a n ii  
pod balas tem ,

s/s „ W ie c zo re k ”  z  D a n ii  pod  
b a las te m ,

m /s „ P io trk ó w  T ry b u n a ls k i”  
z  D a n ii  pod balas tem , 

m /s „ K o p a ln ia  W a d o w ic e ”  z  
A n g lii z  b la ch ą , 

m /s  „Je lc z  I I ”  z H is z p a n ii z  
s o la m i po ta so w y m i.

S T A T K I N A  W Y J Ś C IU :

m /s „ D ę b lin ”  do H a m b u rg a  
v ia  G d y n ia  z d ro b n icą , 

m /s „ D o ln y  Ś lą s k ”  ze Ś w ir  
n o u jś c ia  do W ło ch  z w ę g lem , 

s/s „O p o le ”  do  D a n ii  z  w ę ­
g lem ,

s/s „ K o ln o ”  do D a n ii  z  w ę ­
g lem ,

s/s „T c ze w ”  do D a n ii  z  w ę ­
g lem ,

s/s „G n ie zn o ”  do D a n ii  z  w ę  
g le m .

W  P O R C IE :

W C Z O R A J  zało ga p o rtu  u zy ­
s k a ła  w y s o k i p rze ła d u n e k  — 
60 572 t .  W ę g la  p rze ład o w a n o  
36 266 t , ru d y  5 938 t ,  to w a ró w  
m a so w y ch  4 583 t ,  zboża 2 281 t, 
d re w n a  1 534 i d ro b n ic y  9 970 t.

D Z IS  R A N O  w  po rc ie  i  n a  
re d z ie  p rze b y w a ło  51 s ta tk ó w  
o łą c zn y m  tonażu  ponad 108 
ty s . t . T o n a żo w o  d o m in u ją  sta t  
k i z  ła d u n k a m i s u ro w có w  che­
m ic zn y c h . Z n a c zn y  ru ch  n o tu ­
je  się ró w n ie ż  w  re jo n ie  p rze­
ła d u n k ó w  w ęg la .

L IS T  OD W A R S A  I  S A W Y

U/arôZGUJùkie. óantifmantif

f i
U

z e n t u ją  t e  w a r to ś c i ,  k t ó r e  z a r a z  
p o  w o jn ie  n a j b a r d z i e j  w z r u s z a ­
ł y ,  n a j b a r d z i e j  b y ł y  b l is k ie  k a ź  
d e m u  w a r s z a w ia k o w i .

P O D O B N IE  m a  się s p ra w a  z p a ­
rą  z „ L a lk i” . Z n a m  w ie le  p a r  w a r -,  
sza w s k ic h , m o że  n a w e t ro d o w ity c h  
w a rs z a w ia k ó w  — a k to ró w , k tó rz y j  

j e ś l i  d o d a m y  d o  te g o , Ż e d ru  p rz e w in ę li się p rzez nasze e k ra n y .i 
W  P O N IE D Z 1 A - g ie  m ie js c e  w  t y m  p le b is c y c ie  C S 3
Ł E K  w  k i n ie  „ Z b y  z a j ę l i  B e a ta  T y s z k i e w i c z  1 w a rs z a w a  d a w n e j s ta ró w k i i  P o -| 
s z e k *  z a k o ń c z y ł  s ię  M a r iu s z  D m o c h o w s k i  —  g łó w n i  w iś la , s ta ra , d z ie w ię tn a s to w ie c zn a
f e s t iw a l  f i l m ó w  o b o h a t e r o w ie  „ L a l k i ”  —  to  w y j  ełtn'  . ,  . ” , - , Zn S e n ty m e n ty ... P ię k n a  rzecz-, cno -
W a r s z a w ie ,  z o r g a m -  d z ie  n a m  p r o s t y  r a c h u n e k ,  z e  ^ a z  iz a  się w  o k u  k r ę c i k ie d y  p r z y  
z o w a n y  p r z e z  S t o -  n a j p o p u la r n ie j s z e  p a r y  w a r -  g ab loc ie  z a w ie ra ją c e j o k ru c h  skuły1 
le c z n y  Z a r z ą d  K i n  s z a w s k ic h  a k t o r ó w  r e p r e z e n t u ją  k s ię ży c o w e j w  M u z e u m  T e c h n ik i  

.  j  ,  . ___ • „ „  ja k a ś  p a n i m ó w i ao  in n e j p a n i z
bardzo  w a rsza w sk ie  f i lm y  i  są zaeLum„  w oczach. _  .„Przed w o j- 
w yraze m  w arszaw skiego  se n ty - ną u nasz na merceiaku nie takie  
m e n tu . B o  przec ież od „Ż a k a -  kamienie sprzedawali i  n ik t  n ie  w y  

• trzeszczał oczu.

e kspozyturę  Cen­
t r a l i  W y n a jm u  F i l ­
m ó w . M i ły m  akcen  

tern  tego zakończenia  b y ła  p re ­
ze n ta c ja  la u re a tó w  p le b is c y tu  
na  n a jp o pu la rn ie jszą  parę  w a r ­
szaw skich  a k to ró w . P ara ta, to  
D a nu ta  Szafla rska  i  Je rzy  D u ­
szyń sk i — b oh a te ro w ie  „Z a k a ­
zanych  p iosenek” .

zanych  p iosenek”  m in ę ło  ju ż, . . . .  .  ... T , . i  chociaż istotnie księżycowy o-
dw adz ieśc ia  k i lk a  la t  i  O ile  pa %rvch niczym szczególnym się nśSj 
m ię ta m , S za fla rska  Z D u szyń - wyróżnienia, ale zważywszy drogę ja. 
s k im  n ie  s ta n o w ili p a ry  w  żad -  odbył, kudy, ja k  m iw ia ją  roda- 

cy a Targówka, kierce-akowym tiry  
n y m  m n y m  f ilm ie ,  a je d n a k  w y  iantom do tego kamienia, k tóry  zwia 
b ra n i z o s ta li tys ią ca m i g łosow . stuje nową erę...
C iąg le  w ię c  są m ło d z i i  re p re -  K R Z Y S Z T O F  R B M E K
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Książę Sihanouk 
nie rezygnuje z władzy

Zapowiedź
utworzenia
kamhodżańskiej

armii wyzwoleńczej
P A R Y Ż  P A P . S e k re ta r ia t ks ię  

c ia  N o ro do m a  S ih an au ka  p rze ­
k a z a ł w  p on ie dz ia łe k  w  P e k i­
n ie  d z ie n n ik a rz o m  k o m u n ik a t 
n as tę pu ją ce j tre ś c i: O sob is ty  se 
k re ta r ia t  ks ięc ia  N o rodom a S i-  
hanouka , szefa pań s tw a  K am bo  
d ży, ma zaszczyt za k o m u n ik o ­
wać, że w  u ro czys tym  ośw ia d ­
cze n iu  z  23 m arca  1970 ro k u  
za ad resow anym  do n a rod u  kam  
bodżańskiego  książę S iih a n o u k  
ja k o  le g a ln y  szef pań s tw a  ro z ­
w ią z u je  za dopuszczenie  się zd ra  
d y  g ab in e t m in is tró w  pod  p rze ­
w o d n ic tw e m  gen. L  on No la ,

60 wielorybów
n a p la ż y

L O N D Y N  P A P . J a k  donosi ko re s ­
p o n d e n t R e u te ra  z G isborrae w  N o ­
w e j Z e la n d ii, na m ie js co w ą p la żę  
m o rz e  w y rz u c iło  w  p o n ie d z ia łe k  60 
ka sza lo tó w . M ie js c o w a  ludność tu ­
b y lc z a  za a ta k o w a ła  ż y ją c e  jaszcze  
w ie lo ry b y , w y ła m u ją c  im  fis zb in y  
i  o d c in a ją c  k a w a łk i  m ię sa .

S z e f  m a f i i
now ojorskie j

aresztowany
i... zwolniony 

za kauc|ą
N O W Y  J O R K  P A P . P o lic ja  no w o ­

jo rs k a  a re s z to w a ła  w  p o n ie d z ia łe k  
67-J,etoiago C a rio  G a m b  Ino , n a z y w a ­
n e g o  też  „Dora C a rio “ , uw ażanego  
z a  p rzy w ó d c ę  6 „ ro d z in “  gan g s te r­
s k ic h  z  o krę g u  N o w y  J o rk  -  N e w  
J e rs e y  o ra z  za  nas tępcę znanego  szie 
f a  o-ngainiEacji przes tępcze j „C osa  
N osbra“  — V i to  G enoveze , k tó ry  
z m a r ł w  ufo. ro k u  w  w ię z ie n iu . G a m  
b in o  a re s z to w a n y  zo sta ł pod za rz u ­
te m  sp isku  z m ie rza ją c e g o  d o  po ­
g w a łc e n ia  p rzep isó w  o m ię d zys łano ­
w y m  tra n s p o rc ie  s k ra d z io n e j w ła s ­
n o śc i, g d y ż  p la n o w a ! n a p a d  n a sa­
m och ó d  barakow y p rze w o żą c y  6 
m in . d o la ró w . P-oza dość m g lis tą  fo r  
m u lą  p ra w n ic zą , w ła d ze  n ie  u ja w ­
n i ły  żad n y ch  szc zegó łów  ares zto w a­
n ia  G am birao.

W e  w to re k  G am biino  zosta ł z w o l­
n io n y  z  w ię z ie n ia  za  k a u c ją  75 tyis. 
d o la ró w . T e rm in  je g o  ro z o ra w y  w y  
zn a c zo n o  n a  26 b m . J e ś li zoslau te  
ora uanaray w in n y m  zarzuc an e g o  m u  
p rzes tęp stw a , cze ka  go s a ra  5 'b t  
w ię z ie n ia  1 5 tys . d o la ró w  g rz y w ­
n y .

G a m b  ino  p rz y b y ł do  U S A  n ie le ­
g a ln ie  w  1921 ro k u  i  w k ró tc e  z e tk ­
n ą ł się ze ś w ia te m  p rzes tęp czy m . 
W  1933 ro k u  zo sta ł ora s k a za n y  na  
k a r ę  22 m ie s ięc y  w ię z ie n ia  za  n a ­
ru s ze n ie  u s ta w y  o  p ro h ib ic ji. Po 
w y jś c iu  z  w ię z ie n ia  a res zto w a n o  go  
Jeszcze k i lk a k r o tn ie . Lecz n ig d y  n ie  
udowodraiorao m u  za rzu c a n y c h  p rze ­
s tę ps tw . W  1966 ro k u  w ła d ze  a m e ry ­
k a ń s k ie  p ró b o w a ły  w y d a lić  O a m b i-  
n o  z  te re n u  S ta n ó w  Z je d n o c zo n y c h , ’ 
le c z  m im o  8-le tn ieg o  p ro ce su  n ie  u -  
d a ło  się skazać G a m b in o  n a  w y ja z d  
^  U S A .

Polirfant-bandyta
W IE D E Ń  P A P . W  p o n ie d z ia łe k  o -  

fio-bnik u b ra n y  w  m u n d u r  p o lic ji 
zachodinioinLem ieckiej d o k o n a ł n a p a ­
d u  ra b u n k o w e g o  n a  f i l ię  k a s y  osz­
czę dnośc iow ej w  ty ro ls k ie j m ie jsco­
w o ś c i N ie d e ra u  ko ło  W oe rg l w  T y ­
r o lu  (A u s tr ia ) . Z a w ia d o m ie n i d rogą  
ra d io w ą  p o lic ja n c i a u s tr ia c c y  probo  
w a l i  s c h w y ta ć  przes tępcę , k tó iy  
z b ie g ł w  sam ochodz e. O tw o rzo n o  do 
niego  o g ień . W  m ie js co w o ś ci S chw az  

je g o  sa m ochód z d e rz y ł s ię  z  in n y m  
w o ze m . O k a za ło  się  jedna-.c, że sp ra w  
ca  n a p a d u  ju ż  n ie  ż y ł. N ie  w y k lu ­
c z a  się, że p o p e łn ił sam obó jstw o .

P o lic ja  a u s tr ia c k a  k o m u n ik u je , że 
n a p a d u  d o k o n a ł m ie s zk a n ie c  1 la m io -  
w a ru  W o lfg a ng  S c h e d . N a le ż a ł on  
d o  je d n o s te k  p o lic ji N R F  w  D o ln e j 
S a ks o n ii. Z n a le z io n o  p rz y  n im  z ra ­

b o w a n e  p ie n ią d ze .

Z g rom adzen ie  N a ro do w e  pod  
p rz e w o d n ic tw e m  Cheng Henga  
oraz Radę K ró le s tw a , k tó re j 
p rze w od n iczy  O ng  S im " .

P R O K L A M A C J A  ks ię c ia  S lba n o -  
u k a  z a p o w ia d a  «utworzenie ka/nfoo- 
dżań s k ie g o  rzą d u  je d no ś c i n aro d o ­
w e j, a  po n ad to  -  do czasu po w ro tu  
n o rm a ln e j s y tu a c ji w  K a m b o d ż y  — 
p o w o ła n ie  zg ro m ad ze n ia  k o n s u lta ­
tyw n e g o . W ezm ą w  n im  u d z ia ł 
p rze d s ta w ic ie le  d u c h o w n y c h  b u d d y j 
sk ich , a r m ii,  p o lic ji, g w a rd  i  p ro ­
w in c jo n a ln e j, m ło d z ie ży , in te lig e n ­
c j i ,  c h łop ó w , ro b o tn ik ó w , aw iyc h  
p ra c o w n ik ó w , (p rzem ysłow ców , k u p ­
có w , u rz ę d n ik ó w  i  k o b ie t, re p re ­
z e n tu ją c y  w s zy s tk ie  ten d e n c je  pa­
tr io ty c zn e , p o stęp o w e t  a a ty  im p e ­
r ia lis ty c zn e .

P R O K L A M A C J A  zapow iada  
n as tę pn ie  u tw o rz e n ie  n a ro d o w e j 
a rm ii w yzw o le ń cze j „ d la  osw o­
bodzen ia  o jczyzny  od d y k ta tu ­
ry  i  uc isku  k l i k i  re a k c y jn y c h  
z d ra jc ó w  p ro im p e r ia lis ty c z n y c h  
z  L on  N olern , S ir ik  M a ta k ie m  
i  C heng H eng iem  oraz  d la  w a l­
k i  p rz e c iw k o  im p e r ia lis to m  ame 
ry k a ń s k im , p ro w ad zo ne j w sp ó l­
n ie  z  in n y m i s iła m i lu d o w y m i 
i  a n ty im p e r ia lis ty c z n y m i b ra t­
n ic h  k ra jó w ” .

W  k o m u n ik a c ie  czytam y,, że 
rząd  je dn o śc i n a ro d o w e j, zg ro ­
m adzen ie  n a rod ow e  i  n a rod ow a  
a rm ia  w yzw o le ńcza  zjednoczą 
s ię  z m asam i lu d o w y m i i  u tw o  
rzą  w sp ó ln ie  z jednoczony fro n t,  
k tó r y  nos ić  będzie  nazw ę  „F ro n t  
Jednośc i N a ro d o w e j K a m p u t-  
c h i” , i  k tó r y  będzie m ia ł po­
d w ó jn e  zadan ie  —  w y z w o le n ie  
k ra ju  o raz jego  odb ud o w ę  po 
z w y c ię s tw ie  n ad  im p e ria lis ty c z ­
n y m  w ro g ie m  i  je go  lo k a ja m i.

Pisma de Gaulle’a
P A R Y Ż  P A P . P a ry s k ie  w y d a w n ic ­

tw© „ L ifo ra ir ie  P lo n “  podał©  d o  wda 
dom ośc i, że  w  ciągu  n a jb liż s z y c h , 
kiliku  m ie s ię c y  o p u b lik u je  5-to rno - 
w y  zibiór p rz e m ó w ie ń  i p ism  b y ­
łego  p re zy d e n ta  gen. ■ C h arle sa  de  
G a u lle ta  z la t  1946—1969. P ie rw s z y  
to m  z a ty tu ło w a n y  „P od c zas  w o j.ny“  
u k a że  się w  ks ięga-m iaon  2J k w ie t ­
n ia  i  obejimóe p rzem ów rera ia  l  p is ­
m a  z  la t  1040—1946.

Zatonął statek
f ilip iń s k i

Śmierć 200 pasażerów
L O N D Y N  P A P . W  p o łu d n io w o -  

w s ch o d n ie j części F il ip in  za to n ą ł w e  
w to re k  s ta te k , raa k tó rego  p o k ła d z ie  
an a jd o w a ł©  się o k . 200 pasażerów .

S ta te k  m o to ro w y  p ły n ą ł rze k ą  
d a k a -A n  w  p ro w in c ji Leyfce (560 1 

ey FiJiipira). D o ty ch c zas  z 
z w ło k i za le d w ie  6 osób. 
n ie  p o d a je  szczegółów  ti 

_ > w y p a d k u . W iad o m a tylk-o, 
że  w  p o łu d n io w e j części F il ip in  
« u je  o b ec n ie  t ía  pogoda.

f&ÆBjm w  m a r c u
tm !!m

M IE S Z K A Ń C Y  Rzym u  
Już w  pierwszych dniach  
m arca zasiadali przy sto li­
kach kaw iarn ianych, usta­
w ionych na ulicach w  cie­
płych prom ieniach wiosen­
nego słońca. M y  musim y  
jeszcze trochę poczekać na 
taką  przyjem ność!

(C A F -U P I)

Nieudany pucz w Kongu-Brazzaville

Władze opanowały
sytuację

P A R Y Ż  P A P . W  poniedziałek rano w  stolicy Ludow ej Re­
pub lik i Konga —  Brazzaville  doszło do n ieudanej próby zam a­
chu stanu. Po kró tk ie j walce obecne w ładze opanowały sytua­
cję.
J A K  D O N O S I ko respondent 

A g e n c ji F ra n ce  Presse, o g od z i­
n ie  3 nad ra n e m  g rupa  złożo­
n a  z  o ko ło  30 lu d z i pod do­
w ó d z tw e m  b. p o ruczn ika  w o js k  
sp ad och ro n ow ych , P ie rre  K ik a n  
ga (p se ud on im  „S irocco ” ) p rz e ­
p ły n ę ła  K o n g o  i  opanow a ła  ra ­
d ios ta c ję  w  B ra z z a v ille . P orucz 
n ik  K ik a n g a  o g ło s ił przez rad io , 

rząd  M a rie n a  Ngouabi zosta ł 
o b a lo n y  i  że w ła d zę  p rz e ją ł w  
sw e ręce  szef sztabu  generalne  
go, Y h o m b i. T e n  osta tn i, p o in ­
fo rm o w a n y  o p ró b ie  zamachu, 
p o s ta w ił w  s ta n  pogo tow ia  pod 
le g łe  sobie  o d d z ia ły  i  p rzyp uśc ił 
a ta k  na  gm ach ra d io s ta c ji. Po 
k ró tk ie j w a lce  p o ru c z n ik  K ik a n  

a i  jego  lu d z ie  zos ta li zab ic i. 
A G E N C J A  F ra n c e  Presse p rzy p o ­

m in a , że p o ru c z n ik  K ik a n g a  od daw  
n a  znam y b y ł se s w yc h  ko n s e rw a ­
ty w n y c h  po g ląd ó w , u c n o d c i za  je d ­
nego z  b lis k ic h  w s p ó łp rac o w n ikó w  
pierw szego  p re zy d e n ta  K o n ga F u l-  
b e rta  Y o u lo u . W  1963 ro ku  Y o u lo u  
zo sta ł o b a lo n y , a  p o ruenn ik  K i  kara- 
g a  zo sta ł je d n y m  z  p rzyw ó dc ó w  o -  
p o zy c ji. W  1068 ro k u  p rzy  pom ocy  
a m e ry k a ń s k ie j C e n tra ln e j A g en c ji. 
W y w ia d o w c z e j (C IA )  usiłow ał do­
kom a ć zam a c h u  s ta n u  i obalić  rzą d  
M a r le n a  N g o u a b i. P ró b a  zak o ń c zy -

ła  s ię  n ie p o w o d ze n ie m  1 K ik a n g a  
s c h ro n ił s ię  w  są s ie d n ie j K in s z a -  
sie. W  lis to p a d z ie  1969 ro k u  został 
za  oceanie s k a za n y  n a  k a r ę  śm ierc i.

Wymiana poglądów 
Gromyko -  Bahr
M O S  K W A  P A P . M  m is te rstw ©  S p ra w  

Z a g ra n ic zn y c h  Z S R R  ogłosiło  n a ­
s tę p u ją c y  k o m u n ik a t :

— w  o k re s ie  od 30 s ty czn ia  d o  18 
lu tego  1 ©d 8 do 21 m a rc a  1370 r. 
o d b y ta  się w  M o s k w ie  m ię d z y  d ele­
g ac ją  ra d z ie c k ą  z  m in is tre m  Sq»-aw 
Z a g ra n ic zn y c h  Z S R R  A . G ro m y k ą  na 
cze le  a (delegacją N R F  z s e k re ta ­
rze m  stanu  E . B a h re m  n a  czele. 
W y m ia n a  p o g lądów  r.a  te m a t  
za g a d n ień  zw ią z a n y c h  z zam iare m  
obu stro n  za w a rc ia  p rze z  N ie m ie c ­
k ą  R e p u b lik ę  F e d e ra ln ą  i  Z w ią z e k  
S o c ja lis ty c zn y c h  R e p u b lik  R ad z ie c ­
k ic h  p o ro zu m ie n ia  w  s p ra w ie  w y ­
rze cze n ia  się u ż y w a n ia  p rzem oc y .

O b ie  d e leg ac je  p o in fo rm u ją  swe 
rz ą d y  o w y n ik a c h  w y m ia n y  po g lą ­
d ó w , ta k . ab y  rz ą d y  te postara o w i­
ły , w  ja k i  sposób o m a w u r .-e  w y ­
m ie n io n y c h  w y ż e j zag a d n ień  będzie  
k o n ty n u o w a n e  w  celu  osiągnięcia  
ro z ła d o w a n ia  n a p ię c ia  n a p odsta­
w ie  is tn ie ją c e j w  E u ro p ie  rze czy ­
w is te j s y tu a c ji.

W sercu Afryki

CZAD: NIESŁAWNA WOJNA
O  O K R U T N E J  i  z a c ie k łe j m in i-w o j  

n ie  d o m o w e j w  d a le k im  C zadzie  
rza d k o  m o żn a  c zy ta ć  n a la m a c h  po  
ś w ięc o n yc h  w ie lk ie j  p o lity c e . A  je d  
nalc b y ła  ona te m a te m  p a ru  w a ż ­
n y c h  s p o tk a ń  n a  w y s o k im  szczeb lu  
w  P a ła c u  E liz e js k im . N a  je d n y m  z  
n ic h  p e w ie n  g e n e ra ł o p o w ie d z ia ł 
się z a  „ c z a d y z a c ją "  k o n f l ik tu  —  te r  
m in  u k u ty  n a k s z ta łt  „ w le tn a m iz a -  
c j i"  — i w y c o fa n ie m  w o js k  f r a n ­
cu s k ich  je szcze teg o  la ta . O s tro ż­
n ie js z y  o deń  g e n e ra ł E d o u ard  C or-  
tad e tla s , d o w ódca w o js k  in te rw e n ­
c y jn y c h  w  C zadzie , m ó w ił o  „s to p  
n io w e j re p a tr ia c ji  w  la ta c h  1970 t 
1971". D o d a ł jeszcze, że  a r m ii rz ą d o  
w e j p rz y d z ie lo n a  będ z ie  bard zo  lic z  
n a  k a d ra  in s tru k to ró w , b y je j  „ u -  
la tw ić  s z k o le n ie " , co w e d le  ek s p e r­
tó w  w  F o r t  L a m y  (s to lic a  C zad u  ł  
baza w o js k  fra n c u s k ic h ) m ia ło b y  
p o trw a ć ., co n a jm n ie j t r z y  la ta .

N a  d łu g o  z a c ią g n ę ła  się  w ię c  ta  
w o jn a , w  k tó re j p re zy d e n t n ie po p u  
kurnego re ż im u , T o m b a lb a y e , d ys ­
p o n u je  s iłą  o k o ło  5 ty s ię c y  lu d z i, 
w s p ie ra n y c h  p rze z  po n ad  2.5 ty s ią ­
ca ż o łn ie rz y  f ra n c u s k ic h . Po p rze ­
c iw n e j s tro n ie  w a lc z y  2,5 tys iąc a  
p a rty z a n tó w .

P o w s ta n ie m  k ie ru je  F R O L IN A  —  
A fr y k a n ie  z n a ją  d z is ia j te n  f ra n ­
c u s k i s k ró t n a z w y  F ro n tu  W y zw o ­
le n ia  N aro d o w e g o . U tw o rzo n a  pod  
p rz e w o d n ic tw e m  45 -le tn iego  d z is ia j  
d ra  A b b y  S id ic k a , b yłego  m in is tra  

rz ą d z ie  C zad u , o rg a n iza c ja  ta  
w a lc z y  o  t r z y  s p ra w y . Po p ie rw s ze  
—  o u rz e c z y w is tn ie n ie  e m a n c y p a c y j

n y c h  d ą że ń  m as (p rz e c iw  n eo k o lo -  
n ia ln e j p o lity c e  fra n c u s k ie j, p rze ­
c iw  zak u s o m  w ęszą cy ch  n a ftę  m o ­
n o p o li am ery lca ń sk ic h , p rzec iw  in ­
te rw e n c j i m il ita ry s tó w  iz ra e ls k ic h ). 
P o  d ru g ie  — o ró w n o u p ra w n ie n ie  
lu d n o śc i a ra b s k o -b e rb e ry js k ie j z  
p le m ie n ia  T u b u  n a  pó łnocy k r a ju  
d y s k ry m in o w a n e j p rze z  T o m b a lb a -  
ye , w y w o d ząc eg o  się z m u rzy ń s k ie ­
go p le m ie n ia  S a ra  n a  p o łu d n iu . Po  
trz e c ie  —  o w y z w o le n ie  społeczne  
lu d n o ś c i c h ło p s k ie j, bezlitośn ie  w y ­
z y s k iw a n e j p rze z  sk o ru m p o w an y  re  
ż im .

C z te re j fra n c u s c y  d z ie n n ik a rze , 
k tó rz y  z w ie d z ili m a ło  zn an e  obsza­
r y  C zad u  i  w ra ż e n ia  sw o je  p rz e k a ­
z a l i  ty g o d n ik o w i E X P R E S S , obser­
w o w a li scenę ś c ią g an ia  p o d a tk ó w  
p rze z  b ezw zg lęd n yc h  a d m in is tra to  -  
ró w . K to  zezn a ł, że  m a  w  m a ją tk u  
10 w ie lb łą d ó w , m u s ia ł p ła c ić  od 50 
s z tu k , k to  m ia ł 10 kó z , ro z lic z a ł się 
z... s e tk i, k to  n ie  m ia ł n ic , p ła c ił 
od n ie  is tn ie ją ce g o  p o g ło w ia .

W e zw a n e  p rze z  T o m b a lb a y e  n a  
m o c y  u k ła d ó w  P a ry ż  —  F o rt  L a m y  
w y p os ażo n e  w  n a jn o w s zą  b ro ń  po ­
s i łk i  fra n c u s k ie  o rg a n iz u ją  p rzec iw  
p o w sta ńc o m  sw o iste  s a fa r i w ś ró d  
s k a ł i  p ia s k ó w . Z m u s iło  to  ty c h  o - 
s ta tn ic h  do  z m ia n y  ta k ty k i.  W a lc zą  
te ra z  w  15-osobow ych o d d z ia łk a c h , 
co p o zw a la  im  b ezp ie czn ie  się po ­
ru szać i  s k u te c zn ie j n ę k a ć  n ie p rz y  
ja c le la .

R ząd  w  T ry p o lis ie  zn a la z ł się  w  
d e l ik a tn e j s y tu a c ji w obec P a ry ża , 
k tó ry  l ic z y ł z a p e w n e  n a je g o  po ­
ś re d n ic tw o  w  g o d zen iu  zw a ś n io n y c h  
stron . A le  rzą d  p łk . K a z a fl ,  o d rzu ­
c a ją c  ta jn ą  d y p lo m a c ję , w rę c z  za­
p ro p o n o w a ł T o m b a lb a y e  sp o tk a n ie  
z F R O L IN A  w  k tó re jś  m ie js co w o ś­
c i p o g ra n ic zn e j. U ra ż o n y  do  ż y w e ­
go  p re z y d e n t o d m ó w ił.

A b b a  S id ic k  ro zc iąg a  d z ia ła lno ś ć  
od K a ir u  do  D a m a s z k u  i  od  C h a r­
tu m u  po T u n is  —  w s zęd zie , gdzie  
m ie s z k a ją  i  p ra c u ją  e m ig ra n c i z 
C zad u . O rg a n iz u je  ic h  w  s e k to ry , a  
te  z  k o le i w  50-osobowe k o m ó rk i.  
C z ło n k o w ie  F R O L IN A  g ro m ad zą  
fu n d u s ze  i  b ro ń  d la  p o w stańców .

P o d  p re te k s te m  o b ro n y  c h w ie jn e - '  
go re ż im u , F ra n c ja  an g a żu je  się w  
w o jn ę , k tó re j p ra w d z iw y m  ce le m  
je s t  u m o c n ie n ie  w p ły w ó w  n a  ty m  
w a ż n y m  s tra te g ic zn ie  obsza rze , g ra ­
n ic z ą c y m  z b o g a ty m i io u ra n  R e­
p u b lik ą  Ś ro d k o w o a fry k a ń s k ą  i  N i ­
g re m .

'  J a d w ig a  R O J E K

♦  J a k  za k o m u n ik o w a ł w  po ­
n ie d z ia łe k  rze c zn ik  rzą d u  bo ń -  
s k ie g o , k a n c le rz  W il ly  B ra n d t  
za b rzy m a  się w  czasie sw e j 
k w ie tn io w e j w iz y ty  w  S tanach  
Z je d n o c zo n y c h  co n a jm n ie j ty  
d z ie ń . B ra n d t, k tó r y  4 lu b  5 
k w ie tn ia  u d a je  się  do U S A ,  
p rze b y w a ć  b ęd z ie  10 i  11 k w ie t  
n ia  w  W aszy n g to n ie  n a  zap ro ­
sze n ie  p re zy d e n ta  N ix o n a , a 
n a s tę p n ie  ja k o  gość rzą d u  am e  
ry k a ń s k ie g o  b ęd z ie  uczestn i­
czyć n a P rz y lą d k u  K e n n e d y ­
ego w  s ta rc ie  r a k ie ty  ks ię ży­
co w ej „A pollo -13**.

S V O B O D A  O P U Ś C IŁ  
M O S K W «

♦  W e  w to re k  o d le c ia ł-z  M o sk  
w y  do  U ła n -B a to r  p re zy d e n t i 
C zec h os ło w a c ji L u d v ik  Swobo­
d a . P rz e b y w a ł on  w  M o s k w ie  
p rze jazd e m .

♦  N a  p o ligon ie  
n y m  w  s ta n ie  N e v a d a  p rzep ro ­
w a d zon a  zosta ła  w  pon ied z ia ­
łe k  n o w a  p o dziem na p ró b a  
n u k le a rn a  ś re d n ie j m o c y . S i­
lę  w y b u c h u  o kreślono  ja k o  rów  
n o w a żn ą  w y b u c h o w i 20—200 tys . 
to n  t ro ty lu . B y ła  to  jedenasta  
p róba a to m o w a  p rzep ro w ad zo ­
n a w  S ta n a c h  Z je dn o c zo ny ch  
w  ty m  ro ku .

P R O C E S  D W Ó C H  
K O M A N D O S Ó W  
P A L E S T Y Ń S K IC H  
W  A T E N A C H

♦  O d  ub ieg łe j sobo ty  przed  
sądem  w  A te n a c h  to c zy  się pro  
ces d w óch  kom a n d o só w  p ale­
s ty ń s k ic h , k tó rz y  w  g ru d n iu  
1968 r. d o k o n a li zam ac hu  n a  
sa m o lo t iz ra e ls k i. P roces sta ł 
się p u b lic zn y m  o sk arże n ie m  
w ła d z  iz ra e ls k ic h  o stosow anie  
p o lity k i te r ro ru  n a o ku p o w a­
n y c h  z ie m ia c h  a rab sk ic h .

W ie lu  ś w ia d k ó w  m ó w iło  o  
b o m b a rd o w a n ia c h  o b ie k tó w  cy  
w iln y c h  p rze z  lo tn ic tw o  iz ra e l­
sk ie , k tó re  n ie  za w a h a ło  się  
u żyć  b om b n a p a lm o w y c h  p rze­
c iw k o  lu d n o śc i a ra b s k ie j. Sąd®  
w i p rzed s ta w ia n o  zd ję c ia  o f ia r  
ta k ic h  b o m b a rd o w a ń , w  ty m  
ró w n ie ż  d z ie c i.

Z A M IE S Z K I W  D O M IN IK A N IE

>  W  R ep u b lic e  D o m in ik a n a , 
gdzie  w  m a ju  odbędą się w y ­
b o ry  p re zy d e n c k ie , n ap ię c ie  
n ie  sp ada. W e  w to re k  doszło  
do  n o w y c h  s ta rć  w  k i lk u  m ia ­
sta ch  w y s p y . w  w y n ik u  k tó ­
ry c h  z g in ę ły  2 osoby.

Groźne trzęsienie 
ziemi w Indiach
D E L H I P A P . 21 osób z g n ę lo , a 

ponad  100 odn iosło  r a n y  w  w y n i­
k u  trzę s ie n ia  z ie m i, ja k ie  n a w ie ­
d z iło  w  p o n ie d z ia łe k  B ro ac h , m ia s to  
p o łożone n a  zac h o d n im  w y b rzeżu  
In d ii  n a  pó łnoc od B o m b a ju .

89 osób p rz e b y w a  w  szp ita lac h  s  
p o w a ż n y m i o b ra że n ia m i. B ry g a d y  
ra to w n ic z e  p rz e s z u k u ją  ru in y  w  po  
szu /k iw an iu  o f ia r . D w ie śc ie  d v n ó w  
w  B ro a c h  zo sta ło  z u p e łn ie  zniszczo­
n y c h .

B o m b a j, B a ro d a . S u ra t i  in n e  m ia  
sta  p o łożone w zd łu ż  w y  o rzeza n a ­
w ie d z iły  tr z y k ro tn e  le lek ,e  ■ w s trzą sy  
se jsm iczne , je d n a k ż e  w  ty  uh m ie j­
scow ościach  n ie  o in o o w a n o  w ię k ­
szy ch  s zk ó d  lu b  o f ia r  ś m ie rte ln y c h .
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Co to jest „poręczenie’'

P O W R O T U
1E D N Ą  z  c h a ra k te ry s ty c z - o d b yw a  służbę w o js k o w ą . U s ta ­

n ych  cech naszego u s ta w o - w a  id z ie  dość da leko , d a je  m oż- 
d a w s tw a  ka rnego  je s t sze- liw o ś c i w y k a z a n ia  ta k ie j t ro s k i

ro k ie  angażow an ie  społeczeń­
s tw a  do w sp ó łd z ia ła n ia  z w y ­
m ia re m  s p ra w ie d liw o ś c i. P rz y ­
czyna  tego tk w i w  tendencjach  
polskiego praw a  karnego do 
eksponowania nie ty lko  repre­
syjnej ro li kary , ale i  je j  ro li 
w ychowawczej, profilaktycznej. 
P rz y k ła d e m  tego m oże być  
m . in .  instytucja poręczenia.

C 6ż to  je s t poręczenie?  J a k im  ce­
lo m  ono s łu ży  i  w  ja k ic h  w y p a d ­
k a c h  m o żn a  je  stosow ać?

O T Ó Ż  poręczenie  je s t fo rm ą

ka żde j godne j za u fa n ia  osobie.

IN S T Y T U C J A  P O R Ę C Z E N IA  m oże  
zn a le źć  zas tosow anie  w  ro zm a ity c h  
oko liczn o śc ia ch . K o d e k s  k a r n y  p rze  
w id u je  n p ., że m o żn a  w a ru n k o w o  
u m o rz y ć  po stęp o w a n ie , g d y  s top ień  
społecznego n ie be zp ie cze ńs tw a  po­
pełn ionego  p rzes tępstw a n ie  je s t  
z n a c z n y ; g d y  o ko liczn o śc i je g o  po­
p e łn ie n ia  n ie  b u d zą  w ą tp liw o ś c i, 
g d y  sp ra w c a  n ie  b y ł u p rze d n io  k a ­
ra n y , a je g o  p o staw a, ce chy osobo­
w ości, w a ru n k i o raz  d o tychczaso ­
w y  sposób ż y c ia  w s k a z u ją , że w e ź­
m ie  o n  s w o ją  p rz e w in ę  do serca i 
n ie  w k ro c z y  w ię ce j n a d rogę p rze ­
stępczą.

K o le jn y m  p rz y k ła d e m  m o ż liw o ś ­
c i zas tos o w a nia  p o rę k i je s t  w a ru n k o

Zobowiązania się do pieczy nad w e  p rze d te rm in o w e  z w o ln ie n ie . Je-
sli zac h o w an ie  się sk azanego  

p . , 0 „  o d b y c iu  o k re ś lo n e j części k a r y  — 
i r o ie g a  w s ita z u je , że m o żn a  u  n ie go  lic zy ć  
iw a  —  n a t rw a łą  p o p raw ę to  w  p ew ny ch  

„zapewnieniu podjęcia sta- w y p a d k a c h  m oże on sko rzys tać  z  

przestrzega! ”^ iedobrodziejstwa Jak,m Jest
M O G Ą  się zd arzy ć  w y p a d k i , k ie ­

d y  najlep s za  w o la  poręc za jąc yc h  
n ie  d a  re z u lta tu . M a m y  je d n a k  na-

postawą osoby, k tóra  popadła  
w  k o n flik t z prawem.
ono —  ja k  pow iad a  u s taw a  

,zap<
rań, by sprawca  
porządku prawnego, a zwłasz­
cza, by nie popełni! przestęp-
»tw a". S ta ra n ia  ta k ie  może p od - ' T ,  Ä  Ä
ją ć  np. g ru p a  p ra c o w n ik ó w  za­
k ła d u , w  k tó ry m  za tru d n io n a  
je s t osoba o b ję ta  poręczeniem , 
ko ledzy, z k tó ry m i ona uczy się, 
w z g lę d n ie  k o le k ty w , w  k tó ry m

k ó w  m ą drze , w n ik liw ie  s p ra w o w a n e  
poręc zen ie  p rzy n ie s ie  p o z y ty w n e  re  
z u lta ty  i po m o że c z ło w ie k o w i w  po ­
w ro c ie  do społeczeństw a .

J A N  B R O H O C K I

ZAMIERZENIA NASZEJ

_  GOSPODARKI

WYDOBYCIE GAZU ZIEMNEGO |

/  ,
w  m ié  m J :

1970 1975

F E L IE T O N  Z  T R Ą B K Ą

Henke pewnej epoki
D la  n iko g o  ro zw a gę  i  życ io w ą  m ądrość k re  n y m  a le  i  sobie sam em u. O k a - 

k to  choc iażby  a to ró w  p o w ie d z m y  sobie je d -  za ło  się, że ta k ie  p o s ta w y  są 
pob ie żn ie  zna n a k  p ro s to  w  oczy, bez o w ija  b ardzo  „p o p u la rn e ” . O to  co 

■ m ech a n izm y n ia  s p ra w y  w  b aw e łn ę  i  oszu- m ożna by ło  w y c z y ta ć  o s ta tn io  
■ rządzące ś w ia  k iw a n ia  s ieb ie  sam ych  —  jesz  na  ła m a ch  naszej p ra s y  w  w ie -  

te m  m o d y  n ie  u lega  n a jm n ie j-  cze dz ień , jeszcze d w a  a m o - lu  a r ty k u ła c h  i  g łosach  lu d z i 
szej w ą tp liw o ś c i, iż  epoka  s u - da m a x i za pa nu je  w s z e c h w ła d - d y s k u tu ją c y c h  nad  n o w y m  sy 
k ie n e k  m in i b e z p o w ro tn ie  m i-  n ie . B ędzie  to  lo g iczna  p ra w i-  Sternem bodźców : „Dotychcza- 

-nę ła. O czyw iśc ie  a by  n ie  d o p ro  d łow ość  będzie  to  je d y n a  m oż sowy system prem iow ania  za 
w a d z ić  do re w o lu c ji ty s ię c y  liw a  o dpow iedź  na  sza leńs tw a  w ykonanie zadań rocznych stwa  
z rozpaczonych  dam  k tó re  „n ie  m in i,  gdyż —  co tu  u k r y w a ć —  rża ł w  przedsiębiorstwach k li -  
m a ją  co na s ieb ie  w ło ż y ć ”  p rze  ka ż d y  n as tę pn y  k ro k  w  ty m  m at całkiem  odm ienny od tego 
z o rn i p an ow ie  k re a to rz y  i pa sam ym  (to  znaczy —  do g ó ry ) ja k i  panuje w  p r ę ż n y c h  
n ie  k re a to rk i ( ta k  to  uczen ie  k ie ru n k u  g ro z ił ju ż  o d s ło n ię - przedsiębiorstwach na świecie. 
n a z y w a  się dz iś  p ro je k ta n tó w  c iem  tego co s ta n o w i n a jw ię k -  Cechowało go u k r y w a n i e  
m o d y ) w y m y ś li l i  e p o k  ę p rz e j szą a tra k c ję  je d y n ie  wówczas rezerw , targi o wygodny plan  
śc iow ą. A  Więc o b o w ią z u ją  d z iś  g d y  z a k ry te ... w  postaci łatw ych do w ykona­
wszy s tk ie  t r z y  d ługośc i: m in i K o n ie c  e po k i m in i będzie  za n ia  zadań, a wysokich lim itó w
_  mid i __ m axi. P o d z iw ia ją c  p ew ne  ta k ż e  końcem  k i lk u  in -  na inwestycje, zatrudnien ie,

-n y c h  m ód. B y ć  może np. z n ik  płace <„.) Bezwzględny, fa k -  
n ie  es trad o w e  c h a łtu rz e n ie  bez tycznie osiągnięty e fekt ekono  
żenady zw ane  m in i- s h o w s , m iczny m iał bez porów nania  
gdz ie  o b ro tn y  im p re s a rio , w y -  m niejsze znaczenie. Pow odow a- 
s tę p u ją c y  oczyw iśc ie  pod  c z c i- lo  to osłabienie w  przedsiębior 
godną, p a ń s tw o w ą  f irm ą  za pra  stwach in ic ja tyw  (...) Do p rzy -  
sza nas na  s w ó j m in i-p ro g ra m  jęc ia  były  ty lko  tak ie  w nioski 
d a w a n y  na te j o to  m in i-s c e n c e  nowatorskie k tó re  urucham iały  
z u d z ia łe m  m in i- a r ty s ty  w  je -  na ty le  d r o b n e  rezerw y, że 
go m in i- re c ita lu .  Je d y n ie  b i le -  nie mogły się one stać podsta- 
t y  w s tę p u  są m a x i. w ą  do podwyższenia p lanu lub

„  , , .. , zm niejszenia lim itó w  środków
Zresz tą , p a l l ic h o  im p re s a - . w ykonania”  T eraz  to  

r ió w ! Znaczn ie  gorsze re z u lta -  o u” ec zmiJnTe
ty  p rz y n o s iła  do tą d  swego ro -  w szy stKO ma u iec  zm iam e. 
d za ju  „m o d a ”  na p rz y jm o w a - N ie  u lega n a jm n ie js z e j w ą t -  
n ie  m in im a lis ty c z n e j p os ta w y  p liw o ś c i,  iż  je s t to  ko n ie c  pew  
wobec życ ia , w obec zadań k tó -  n e j epoki...
re  n a le ży  s ta w ia ć  n ie  t y lk o  in  M A R E K  D . S.

K s ią żk i
n a d e s ła n e

T ad e u sz  M a k o w ie c k i — „ P O E T A
-  M A L A R Z ” . (P IW , cena 50 z ł ) .  S tu  
d iu m  o S t. W y s p ia ń s k im .

C h arle s  B u n n  -  „ K R Y S Z T A Ł Y » ’ . 
Ic h  ro la  w  p rzy ro d z ie  i  n au c e . P rze  
ło ż y ła  B ia n k a  Z ió łk o w s k a . (P W N ,  
cena 35 z ł) .  B ib lio te k a  P ro b le m ó w .

„ M A T E M A T Y K A ”  p o d  re d a k c ją  
E . O tto  T o m  I I .  (P W N , cena 38 z ł ) .  
P o d rę c z n ik  d la  in ż y n ie rs k ic h  stu ­
d ió w  zaocznych.

V». W . S a w y e r -  „ Ś C IE Ż K I W IO ­
D Ą C E  D O  M A T E M A T Y K I” . P rze ło ­
ż y ł  S ta n is ła w  K a rta s iń s k i. (P W N ,  
cena 30 z ł) .  B ib lio te k a  P ro b le m ó w .

W ik to r  B ieg a ń sk i -  „ R E M A N E N T  
Ż Y C IA  S T A R E G O  A K T O R A ” . (W y d . 
A rty s ty c z n e  i  F ilm o w e , cena 45 z ł) .  
W sp o m n ien ia .

W o jc ie ch  N atan s o n  -  „ Z  R O Z Ą  
C Z E R W O N Ą  P R Z E Z  P A R Y Ż ” . (W y d . 
L ite ra c k ie , cena 25 z ł) . S zk ic e  li te ra ­
c k ie . „
- A n n a  M a rk o w a  — „ B IL E T  W  J E D  
N Ą  S T R O N Ę ’ ’ . (W y d . Ł ó d zk ie , ce­
n a  14 z ł) .  A m b itn a  pow ieść n o w a ­
to rs k a  o d ra m a ty c z n e j a k c ji.

M ik a  W a lta r i  — „ K A R IN  C Ó R K A  
M O N S A ” . Prze ło .ży ł Z . Ł a n o w s k i. 
(P IW , cena 18 z ł) .  P o w ieś ć  h is to ry cz  
n a . W y d . I I .

L e w  T o łs to j — „ A N N A  K A R E N I­
N A ” . P rz e ło ż y ła  K . Iłła k o w ic z ó w n a .  
(P IW , cena I / I I I  t . 30 z ł) .  Z n a n a  po  
w ie ść  w y d a n a  w  se rii „ K o lib ra ” .

I ł j a  G o liszc zew  -  K u tu z o w  -  „O D  
R O D Z E N IE  W Ł O S K IE  I  L IT E R A T U ­
R Y  S Ł O W IA Ń S K IE  W IE K U  X V -  
X V I ” . P rz e ło ż y li W ik to r ia  i  R ene  
S liw o w s c y  (P IW , cena 75 z ł) .  D z ie ­
ło  w y b itn e g o  ro m a n is ty  ra d z ie c k ie ­
go.

Z y g m u n t B ro c k i — „ M O R Z E  P IJ E  
R Z E K Ę ” ) .  W y d . M o rs k ie , cena 30 
z ł) .

S tan is ła w  G o s zc zu m y  -  „ D Ł U G I  
P R O S I O K A R Ę  Ś M IE R C I” . (W y d . 
M o rs k ie , cena 18 z ł ) .  P o w ieś ć  sen­
sa cy jn a .

B o żen a  i R o m an  R e tm a n  — „ H O W  
T O  S A Y  I T  IN  PO LTS H ?” . (W ie d za

P o w s zechna, cena 20 z ł. W y d a n ie  
IIT )  -

A n d rz e j B an a ch  — ..Z B IE R A J M Y  
P IE N IĄ D Z E ” . (W y d . L ite ra c k ie , ce­
n a  38 z ł ) . In te re s u ją c a  ks iążeczka  
o  m o n etac h .

T R W A J Ą  P R A C E  nad  
p rz y s z ły m  p la n e m  5 - le t-  
n im . A le  ju ż  w  w ie lu  pod  
s ta w o w y c h  dz ied z in a ch  na  
sze j g osp od a rk i za ry s o w u ­
ją  s ię  za m ie rze n ia , do  k tó  
ry c h  będz iem y dążyć w  
nadchodzące j p ięc io la tce .

(C A F )

Ostatnia miłość 
G oethego

50 L IS T Ó W  U lr y k i  vo n  Leve- 
tz o w  z a k u p iło  ze zb io ró w  p ry ­
w a tn y c h  F ra n k fu rc k ie  M uzeum  
im . G oethego. L is ty  te  pochodzą 
w  w iększośc i z o s ta tn ich  la t  ży 
c ia  U lr y k i.  k tó re j 7 4 - le tn i G oe­
the  o św ia dczy ł się g d y  m ia ła  
19 la t. W ra z  ze zb io rem  lis tó w  
m u ze um  n a b y ło  k i lk a  s ta rych  
fo to g ra f ii ,  w ś ró d  n ic h  jedną , 
p rz e d s ta w ia ją c ą  U lr y k ę  w  w ie ­
k u  60 la t.

„POLRES” informuje
„P O L R E S ” , z a jm u ją c y  się ob 

s ługą  pod ró żnych , p rz y g o to w u je  
n ow ą  e dyc ję  w y d a w n ic tw  po ­
św ięconych  now e m u  ro z k ła d o ­
w i ja zd y . Będą to  b ardzo  czy­
te lne  p ro s p e k ty  i lu s tru ją c e  o- 
b ra zow o  różne  po łączenia  k o le ­
jow e . I  ta k  ukaże  się m . in . 29 
fo ld e ró w , 56 p ro sp e k tó w  oraz 
specja lne  b iu le ty n y  dotyczące 
sposobu re z e rw o w a n ia  m ie jsc .

R o z w ó j g o s p o d a rk i w ę g ie rs k ie j

Kierunek -  nowoczesność
_  _  m  ^  a  szy ch , u trz y m u ją c y c h  się n a d a l n ie

w  T J  W  W  dom o g ów  w  ż y c iu  gosp o d arc zym

I smpfrZm a s  E l m  g a  — , ■■■■ W ę g ie r  n a le ż y  o g ro m n a  p ły nn o ś ć
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n ic tw a  w  dochodząe n a rod ow ym  
W ę g ie r w yn os i 49 proc., r o l­
n ic tw a  23 proc., a h a n d lu  12 
proc. P o łow ę  m ieszkańców  te ­
go k ra ju , liczącego 10,3 m in  lu d  
ności, s tanow ią  p ra cu ją cy  za­
w odow o , z czego w  p rzem yś le  
ponad 2 m ilio n y . Już  chociażby

tu  n ad  im p o rte m  w  o b ro ta ch  z k r a  
n i, a  o s ta tn io  

z k r a ja m i k a
(A R -W E Z )

Dla wielbicieli
góralszczyzn;

„ W Y D A W N IC T W O  L IT E R A C  
K IE ” w ydało książkę, k tó rą  m i 
łośnicy T a tr  i  Zakopanego p rzy j 
m ą z dużym  zadowoleniem. 
A utor, W ojciech Brzega, sny­
cerz i rzeźbiarz, zrośnięty z le ­
gendą W itk iew icza  i  jego „sty­
lu  zakopiańskiego”, rodow ity  
góral z biednej chłopskiej ro­
dziny —  m im o studiów w  P a ­
ryżu  i M onachium  —  ani przez 
chw ilę  nie zerw ał ze swoim  śro 
dow iskiem . „Żyw o t górala pocz­
ciwego” dzieli się na trzy  częś­
ci: zapiski —  rodzaj pam iętn i­
ka  samego Brzegi; spisane 
przez niego opowieści góralskie, 
oraz noty i kom entarze w ydaw  
ców. (sto)

roczne j 3 m in  ton  o p ie ra  się w  pitalistycznym i.
90 p rocen tach  na  im p o rc ie  su­
ro w có w . D O  os iągn ięć w ę g ie rs k ic h  za-

P rze m ys ł m aszynow y znaczną ró w n o  w  p rzem yśle , h an d lu , 
część s w e j p ro d u k c ji sp rzeda je  ja k  i  ro ln ic tw ie  (k tó rego  p ro ­
za g ran icę . W ę g ry  z n a jd u ją  s ię  d u k c ja  w  la tach  60-tych  w z ra -  
na  15 m ie jscu  w  św ie c ie  w ś ród  s ta ła  p rze c ię tn ie  o 5— 6 proc. 
e kspo rte rów  m aszyn. W yso k i roczn ie) p rz y c z y n ia  się w  d u - 

ta  s t ru k tu ra  dochodu n a rod o - s top ień  s p e c ja liz a c ji cechu je  w ę  żym  stopn iu  głęboka reform a  
wego i  z a tru d n ie n ia  w ska zu je , g ie rs k i p rze m ys ł te le - i  ra d io - planowania i  zarządzania. Re- 

W ę g ry  należą obecn ie  do tech n iczny . Dużą pop u la rno śc ią  fo rm a  ta, zapoczątkow ana w  ro - 
k ra jó w  o w y s o k im  s top n iu  ro z - zw łaszcza w  k ra ja c h  s o c ja li-  k u  1968, s tw a rz a  k ie ro w n ic tw u  
w o ju  g ospoda rk i, w  k tó re j p rze  s tycznych  cieszą się też w ę g ie r- poszczególnych za k ła d ó w  i  za­
m ys ł o d g ryw a  d o m in u ją cą  ro lę  sk je au tobusy p ro d u ko w a n e  łogom  w a ru n k i duże j sam odzie l 
L in ia  ro z w o ju  w ę g ie rs k ie j gos- p rzez jeden  z n a jw ię k s z y c h  w  ności w  ro z w ija n iu  p ro d u k c ji,  
p o d a rk i je s t w y ra ź n a  —  szybk i E u ro p ie  tego ty p u  za k ład  —  p o d e jm o w a n iu  in w e s ty c j i,  ksz ta ł 
ro z w ó j p rze m ys łu  i  rów noczes- „ ik a ru s ”  w  Budapeszcie. tow arnu  stanu  za tru d n ie n ia . U-
na  m e ch an iza c ja  o raz  ch em iza- ’ 
c ja  ro ln ic tw a , a w ię c  procesy, 
k tó re  p ozw a la ją  na  podnoszenie 
p ro d u k c ji ro ln e j z równoczes-

M eldunek z placów  budowy

n y m  z m n ie jsza n ie m  za tru d n ie ­
n ia  w  ro ln ic tw ie .

W  o s ta tn ich  la tach  je d n a k  w  
ty m  o gó ln ym  k ie ru n k u  p rze ­
m ia n  gospodarczych za ryso w a ły  
się w y ra ź n ie  now e  zam ierzone  
tendencje . P odobn ie  ja k  in n e  
k ra je  so c ja lis tyczne , W ęgry 
w chodzą  na drogę szczególn ie 
in ten syw n eg o  ro z w ija n ia  tych  
ga łęz i p rzem ys łu , k tó re  s tano­
w ić  będą „W ę g ie rs k ą  sp e c ja l­
ność” . U  p ods taw  tego w y b o ru  
le ży  z a ró w no  u w z g lę d n ia n ie  
ekonom icznych  w a ru n k ó w  i  
m o ż liw ośc i tego k ra ju ,  ja k  też 
zadań w y n ik a ją c y c h  z m ięd zy ­
narodow ego p od z ia łu  p ra c y  w  
ram ach R W PG .

D o  ty c h  gałęzi, z  k tó ry m i 
gospodarka  w ę g ie rska  w iąże  
sw ą p rzyszłość na leży  chem ia, 
zw łaszcza  zaś fa rm a c ja  i  p e tro ­
chem ia. T ra d c y jn y  na  W ęgrzech 
p rze m ys ł fa rm a c e u ty c z n y  roz­
w ija  się doskona le  i n o tu je  co­
raz  w iększe  sukcesy ekspo rto ­
we. R o zw ó j p rze m ys łu  p e tro ­
chem icznego w  stosunkow o  n ie ­
w ie lk im  s top n iu  b azu je  na  w y ­
dob yc iu  w łasnego  su row ca. Pod 
s taw ę  s tan o w ią  tu  d os ta w y  ro ­
p y  ze Z w ią z k u  Radzieckiego, 
k tó re  w  ro k u  1975 os iągną 6,5 
m in  ton , a  w  da lsze j p erspek­
ty w ie . do ro k u  1980 —  10 m in  
ton.

W  o d różn ie n iu  od ch em ii w  
o pa rc iu  o w ła s n y  su ro w ie c  ro z­
w ija  s ię  w ę g ie rs k i p rze m ys ł 
a lu m in io w y . W yd o byc ie  ru d y  
a lu m in iu m  p od ję te  na szerszą 
ska lę  d op ie ro  w  okres ie  pow o ­
je n n y m , sięga ju ż  400 tys. ton  
roczn ie, a zdolności p rz e tw ó r­
cze h u tn ic tw a  a lu m in iu m  65 
tys. ton . N a to m ia s t p ro d u k c ja

s ta lo n y  system  bodźców , o p ie -
D L A  W Ę G IE R  o g ro m n ą  w a g ę  m a  r a ją c y  s i g łó w n ie  n a  u d z ia l e  

w s zec h stro n ne  w s p ó łd z ia ła n ie  g o - ^
spodarcze z in n y m i k r a ja m i zw ła s z  zaJ°S w  w y p ra c o w a n y m  przez 
cza s o c ja lis ty c z n y m i. Z n a m ie n n y  za k ład  zysku , scis łe  pow iąza n ie  

p ro d u k c ji z p o trze b am i ry n k u  
k ra jo w e g o  i  zagran icznego sk ła  
n ia ją  do ra c jona lnego  gospoda­
ro w a n ia , oszczędności su ro w ców  
i  dba łośc i o w yso ką  ja kość  p ro ­
d u k c ji.

Cechą c h a rak te rys tyczną  w ę ­
g ie rs k ie j re fo rm y  je s t je j  e la ­
styczność. Znaczy  to, że m eto ­
d y  d z ia ła n ia  są s ta le  udosko­
na lane  w  to ku  p ra k ty k i gospo­
darcze j. Ju ż  dziś po d w u  la tach  
dośw iadczeń w ia d om o, że re ­
fo rm a  p rz y c z y n iła  się p ow ażn ie  
do pe łn ie jszego  zaspokojen ia  
po trzeb  ko n s u m p c y jn y c h  lu d ­
ności, u m o ż liw iła  zw iększenie  
o b ro tó w  zagran icznych . Zastoso 
w a ne  bodźce m a te r ia ln e  s k ła ­
n ia ją  do  lepszego w y k o rz y s ta ­
n ia  m aszyn  i  czasu pracy.

Muzyczne
to  i  o u /o

N A S I Z A  G R A N IC Ą

W  Z W IĄ Z K U  R A D Z IE C K IM  
p rz e b y w a  d u ża g ru p a  es trad o  
w a  ( M a r ia  K o te rb s k a , D a n a  
L e rs k a , R e n a  R o ls k a , W ik to r  
Z a tw a rs k i i in n i)  z p ro g ra m e m  
„50 la t  p o ls k ie j p io s e n k i” . Jest 
to  p rze g lą d  p o p u la rn y c h  p io ­
se nek z la t  1919— 1944 i  p rze ­
b o jó w  25-lec ia .

E W A  D E M A R C Z Y K  po Uda 
n y m  w y s tę p ie  n a fe s tiw a lu  w  
B ra s zo w  u d a ła  się n a to u r ­
nee do  B e lg ii, S z w a jc a r i i, 
N R F  i  F ra n c ji .

K O L E J N A  t r ó jk a  p o lsk ic h  
p io s e n k a rz y , k tó r a  o d w ie d z i 
ro d a k ó w  w  S ta n a c h  Z je d n o ­
czo n y ch  —  to  S ła w a  P rz y b y ł  
sk a , J e rz y  P o ło m s k i i B ogdan  
Ł a z u k a . W y s tą p ią  o n i w  p ro ­
g ra m ie  p n . „ D la  ka żd eg o  coś 
m iłe g o ” .

W  S K R Ó C IE

N a  ry n k u  a m e ry k a ń s k im  p o ­
ja w i ł  się L P  B e a tle s ó w  ze
s ta ry m i p rze b o ja m i.

G ru p a  „ N o  T o  C o”  z re zy g ­
n o w a ła  z  u ż y w a n ia  o k re ś le ­
n ia  „ s k if f lo w a ” , b o w ie m  n ie  
o d p o w ia d a  to  w - te j  c h w ili 
k ie ru n k o w i m u z y k i p rzez  
n ic h  w y k o n y w a n e j.

S te v e  i C h ris  W łn w o o d o w ie  
re a k ty w u ją  zespół „ T r a f f ic “ .

„ W iś la n ie  69”  n a g ry w a ją  
p ie rw s zą  p ły tę  d łu g o g ra ją c ą  z 
n o w y m i w  w ię ks zo śc i u tw o ra  
m i.

W e d łu g  in fo rm a c ji  p o d an e j 
p rz e z  „ N e w  M u s ic a l E x p res s”  
do  P o ls k i p rz y je d z ie  zespół 
„ E q u a ls ” , (jas )

O K A Z A Ł O  S IĘ  J E D N A K , że  p ie r  
w o tn e  za ło że n ia  re fo rm y  p rz y n io ­
s ły  n ie  w e  w s zys tk ic h  d z ie dz in ac h  
sp o d zie w a ne e fe k ty . D o  w a ż n ie j -

R E M A N E N T
u progu wiosny
» T R A D Y C Y J N IE  
A  k w a r ta ł w  tnu

Na zakopiańskiej
„patelni”

N A  G U B A Ł Ó W C E  ja k  
na p a te ln i, to też chociaż po  
s to ku  te j g ó ry  szusują  lic z ­
n i n a rc ia rze , jeszcze chyba  
Uczniejszą g ru pę  s tan o w ią  
plażow icze .

n a jtru d n ie js z y  1970 r .  w  b lis ko  13 p roc. A ry tm e -  
k w a ir ta l w  b u d o w n ic tw ie  — bo ty c z n ie  rze cz  b io rą c  — to zn ac zy  

to  i  s ta rt  d o  n o w y c h  za d a ń  i  śn ieg  d z ie lą c  sto  p ro c e n t p rzez  12 m ie -  
i  m ró z  — b u d o w la n i p rz e b rn ę li w  s ięcy  —  w y p a d a , że w  d w ó c h  m ię ­
ty m  ro k u  p rzy z ie m c ie . M im o  c ię ż -  siąoach n a le ż y  w y k o n a ć  p lu s  m i-  
k ie j z im y , k tó ra  b y ła  szc zeg ó ln y m  nus 17 p ro c . p la n u  rocznego. N o , 
w ro g ie m  d la  k o le ja rz y , d ro g o w có w  a le  w  b u d o w n ic tw ie  z im o w e  m ie -  
i  w ła ś n ie  b u d o w la n y c h , ty m  o s ta t-  siące t r a k tu je  się z  re z e rw ą  i  w ię -  
n im  u d a ło  się u zy s k a ć  w y n ik i n ie  kszość z d a ń  „ ro z p la n o w u je  się”  n a  
p rz e k re ś la ją c e  ca ło ro c zny ch  ża rn ie -  w io s n ę , la to  i  je s ie ń . M o żn a  w ię c  
rże ń , ch o ć w s k a zu ją c e , że  t rz e b a  uznać , zw ła szc za  na t le  teg o ro cz-  
b ęd z ie  p o d ją ć  w ie le  w y s iłk u  w  n a j -  n yc h  z im o w y c h  tru d no ś c i, że  sy tu -  
b liżs zyc h , c ie p le js zy c h  ju ż  m ie s ią -  a c ja  je s t  p ra w ie  d o b ra , co n a jw a ż -  
cac h ,, a b y  plan. tego  ro k u  z o s ta ł n ie js ze  le p sza n iż  w  a n a lo g ic zny ch  
w y k o n a n y  w  za d o w a la ją c y m  s to p - o kre sa ch  w ie lu  u b ieg łyc h  la t.

T o  „ p ra w ie ”  w y n ik a  p rze d e  w szyst 
N a  n ie d a w n y m  k o le g iu m  M in i-  k im  stąd, iż  k u le je  za o p a trze n ie , 

s te rs tw a  B u d o w n ic tw a  i  P rz e m y ś lu  Ż w ir ,  d ru ty , k a b le , g rz e jn ik i ce n -  
M a te r ia łó w  B u d o w la n y c h  pod an o , że  tra ln e g o  o g rz e w a n ia , osp rzę t e le k -  
w  s ty czn iu  i  lu ty m  plan. b u d o w la - try c z n y  — o to  lis ta  b ra k ó w  d a ją -  
n o -m o n ta ż o w y  w y k o n a n o  w  97,3 cy c h  o  sobie zn ać  n a  w ie lu  b u -  
p ro c ., co oznacza re a liz a c ję  za d a ń  do w a ch . D o p ie ro  te ra z  do  g łosu do  

chodzą re p e rk u s je  z im o w y c h  tru d -  
~ nośc i w  tra n s p o rc ie .

S p ra w y  za o p a trze n ia  w y s u w a ją  się  
n a  czo ło  b ie żąc yc h  b u d o w la n y c h  za 
gad n ie ń . Z a ło g i p rzed s ię b io rs tw  
b u d o w la n y c h  p o d e jm u ją  zastępcze  
ro z w ią z a n ia  —  z w ię k s za ją  p rzew ó z  
w ła s n y m  tra n s p o rte m  sam ochodo­
w y m  lub  za  pom ocą P K S . O c zyw iś ­
cie  ła g o d z i to  nap ięcia a le  k ło p o ty  
p o zo sta ją .

P o w ra c a ją c  d o  re zu lta tó w  sty cz­
n ia  i  lu teg o , godna u w a g i je s t  od ­
d a n ie  w  ty m  o k re s ie  do  u ż y tk u  
167 tys . m e tró w  k w a d ra to w y c h  po ­
w ie rz c h n i u ż y tk o w e j m ie s zk a ń . P la n  
b u d o w n ic tw a  m ie szk an io w eg o  n a jle  
p ie j re a liz o w a n y  je s t w  w o je w ó d z ­
tw a c h : k ie le c k im , łó d z k im  i  z ie lo ­
n o g ó rs k im  o ra z  w  K ra k o w ie . Z a ło ­
g i b u d o w la n e  u k o ń c zy ły  ro b o ty  n a  
10 tys . m  k w . pow . to b u d o w n ic ­
tw ie  to w a rzy s zą c y m , o d d a ły  do  
u ż y tk u  25 o b ie k tó w  s zk o ln ic ­
tw a , a  to b u d o w n ic tw ie  s z p ita ln y m  
n o w e po m ie szc zen ia  n a o k o ło  150 
łó że k .

N a  p lus b u d o w n ic tw a  n a le ż y  to 
ty m  ro k u  zap isać lepsze gospoda­
ro w a n ie  s iłą  roboczą. Z a w ę żo n y  
p rze z  m ró z  i  śnieg  f ro n t ro b ó t w y ­
m aga w  z im o w y c h  m ie s iąc ac h  d u ­
ż e j d y s c y p lin y  i  gospodarności. O tóż  
w  ty m  ro k u  w y k o rzy s ta n o  częśc io ­
w y  „ z a s tó j”  w  robo tach  b u d o w la n y c h  
k ie ru ją c  część załóg  n a u r lo p y  w y ­
p o c zy n k o w e  lu b  do p ra c  zas tęp ­
czych a ta k ż e  na b u d ow y, gdzie  
w ię ks zo ść  ro b ó t w y k o n y w a n o  pod  
d a c h e m . (H T M )

Kazimierz Golczewski

I
O b y c z a j e  p o r t o w y c h  m i a s t

ry m  c z ło w ie k  n ie  d o strzeg a  po jed y n cze g o  c z ło w ie k a , t a k  
ja k  n ie  d o strzeg a się p oszczegó lnych  faz  ru c h u  n a  szy b ­
k o  p rze s u w a n e j taś m ie  f ilm o w e j.  K w ia ty  o w s ze m , są, p ię  
k n e , eg zo tyc zn e, k o lo ro w e , m is te rn ie  s k o m p o n ow an e  w  
b u k ie ty  —  n a w ystauzach e leg a nc k ich  k w ia c ia rn i, za  jesz  
cze b a rd z ie j e le g a n c k ie  ceny.

Z a g a d n ię c i lu d z ie  d łu g o  m e d y tu ją  ł  k iw a ją  g ło w a m i 
ja k b y  w y g rz e b u ją c  z  p a m ię c i z a m ie rz c h łe  d z ie je .

— W io sn a? ... C hcecie  zobaczyć u  nas w iosnę? ... Jedźcie  
do  B el A ir ,  do B e v e r ly  H ills , ta m  oni to  m a ją ...

A  w ię c  H o lly w o o d . C zy  będą to  ty lk o  f ilm o w e  m a k ie ty ?  
A le  w  sercu  te )  d z ie ln ic y -m ia s ta , n a  H o lly w o o d  B ou le­

v a rd  c zy  V in e  S tre e t, te n  sam  k u rz , zg ie łk  ł  beton . D o ­
p ie ro  o  w ie le  d a le j, w ła ś n ie  w  B e v e r ly  H ills  i B e l A ir ,  
o d d y c h a  się n a p ra w d ę  w s p a n ia ły m  k a lifo rn ijs k im  p o w ie -

słóńca, c z y li je g o  w s p ó łrzęd n e , w y n o s zą  zero. P ie rw s z y  W iosna w  K a li fo r n ii . . . S ta te k  w  k w ie tn iu  pod ch o d zi d o  t rz e m . Są k w ia ty  i  z ie le ń  z a m k n ię te  w  o g ro d ac h  w i l l i
j e j  d z ie ń , to  ta k ż e  ja k b y  N o w y  R o k , d la tego też  w ie le  p o r tu  Dong B each  w  Dos A ngeles. C i, k tó rz y  z n a ją  tę  i p a ła c y k ó w . M o żn a  p o spacerow ać , o b e jrzeć  je  cnoc przez
n a ro d ó w  o b ch o d z i go szczegó ln ie  uroczyśc ie . D la  m o ry n a  k r a in ę  ty lk o  z  p io s e n k i są dzą  — p o w in o  b y ć  b a jk o w o  k ra ty ?  N ie  m o żn a , u lic e  n ie  m a ją  c h o d n ik ó w . M a ry n a rz e  
rz a  je d n a k  w io s n a  n a m o rzu  je s t  ja k  ta p rzy s ło w io w a  cu d n ie ... M asa k w ia tó w , p rze p y s zn e  w o n ie  b o g ate j ro ś - n ie  m a ją  sam ochodów . W ra c a ją  n a  s ta te k  o k r y t y  p o r -  
p ię k n a  d z ie w c zy n a , b lis k a  a n ie os ią g a ln a  o k tó re ) w ia -  lin n o ś c i, k ry s z ta ło w e  p o w ie trz e . Szczęście i  radość... C i, to w y m  p y łe m . D la  n ic h  n ie  m a  w io s n y  w  K a lifo rn u , 
dom o, że n ig d y  n ie  w e źm ie  się j e j  w  ra m io n a . M u ska  k tó rz y  b y w a li tu  ju ż  n ie ra z , u ś m ie c h a ją  się ty lk o  p o - N ie  ty lk o  zre sztą  tu . 1 m a ry n a rz  rzu c i czasem  n a tę  
z a le d w ie  p o k 'a d y  s ta tk ó w  n ie u c h w y tn y m i a je d n a k  p o d - b ła ż liw ie . Z o b a c zy c ie ... d rw ią c ą  zen , w io s n ę  b rz y d k im  s ło w e m , a  czasem, po c i -
n ie c a ją c y m i a ro m a ta m i a  p o te m  u c iek a  na lą d . N a  m o - ° h u  w e stch n ie , bo tez  m u , ch o ć  c z łe k  n ib y  tw a rd y , w o l-
rzu  p o zo staw ia  m a ry n a rz o m  n ib y  n a  iro n ię , g w a łto w n e  J E S T  R Z E C Z Y W IŚ C IE  B A J K O W O . T y lk o  ta k , ja k  w  p o - no  m ie w a ć  s e n ty m e n ta ln e  n a s tro je :
s z to rm y  i  d a w n e , czasem  b ard zo  d aw ne , w s p o m n ie n ia  n u re j ba jce  d la  n ie g rze c zn y c h  d z ie c i. B a jk a , w re szc ie  o -
o d e l ik a tn e j z ie le n i i  c ie p ły m  od d ec hu  obudzone j z ie m i. g lą d a n a  n a  ja w ie , g ig an tyc zn eg o , w spółczesnego  m ia s ta , — W io se nk o , w io s e n k o , cózes ty  za  p a n i d la  lu d z i z

gdzie  w io s n a  n ie  m a  ju ż  n ic  d o  ro b o ty , b o w ie m  tu ta j  m o rza . C zy kochasz ty lk o  ty c h , k tó rz y  ż y ją  n a  lą d z ie7 ... 
lu d z ie  d a w n o  z a p o m n ie li, że coś ta k ie g o  n a św iec ie  is t-
n ie je . A le  to  c h y b a  n ie  ta k . T o  n ie  ty lk o  w io s n a  od n ich

stro n i. P ły w a ją c  n a  s ta tk u  n ie  za zn a je  się w  p e łn i a n i 
P o w ie trze  n ie o m a l tłu s te , p rzes yc o n e  s p a lin a m i, d y m e m  la ta , a n i z ło te j je s ie n i. T y lk o  z ła  z im a  n a  p ó łn o cn y ch  

i  w y z ie w a m i z ro z rzu c o n y c h  w o k ó ł (czasem  d o s ło w n ie  m o rza ch  n ig d y  o m a ry n a rz a c h  n ie  zap o m ina , 
m ię d zy  d o m a m i) ro p o w y c h  szy b ó w . O s try  k u rz  n a w szyst

I  M /io ó a n k o , w io& Q .nko .„

I W IO S N A , W E D Ł U G  Z N A N Y C H  M A R Y N A R Z O M  P O JĘ Ć  ty lk o  ta m te , eg zo tyc zn e w io s n y , le cz  ta k ż e  d o z n a n ia  lu -  
A S T R O N O M IC Z N Y C H , to p ro z a ic z n y  m o m e nt, g d y  n as tę - d z i p rz y b y w a ją c y c h  zza  m ó rz . 
p u je  z ró w n a n ie  d n ia  z nocą a  re k tas ce n s ja  i  d e k lin a c ja

W io sn ą n a m o rzu  n a jb a rd z ie j tę s k n i się do lą d u , a na  
lą d z ie  — o n ie s p o k o jn e , z e jm a ń s k ie  dusze... —  do m o rza .

C zasem  b y w a , że m a ry n a rz  zd o ła  u ch w y c ić  choć k i lk a  
w io s en n y ch  d n i w  ja k im ś  d a le k im  p o rc ie  — bo w  o jc zy s ­
ty m , gdzie  zaw sze je s t  n a jp ię k n ie js z a , zd arza się to  znacz
n ie  rz a d z ie j i  w te d y  je s t  bardzo  d z iw n ie . D z iw n e  są n ie  k im , czego się  d o tk n ie . N e rw o w y  ru c h  i  tu m u lt , w  k tó - W . A N D R Z E J E W S K I

Dla herbaciarzy
P O N A D  m ilio n  to n  h e rb a ty  

zebrano  na św iecie  w  1969 ro k u  
(a le  bez C h in , d la  k tó ry c h  b ra k  
d anych). N a jw ię kszą  p ro d u k c ję  
m ia ły  ja k  dotychczas In d ie  — 
402 tys. ton , dalsze m ie jsca  
w ś ród  w ię kszych  p ro du cen tów , 
z a ję ły : C e jlo n  (228 tys. ton ), Ja 
p on ia  (86 tys. ton). Ind o ne z ja  
(40 tys. ton ). K en ia  (35 tys . ton ), 
P a k is ta n  (30 tys. ton).

ART Buchwald
o sobie

F IE L IE T O N *  A rta  B u c h w a ld a  (44 
la ta )  u k a z u ją  się w  ponad 300 cza­
sop ism ach  całego św iata . P rze z  w ie  
lu  u w a ż a n y  je s t za najlepszego  poli 
tyc zne g o  s a ty ry k a  naszych  czasów . 
-  M o je  życ ie  -  m ów i B u c h w a ld  -  
je s t b a rd zo  m on o to n n e: codzienn ie  
ra n o  p rzyc h o d zę  do re d a k c ji, czy ­
ta m  m n ó stw o  gazet i  ty g o d n ik ó w , 
a  p o te m  siad a m  do m a s zy n y  i piszę  
po n ad  godzinę.

N a  p y ta n ie  czym  n a le ży  t łu m a ­
czyć lego  poczucie h u m o ru . B u c h ­
w a ld  o d p o w ia d a : -  M ia łe m  sm utne  
d zie c iń s tw o  i h um or b y ł d ia  m n ie  
czym ś w  ro d za ju  sam o o b ro n y.

SZLI NA ZACHÓD Z0ENIERZE

WYZWOLENIE POMORZA ZACHODNIEGO 
STYCZEÑ — MAJ 1945
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Po likw id ac ji punktów  oporu w  Baniach i  Pyrzycach  

w  dniu 2 m arca, w ojska 47 a rm ii m ogły się posunąć dale j 
na północ. A le  opór niem iecki nie słabł. W  kierunku G ry ­
fin a  radzieckie jednostki 125 arm ijnego korpusu piechoty 
posunęły się zaledw ie o około 3,5 km  i  2 m arca, nacierając  
w  kierunku Ognicy, za ję ły  wieś Ryniec. Dopiero 3 m arca  
posunęły się znowu naprzód w yzw alając  K rzyw in , Kłodowo, 
Żarczyn, B ie linek. N a  odcinku działania 77 arm ijnego kor­
pusu piechoty na północ od Pyrzyc w  dniu 2 m arca wysu­
nięto się nieco da le j za jm ując  Swochowo, L in ie , Żabów  i 
M ły n y  oraz Turze, leżące nad bagnam i południowych brze­
gów jeziora  M iedw ie . Następnego dnia zrobiono znowu krok  
w  kierunku Dąbia Szczecińskiego, zdobywając miejscowości 
Bielice i  Nieborowo. 4 marca postępy ofensywy na tym  kie ­
runku gryfińsko-dąbskim  nie były  duże. W  powiecie g ry fiń - 
skim  wyzwolono Ognicę, Lubicz, Babinek, Lubanowo, Sos- 
nowo, a  w  powiecie pyrzyckim  wysunięto się bardzie j do 
przodu na lin ii  Parsów, Babin, Chabowo, Będgoszcz, G iżyn, 
a w ięc po zachodniej stronie jeziora M iedw ie . N ik łe  sukeesy 
ofensywy radzieckie j na odcinku 47 a rm ii skłoniły je j do­
wódcę gen. m jr  F . Pierchorowicza do wprow adzenia do 
w alk , już w  dniu 3 m arca, 1 korpusu zmechanizowanego, 
ale  i to nie przyniosło poprawy. T rudny  teren nie pozw alał 
na szerokie m anew ry, a  opór h itlerow ski jakby wzm agał się. 
Siły w ojsk radzieckich w  uporczywych w alkach m usiały po­
konywać obronę przeciw nika. 5 m arca w yzwolono W idueho- 
w ę, Pacholęta, Borzym  i  Chwarstnicę, w yrów nu jąc  w  ten  
sposób lin ię  natarcia  125 arm ijnego korpusu z 77 a rm ijnym  
korpusem piechoty. Zbliżano się też do G ry fin a  i  skrajów  pod-
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szczecińskiej Puszczy B ukow ej oraz w  k ierunku szosy S tar­
gard —  Szczecin, gdyż 6 m arca opanowano rejon Starego 
Czarnowa, a w  dw a dn i później uchwycono miejscowość 
Kobylanka, leżącą przy te j szosie. 8 m arca zaczął zamykać  
się, od południa, przedszczeciński pierścień, którym  47 arm ia  
otaczała dalekie przedpola m iasta. Jednostki te j a rm ii sta­
nęły ju ż  w  G lin n ej, G ardnie, W ełtyn iu , W iro w ie  i  Pniew ie, 
niedaleko nad brzegam i O dry. Zaczynały się teraz ważyć  
losy tzw . „altdam m skiego przedmościa”  tw ierdzy  Szczecin.

G dy  w  kierunku G ry fin a  i  Dąbia Szczecińskiego z  trudem  
łam ano opór w ojsk hitlerowskich, na środkowym  odcinku 
frontu bojowe sukcesy w ojsk radzieckich były  nadzwyczajne. 
W ojska 1 i  2 Frontu zbliżały  się w  szybkim  tem pie do brze­
gów Bałtyku. N a  prawo od Pyrzyc w zdłuż wschodniego 
brzegu jeziora M iedw ie  i  szosy Pyrzyce— Stargard w alczyły  
w ojska lewego skrzydła radzieckie j 61 a rm ii ogólnowojsko- 
w ej. Przesm yk m iędzy jeziorem  M iedw ie  a  jeziorem  Plon 
by ł ju ż  raz w  połowie lutego 1945 roku terenem  ciężkich 
w alk  w  czasie nieudanego uderzenia w ojsk niem ieckich spod 
Stargardu na południe. Teraz, w  pierwszych dniach m arca  
raz jeszcze rozpoczęły się tu  w a lk i. A le  ruch jednostek le­
wego skrzydła 61 a rm ii uzależniony by od natarcia walczą­
cych w ojsk radzieckich z  47 a rm ii, a  dokładniej m ówiąc, 
ich prawego skrzydła pod Pyrzycam i. Dlatego ta  część zgru­
powań 61 a rm ii forsowała przesm yk w  dniach 3 i  4 marca. 
Pierwszego z  tych dni wyzwolono W ierzbno, W arnicę, K u r­
ce wo, Strzebielewo i  Rzeplino, a  drugiego dnia osiągnięto 
Kunow o, niedaleko szosy Stargard— Szczecin. Inne  jednostki 
61 a rm ii, które —  ja k  już  w iem y —  1 m arca sforsowały Inę,
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następnego dnia, t j .  2  m arca za ję ły  szereg miejscowości na  
północ od lin ii  te j rzeki. W ym ienić tu  należy Żukowo, Sa- 
dłowo, Brudzewice, Suchań, Nosowo, W apnicę i  T a rn o w y  
D nia  3 m arca poszerzyły dale j w yłom  w  obronie n iem ieckiej 
i za ję ły  pod samym Stargardem  na lew ym  brzegu In y  W it­
kowo, a na praw ym  —  Strachocin. Jednocześnie otaczały  
dale j Stargard od wschodu w  k ierunku na północ w yzw a­
lając  Pęzino, U likow o, Gogolewo i  M arianow o. Czołowe 
działy  uderzeniowe 61 a rm ii i  2 gw ardyjsk ie j a rm ii p 
cernej zapędziły się 2 m arca aż po B ia łą  Stargardzką i  dale j 
po Kam ienny Most za jm ując w  dniu 3 m arca, Chociwel. W  
re jonie M arianow a i Chociw la oddziały 61 a rm ii napotkały  
na zorganizowany opór h itlerow ski. Ponaw iane parokrotne  
a taki piechoty, wspomaganej czołgami, nie daw ały efektów. 
Zachodziła nawet obawa, że im pet natarcia  załam ie się i 
w ojska 61 arm ii u tkną  w  ty m  rejonie. N a  dodatek m iędzy  
przyham ow anym i w  natarciu jednostkam i a rm ii gen. płk. 
P. B iełow a i częścią 2 a rm ii pancernej gen. płk. S. Bogda- 
nowa z jednej strony a 3 a rm ią  uderzeniową i 1 arm ią  pan­
cerną z drugiej strony powstała niebezpieczna luka  o szero­
kości około 35 km . Radziecka 150 dyw izja  piechoty obcho­
dziła jezioro W oświn obu jego brzegam i i gotowała się do 
zdobywania Reska, do którego pu łk i dy w iz ji m ia ły  w targnąć  
za czołgistami. Pewne obawy jednak budziło, jak  wspomina 
dowódca 150 dyw iz ji, „lewe skrzydło, które nie m iało  osłony. 
Na zachód od po łu d n iow e g o  końca je z io ra , k o ło  m iasta Cho­
c iw e l, ześrodkow a ła  s ię  s iln a  grupa n ie p rz y ja c ie la . P o w s trz y ­
m y w a ła  ona  naszego lew ego  sąsiada —  12 ko rp us  p iech o ty  
g w rd ii,  i  m o g ła  ude rzyć  w  naszą s tronę . Lecz i 469 p u łk , 
p osuw a jący  s ię  w z d łu ż  lew ego  b rzegu  jeziora, ze s w e j s tro n y  
w is ia ł nad ty łam i w roga...” . (D a lszy  c iąg n as ta p i)
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N a  zdjęciu: w  czasie spotka nia finałowego. Zb. W oźniesińgki 
nę Św iatow ida.

się”  przez obro-
F o to : S t. C ie ś la k

Po rozgrywkach o Puchar „Kuriera“

Piłkarze zdali egzamin
p iŁ K A R Z E  I ,  I I  i I I I  l ig i rozpoczęli ju ż  ligowe boje. W  A  J E D N A K  P IŁ K A  N O ŻN A , 

pierw szą niedzielę k w ie tn ia  w ysta rtu ją  zespoły klas w oje­
w ódzkich. Przez k ilk a  miesięcy w iosny, lata  i  jesieni 1970 r. 
tysiące sym patyków  te j dyscypliny będzie z w ie lk ą  uw agą śle­
dzić przebieg m istrzowskich spotkań, przeżyw ać chw ile  radości. M ó w io n o  n aw e t, że szczecińska 
a  na pewno i sm utku. Futbo l stanie się, ja k  co roku , g łów nym  p iłk a  nożna p rze żyw a  k ryzys , 
tem atem  sportowych dyskusji.

O statn io , narzekano  na b ra k  
oddanych  p iłk a rs tw u  d z ia łaczy.

Z a n im  je d n a k  szczecińscy p i ł  m a  23 la ta , p ra c u je  w  sp ó łd z ie l 
k a rz e  p rz y s tą p ili do lig o w y c h  n i „M e ta lo te c h n ik a ”  ja k o  spa- 
w a lk .  czo łow e szczecińskie  d ru -  wacz. Jest w y c h o w a n k ie m  k lu -  
ż y n y  u cze s tn ic z y ły  w  I I I  t u r -  b u  sportow ego  C z a rn i, 
n ie ju  o tw a rc ia  sezonu o rgan ize
w a n y m  przez S O Z P N  o P u c h a r 
re d a k c ji „K u r ie ra  S zczecińskie­
g o ". Tego roczna  im p re za  m ia ła  
re k o rd o w ą  obsadę —  u czestn i­
c z y ło  w  n ie j 27 d ru ż y n  re p re ­
ze n tu ją c y c h  I I I  lig ę . lig ę  o k rę ­
g ow ą , k lasę  A  i  k la sę  B. W  c ią  
k u  czterech  ty g o d n i zespo ły  ro ­
ze g ra ły  46 sp o tka ń , s trze lo no  
235 b ra m e k .

P O C H W A Ł A  C Z A R N Y C H

P R Ó B A  P R Z E D  S E Z O N E M

T u rn ie j n a s z  b y ! g e n e ra ln ą  p róbą  
p rze d  ro z p o c zy n a ją c y m  się  za k i lk a  
n aś c ie  d n i sez-onam p iłk a rs k im . N ic  
w ię c  d z iw n e g o , że  m ecze b y ły  bac z  
n ie  o b s e rw o w a n e  p rze z  t re n e ró w , a 
szczegó ln ie  przez tre n e ra  -  k o o rd y ­
n a to ra  S O Z P N , m g r  Z .  C zy że w s k ie ­
g o . A  oto je g o  o cena:

— Im p re z a  w  ty m  ro k u  o d b y w a ła  
się w  b a rd zo  t ru d n y c h  w a ru n k a c h  
te re n o w y c h  i  a tm o s fe ry c zn y c h . Z a -

W  tra k c ie  o b s e rw a c ji tu rn ie jo ­
w y c h  d osz liśm y je d n a k  do od­
m ien nych  w n io s k ó w . Sekcje p ił 
karskie  klas niższych m ają  w ie  
łu  oddanych działaczy. Im  to, 
i  trenerom  zawdzięczam y, że tu r  
n ie j tegoroczny odbyw ał się w  
atmosferze p raw dziw ie  sporto­
w ej, atmosferze pełnego zaan­
gażowania.

S łowa uznania należą się ta k ­
że sędziom p iłka rsk im , którzy  
prowadząc mecze w  bardzo  
trudnych w arunkach w ydaw ali 
spraw iedliw e decyzje.

T rz e c i tu r n ie j o  P u c h a r „K u -
w o d n ic y  w y k a z a li  bard zo  d o b re  p rz y  r ;p r a  Qr r 7 pr jń<;lciePf>'* z a k o ń c z y ł  
g o to w a n ie  do  sezonu. Sądzę, że te  n e r a  ^ c z e c m s K ie g o  z a k o ń c z y  i

GEORGES S IM E N O N

d ru ż y n y , k tó re  o d n os iły  sukcesy
Z N A N Y  ju ż  je s t zw yc ięzca  te  spotkaniach turniejowych, będą od 

g o r o c w e h  ro z g ry w e k  -  zosta ł
m m  zespół C za rnych , k tó r y  W P rze p ro w a d z iłe m  w ie le  ro zm ó w  
m eczu  f in a ło w y m  p o k o n a ł o - d z ia ła c z a m i i  tre n e ra m i, 
b ro ń c ę  p u c h a ru  —  Ś w ia to w id a  
‘Łobez . A  w ię c  s ta ło  się p od ob - __ 
n ie  ja k  w  1969 r „  k ie d y  to  w  doTezonuT 
f in a le  p ie rw s z y  zd obyw ca  na­
szego p u ch a ru , Pogoń Ib  Szcze­
c in ,  p rze g ra ła  z d ru ż y n ą  z  Ł o b ­
za.

Z e s p ó ł szczec ińskich  s p ó łd z ie lc ó w  
m ia ł w  ty m  ro k u  w y ją tk -o w o  tru d n ą  
d ro g ę . J u ż  w  e lim in a c ja c h  C za rn i 
.s p o ty k a li s ię  z d w o m a  d ru ż y n a m i  
Jigi o k rę g o w e j i I I I - l ig o w ą  P o g o n ią .
Z  w a lk  tyc h  w y s z li o b ro n n ą  rę k ą .
W  p ó łf in a le  w a lc z y li z A rk o n ią  I - b ,  
fctórr. w y s tą p iła  w  w y ją tk o w o  s iln y m  
s k ła d z ie  i w re szc ie  f in a ł, k tó r y  p rzy  
n ió s ł im  w ie lk i sukces zw y c ię s tw o  
m ad Ś w ia to w id e m  -  n a jle p s z ą  d r u ­
ż y n ą  I I  e d y c ji P u c h a ru . T re n e r  d ru  
ż y n y  C za rn y c h , S ta n is ła w  M a d e js k i 
z b ie ra ł w ię c  zas łu żo n e  g ra tu la c je . Je  
g o  p o d op iec zn i b y l i  d o b rze  p rzy g o ­
to w a n i do ty c h  t ru d n y c h  spotkań,- 
s p ó łd z ie lc y  b y l i  n a jle p s zą  d ru ż y n ą  
tu rn ie ju .

W O Ż N IE S IŃ S K I 
P IŁ K A R Z E M  N R  1

K a żd a  im preza  sp o rto w a  m a 
sw ych  b oh a te ró w . O bse rw a to ­
rz y  s p o tk a ń  tu rn ie jo w y c h  zgod­
n ie  s tw ie rd z il i,  że „p iłk a rz e m  
n r  1”  je s t z a w o d n ik  szczeciń­
s k ic h  C za rn ych , Z b ig n ie w  W O Ż 
N IE S IŃ S K I,  k tó r y  w  spo tka ­
n ia c h  szerok iego  f in a łu  zd ob y ł 
7 b ra m e k , w  ty m  w  f in a le  4.
'Jest to  s w o is ty  re k o rd  tu rn ie ­
ju .  T a k ie j s z tu k i n ik t  jeszcze 
n ię  d o k o n a ł! Zb . W o żn ie s iń sk i

się. Im prezą tą  otw orzyliśm y se 
zon 25-lecia p iłka rstw a  szcze­
cińskiego. Z  te j to okazji za -

_____ _ wodnikom  i zespołom naszego
W szyw cy w ojew ództwa życzym y, by te­

goroczne m istrzostwa przyniop o d k re ś la li zgodnie , że je s t to  im -

wiecza. T .  R E K

Rozpoczęły się MP SZS w piłce ręcznej

Efektowne zwycięstwo Kusego 
nad poznaniankamł

W C ZO R A J w  h a li sportowej przy u l. Narutow icza  rozpoczęły 
się m istrzostwa Polski Szkolnego Z w iązk u  Sportowego w  p ił­
ce ręcznej jun io rek . Bierze w  nich udział 8 zespołów, które po-: 
dzielono na dw ie  grupy. Uroczystego o tw arcia  zawodów doko^ 
nał k u rato r K O S  m gr Zygm unt Szydłow ski.
M IS T R Z O W S K IE  b o je  m łodych .- 

s z c z y p io m is te k  za in a u g u ro w a ł p o je  
d y n e k  M K S  Ś w it  Z ą b k o w ic e  z M K S  
Ż a k  K ie lc e . S p o tk a n ie  to po w y ­
ró w n a n e j w a loe za k o ń c zy ło  się  w y  
nLkiem  re m is o w y m  14:14 (7 :6 ) . W  
d ru g im  m eczu  d n ia  M K S  T ru so  
E lb lą g  w y g ra ł 1« :6 (4:8) z  d ru ż y n ą  
M K S  P ra g a  W ars zaw a .

ło  s p o tk a n ie  p iłk a  re k  
K usego  z zespołem  M K S  Jeżyoe Poz  
n a ń , je d n ą  z  n a js iln ie js zy c h  d ru ż y n  
b io rą c y c h  u d z ia ł w  tu rn ie ju . P o je ­
d y n e k  p rzyn iós ł zw y c ię s tw o  10:7 
(4:3) p iłk a rk o m  szc zec ińs kim . S zcze­
c i m a ń k i ro ze g ra ły  d o b ry  m ecz. 
P rz e z  c a ły  czas s p o tk a n ia  dziew czę  
ta  z  K usego  p ro w a d z iły  szyblcą grę. 
b a rd zo  do b rze  w a lc zą c  w  ob ro n ie . 
N a  w y ró ż n ie n ie  za s łu ży ła  w  n aszym  
zespo le  b ra m k a rk a  M . W ild a u e r. 
B ra m k i d la  K usego u z y s k a ły :  H a j-  
d u k ie w ic z  — 4, S aubarga -  3 o raz  
S zy m a ń s k a , P a w la k  i  B ils k a  po 1.

W  o s ta tn im  m e czu  
d n ia  m is trzo s tw  M K S  M D K  T a rn ó w  
p o k o n a ł 19:14 (11:5) M K S  T a rn o w ­
s k ie  G ó ry .

D z iś  d a ls zy  c ią g  za w o d ó w . O  godz. 
16 g ra ją  zespoły K ie lc  i P o zn a n ia  
(g r. A ),  o  16.50 E lb lą g a  i  T a rn o w ­

s k ic h  G ó r  (g r. B ),  o  17.40 Szczec ina  
i  Z ą b k o w ic  (g r . A ) i  o godz. 18.30 
W a rs z a w y  i  T a rn o w a  (g r. B ) .

( ja -g r ł

WOJTASIEWICZ
mistrzem Polski 
Juniorów w fudo

W  N IE D Z IE L Ę , w  Koszalinie  
zakończyły się m istrzostwa P o l­
ski jun io rów  w  judo. P iękny  
sukces odniósł zaw odnik szcze­
cińskiej A rk o n ii, M . W O J T A ­
S IE W IC Z . k tó ry  zdobył m i­
strzow ski ty tu ł w  w adze śred­
niej. W ojtasiew icz, w  spotka­
niach do pó łfina łów  włącznie wy  
gryw a ł przed czasem ze wszyst 
k im i sw ym i przeciw nikam i. 
Wśród pokonanych znajdow ali 
się m. in. kadrow icze. W  fina le  
pokonał na punkty  Jaworskiego  
(G rudziądz). M . W ojtasiew icz  
jest uczniem L O  n r  2 w  Szcze­
cinie, trenerem  jego jest 
J. O krój.

<r>

W maju w Szczecinie

Polska - Dania
w  piłce nożnej

J A K  nas poinform ow ał sekre  
ta rz  S O ZPN . J. Heinrich, P Z P N  
w yznaczy! Szczecin jako m iasto  
spotkania reprezentacji o lim p ij­
skich Polski i  D an ii. Mecz od­
będzie się 19 m a ja  na stadionie  
przy ul. Twardowskiego. Ucze­
stniczyć w  nim  będą zawodnicy  
do 23 roku życia.

WYSTAWY
M U Z E U M  -  u ł. S ta ro m ły ń s k a : S ztu  
k a  P o m o rza  Zac h o dn ieg o  X I I I —X V I I  
w ., X X  la t  G a le r ii S z tu k i P o ls k ie j, 
R enesansow e s tro je  K s ią żą t Szcze­
c iń sk ich  g. 11—17. W a ły  C h ro b reg o  8 
— P o ls k a  n a d  B a łty k ie m  przed  1090 
la t. Żeg lu g a  -  B u d o w n ic tw o  o k rę to ­
w e , R y b o łó w s tw o , U rzą d ze n ia  i m e­
c h a n izm y  s ta tk ó w  m o rs k ic h . S z tu k a  
staro ży tn eg o  M e k s y k u  g. 10-16. Z A ­
M E K  — w y s ta w y  fo to g ra m ó w , m e ­
d a lie rs tw a , g o b e linó w , rze źby  -  au ­
to ró w  cze ch o s ło w a ck ich  g. 11—17. 13 
M U Z  -  p l. Ż o łn ie rz a  2 -  m a la rs tw o  
Z u z a n n y  K u s e k -K u d  i A lfre d a  K u d  
z  R zeszow a. B W A  -  S ta ro m ły ń s k ą  
27 — w y s ta w a  m a la rs tw a  g . 10—16.

S Z P IT A L E
K L IN IK A  C H IR . D Z IE C IĘ C E J  -  l i ­
n i i  L u b e ls k ie j l .  W E W N . — G o lę c ino . 
C H IR . -  G o lę e in o . P O Ł O Ż N IC T W O  
(bez g in e k o lo g u  -  P K P )  -  P o m o rza ­
n y . P O R A D N IE :  O G Ó L N A  -  a l .  
Je d n . N a ro d o w e j 12 -  ca łą  dobę. 
S T O M A T O L O G IC Z N A  -  Sfl. P ia s tó w  
-  g . 20 -8 . P R Z Y C H O D N IE  S K G R -  
N O  -  W E N E R O L O G IC Z N E  -  Uł. H .  
P obożnego 14 — g . 8—17, a*. M .  B uca  
k a  40/42 -  g. 8 -1 7  i  19 -7 , u ł.  W . 
P o la  6 -  g. 8—16, Uł. K a p ita ń s k a  — 
g. 6-1 5 , a ł . WojsSka P o lskiego  IM  -  
g . 8 -1 7 , u l. B a ta lio n ó w  C h ło p sk ich  
76 -  g . 18-1«.
A P T E K I
N R  46 -  W ie lk a  17 -  te l. 422-46. N R  
8 -  a l . W y z w o le n ia  107. N R  48 — L e ­
le w e la  1 -  te k  726-24.

Młodzi szachiści
walczą o prymat 
w województwie

D Z IŚ  o godz. 17.30 w  K lu b ie  Z M S  
5 ,T R Y G L A W ”  p rz y  u l. O d ro w ą ża  1 
ro z p o c z y n a ją  się  in d y w id u a ln e  sza  
ch o w e m is trzo s tw a  o k rę g u  ju n io ró w .  
W  zaw o da ch  m ogą uczestn iczyć  
w s zys cy  ch ę tn i u ro d ze n i w  ro k u  
1950 i m ło d s i. Z g ło s ze n ia  p rz y jm o w a  
n e  b ę d ą  p rzed  ^ m p re z ą . J e j uczest­
n ic y  p o w in n i m le ć  w ła s n y  sp rzę t.

60
W ró c ił do p o k o ju . Bessie n ie  t y ło  w  ro zg rze b a n ym  łó ż ­

ku . Z o ba czy ł, że w ra c a  z  ła z ie n k i,  zu pe łn ie  nago i  k ła d z ie  
się do  łó żka , p rz y k ry w s z y  s ię  ty lk o  do ko lan .

—  C zy ja  to  szczoteczka do zębów  po le w e j s tro n ie  lu ­
s tra?

—  J e ż e li ta  z  z ie lo n ą  rą c z k ą , to  m o je j żony.
—  T e j, k tó ra  jest...
Z a p u k a n o  do d rz w i.  Bessie n ie  z ro b iła  n a jm n ie jsze g o  r u -  

ch u . M in a  w esz ła , z tacą  w  rę k u .
—  G dzie  postaw ić?
—  N ie ch  m i p a n i da.
O b ie  p rz y g lą d a ły  się sobie  z  c iekaw ośc ią , bez żenady.
K ie d y  sp rzą ta czka  w y s z ła . Bessie sp y ta ła :
—  D łu g o  tu  p ra cu je ?
—  O d dz iś  rano. Z o b a czy łe m  ją  po ra z  p ie rw s z y , k ie d y  

poszedłem  o tw o rz y ć  d rz w i.
C h c iw ie  p iła  kaw ę.
—  O coś ty  p y ta ł?
—  G dzieśm y s ię  s p o tk a li?
—  W  „G re lo t " .
—  P rz y  u lic y  N o tre -D a m e -d e -L o re tte ?  To  c ie kaw e . N ig d y  

ta m  n ie  b yw am .
—  S zuka łeś kogoś.
—  Kogo?
—  N ie  m ó w iłe ś . P o w ta rza łe ś , że to  k a p ita ln ie  ważne , że­

b y  go znaleźć.
—  Jesteś fo rd a n s e rk ą ?
—  T ance rką .. N ie  b y ła m  sama.
—  K to  c i tou fa rzyszy ł?

—  D w ó ch  tw o ic h  p rz y ja c ió ł.  Jeden  m ia ł na  im ię  Bob...
—  D em arte?
—  Z d a je  s ię , że ta k . P isa rz.
B y ł to  D e m a rie , k tó r y  d w a  la ta  te m u  o trz y m a ł nag rodę  

R a na u do t i  k tó r y  p ra c o w a ł d la  „T y " .
—  A  d ru g i?
—  C z e k a j. F o to g ra f,  s ła b o w ity  i  sm u tn y . M a  tro chę  p rze ­

k rz y w io n ą  g łow ę.
—  J u lia n  B o u r.
—  M o ż liw e .
•—  W  w y m ię to s z o n y m  u b ra n iu ?
—  T o  on.
B o u r m ia ł zawsze w ym ię to szon e  u b ra n ie , a p on ie w a ż  

p rz e k rz y w ia ł g łow ę  na  b ok , zd a w a ło  się, że tw a rz  m a  na  
b a k ie r.

K o m ic z n y  face t. T o  on  r o b ił  d la  ty g o d n ik a  n a jlepsze  z d ję ­
cia . N ie  a g resyw ne  nagości, ja k ie  za m ieszcza ły  in n e  p ism a. 
„ T y "  b y ło  p om yś lane  w  te n  sposób, że m ia ło  być  b lis k o  
cz ło w ie ka . D z iew czę ta , k o b ie ty  p o w in n y  tu  znaleźć siebie. 
N a  p rz y k ła d , dz iew czyna  śp iąca, uńdać o d k ry tą  ty lk o  je d ­
n ą  p ie rś , p ie rś , k tó ra  w  ja k iś  sposób n a b ie ra  w a lo ró w  lu d z ­
k ic h . T a ką  w ła ś n ie  gadkę  s e rw o w a ł A la in  s w o im  w s p ó ł­
p ra c o w n ik o m .

—  T e k s ty  p o w in n y  w y g lą d a ć , ja k  l is ty ,  p isane  p rzez  k tó ­
rą k o lw ie k  z n aszych  c z y te ln icze k .

B ez s o fis ty c z n y c h  ozdóbek. P o k ó j ta k i,  ja k  w iększość  po­
k o i. P recz  z tw a rz a m i z b y t u m a lo w a n y m i, p recz  z d łu g im i 
rzę sa m i, p u rp u ro w y m i u s ta m i na  p ó ł o tw a r ty m i i  u k a z u ją ­
c y m i lśn iące  zęby.

N a  ten  w ła ś n ie  p o m y s ł w p a d ł k tó reg o ś  p o p o łu d n ia , p rz y ­
g lą d a ją c  s ię  ja k  się u b ie ra  s z w a g ie rka . W ówczas p is y w a ł 
a r ty k u ły  o ś w ia tk u  te a tru  i  k a b a re tó w . S p ło d z ił też  parę  
p iosenek.

T y tu ł  z ja w i ł  się p rze d  n im  od  razu .
—  T y ... —  m ru k n ą ł półg łosem .
—  Cq, ja ?  C zym że ja  się ró żn ię  od  in n y c h ?
W łaśn ie , b y ła  ta k a , ja k  inne .
—  M a m  p om ys ł. N o w y  ty g o d n ik . O p o w ie m  c i p  $ y rn  n a ­

s tę p n ym  razem .
O p ra c o w a ł m a k ie tę  i  n a p iś a ł dó n ie j '  w s z y s tk ie  te k s ty . 

N ie  z n a ł w te d y  B o u ra  i  w ie le  się n am ęczy ł, żeby w y d o b y ć  
z  fo to g ra fó w  to , o  co m u  chodziło .

—  N ie , s ta ry . O na n ie  w y g lą d a  na  p ra w d z iw ą  pan ienkę .
—  W yobrażasz  sobie, że poproszę p ra w d z iw ą  p an ie nkę  o 

ze zw o len ie  na  s fo to g ra fo w a n ie  poś ladków ?
(Ciąg dalszy nastąpi)
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W T O R E K  

24 M A R C A

D Z IŚ : M a rka  

J U T R O : M a r ii

P O G O D A
Z A C H M U R Z E N IE  duże z 

p rze jaśn ie n iam i. Tem p. do  
5 st. W ia try  p o łu d n io w o -  
w schodn ie , u m ia rko w an e .

R A D A  D N I A
A  ¿anowie, nie tak nie 
_ wyrabia tężyzny fizycz­
nej, jak wiórkowanie po­
dłóg i trzepanie dywanów. 
Możecie się o tym przeko­
nać szczególnie teraz, przed 
świętami!

le n ie  W y b rz e ż a “ . 20 30 MS w  h o k e ju  
n a  lo d zie . 21.55 „ D z ię k u ję  e i c iociu  
W irg in io ” . 22.20 D z ie n n ik  T V .  22.40 
P o lite c h n ik a  T V .
Ś R O D A

9 F ilm  T V  an g . „ K o m u  spadek?’* 
9.53 H is to r ia  d la  k la s  V I I .  10:55 C he­
m ia  d la  k las  V I I I .  14.25 1 15 P o li­
te c h n ik a  T V .  16.30 P ro g ra m  d n ia . 
16.40 D z ie n n ik  T V .  16.50 T e le fe r ie .  
17.30 K ro n ik a  szczec ińska . 17.45 M a  
g a zy n  IT P .  18 F ilm  s e ry jn y  „ W y ­
p ra w y ” . 18.25 P K F . 18.35 Z  c y k lu  
„W ie lc y  z n a n i i  n ie z n a n i“ . 19.20 Do­
b ra n o c  d z ie c io m . 19.30 D z ie n n ik  T V .
20.05 F ilm  „ K o m u  spadek?” . 21 S w ia  
to w id . 21.30 „R o m an tye zn oś ć” . 22.30 
D z ie n n ik  T V .  22.50 P o w tó rze n ie  P o ­
l ite c h n ik i T V .

P R O G R A M  B E R Ł llifS K I

15.05 O m ó w ie n ie  p ro g ra m u . 15.10 
S p o rt. 16 W id o w is k o  d la  d z ie c i. 17 
„ R a d y  pedagog iczne” . 17.30 L e k c ja  
ję z .  ang . 17.45 W iad o m o śc i. 18 W i­
d o w is k o  d la  d z ie c i. 18.30 O m ó w ie ­
n ie  p ro g ra m u . 18.35 G im n a s ty k a . 
18.45 „ K u c h m is trz  T V  p o leca” . 18.50 
P o zd ro w ie n ia  T V  d z ie c ię ce j. 19 N o ­
w ości n a u k i i te c h n ik i. 19.25 P ro g n o  
za pogody, k r o n ik a . 20 S z tu k a  „ D ia ­
log  w  s z p ita lu ” . 21 P rze b o je  m ię ­
d zy n a ro d o w e . 21.25 M e c z  h o k e jo w y  
N R D  -  Z S R R . 22 K ro n ik a  .

,?EĄTRY
P R O G R A M  I

15.05 „ B łę k itn a  s z ta fe ta " . 15.50 D la  
d z ie c i:  „ L a w in a ” . 16.05 P ieś n i M o -

¡P O L S K I — „E ro s  1 P s yc h e”  g. 17; 
ii,P o  g ó rac h , po c h m u ra c h ” g. 19.30. 
M U Z Y C Z N Y  -  „ E k s p o rto w a  żo n a”  

'g . 19.

D E L F IN  (te l. 468-78) -  „ 2 y c ie  na  
o p a k ”  g . 10.30, 13, 15.30, 18, 20.30 -  
f r .  -  od  la t  16 (w to r e k  i ś rod a ). 
K O S M O S  (te l. 355-02) -  „ B itw a  o 
A n g lię ”  g. 8.30, .11, 13.30, 16, 18.30, 21
— an g . — o d  la t  14 (w to r e k  i  ś rod a ). 
C O L O S S E U M  (te l. 458-18) -  „M ie c z  
A la  k r ó la ”  g. 16; „ S za le n ie c  z  IV  
la b o ra to r iu m ”  g. 18.30, 21 — f r .  — 
o d  la t  16; ś rod a : „ M ie c z  d la  k r ó ­
la ”  g . 9, 11, 13; „ B itw a  o A n g lię ”  
g. 15, 17.30, 20 -  ang . -  od la t  14. 
B A Ł T Y K  (te l. 733-35) -  „M iło s n e  
p rz y g o d y  M o ll  F la n d e rs ” g. 9, 11.15, 
*3.39, 16, 18.30, 21 -  ang . -  o d  la t  16
— p a n o ra m , (w to r e k  i  ś ro d a ). P O ­
L O N IA  (te l. 218-34) -  „C h ło p c y  z  
P la c u  B ro n i”  g. 10.30 — w ę g .-U S A  -  
Jod la t  l l ;  „ P a ra g o n  g o la” g. 13 — 
tpo l. -  od la t  11; „O s ta tn i ś w ia d e k ”  
K . 15.30, 18, 20.30 (w to re k  i  ś rod a ). 
P IO N IE R  (te l. 475-02) -  „ C h w ila
¡W spom nień  1960-62”  g . 17; „ L e k a r ­
s t w o  n a  m iło ś ć ”  g . 18, 20 — poi. — 
o d  la t  14; „ M a s k a ra d a  szp ieg ó w ”  
Ig . 22 — an g . -  od  la t  18; środa: 
S ,K ra w ie c  N ite c z k a ”  g. 10; „N a u c z y  
|e ie l z p rzed m ieś c ia”  g. 11, 13, 15;

¿Z ab y tk i m o sk ie w sk ie g o  K re m la ”  g. 
JW; „L e k a rs tw o  n a  m iło ś ć ”  g. 18, 20; 
tf,M a sk ara d a  sp ieg ó w ”  g. 22. M A R S  

„ D w a  ty g o d n ie  w e  w rz e ś n iu ”  g. 
3 7 , 19.30 -  f r .  -  od  la t  16. P R O ­
M IE Ń  -  „ A d o lf”  g. 16, 18.05, 20.10
— f r .  -  od  la t  16. F A L A  -  „ R y s za rd
L w ie  Serce i  K rz y ż o w c y ” g. 15, 
{>17.20, 19.40 -  U S A  -  od la t  14 -  
p a n o ra m . E C H O  (K rz e k o w o ) — „ Im io  
Sia m iło ś c i”  g. 18, 20 -  f r .  -  o d  la t  
*8  — p a n o ra m . S Z M A R A G D O W E
i {Z d ro je )  — „ K le o p a tra ” g . 18 — U S A  
U- ed  la t  14 — p a n o ra m . M E W A  (Z e -  
ileehow o) -  „ E l G re c o ”  g . 18 -  w l.
— od  la t  14 — p a n o ra m . P R Z Y J A Ź Ń  
(D ą b ie ) -  „ W ą t ła  n ić ”  g. 17, 19 -  
U S A  -  o d  la t  16. H U T N IK  (S to l-  

ic zy n ) -  „S za lo n y  k o ń ”  g. 17, 19 -  
(U S A  -  od  la t  11 -  p a n o ra m . B A J K A
(P o lic e ) -  „G o rą c e  ż y c ie ”  g. 17, 19
— w ł. — od la t  16 — p a n o ra m . S Y ­
R E N K A  (Jasien ica ) -  „ W ie lk i w y -  
fgcig”  g. 18 -  U S A  -  od  la t  11 -  p a -  
m o ra m . B IA Ł Y  Ż A G IE L  (T rze b ie ż )
— „ Z a b a w a  w  m a s a k rę ”  g . 19 -  f r .  
© d  la t  16. D A R  (S ta rg a rd ) -  „ W in -  
Sietou i  k r ó l n a f ty ”  g. 16, 18, 20 -  
¿jiug.-NRF — od  la t  14 —' p a n o ra m . 
P A N O R A M A  (S ta rg a rd ) -  „K o w b o ­
j u  do  d z ie ła ”  — ang . — o d  la t  16. 
W IS Ł A  (G o le n ió w ) -  i,K a żd e m u  
s w o je ”  — w ł.  — ód la t  18. G R Y F  
(G ry f in o )  -  „O  je dne go  z a  w ie le ”
— f r . - w ł .  — o d  la t  16 -  p an o ra m . 
R O B O T N IK  (P y rzy c e ) -  „D a m s k i 
g an g ”  — ang . — od  la t  16 — p an o ­
ra m . W E N U S  (G o le n ió w ) -  „ P rz y ­
s ta n e k  au to b u so w y”  -  U S A  -  od  
la t  14 — p a n o ra m .
F O T O P L A S T Y K O N  -  W o j. P o l. 36 -  
s,M uzea w  W aszy n g to n ie”  g . 10.30— 
20.30.

fT P P R  -  W o j. P o l. .... 
ic h a jc ie  b ic ia  d zw o n ó w ”  
B u d o w la n y c h  — B o h . W -w y  34 
¡p re le kc ja  „ W y c h o w a n ie  m ło d z ie ży ” 
Ig. 17; sp o tka n ie  z  re nc is ta m i „O d ­
ż y w ia n ie  po 40”  g. 17. P IW N IC A  -  
a l .  N iep o d le g ło śc i 19 — f i lm  g. 18.30 
•S P Ó Ł D Z IE L C Ó W  -  W o j. P o l. 20 -  
ID K F  — „ W ła d c a  m u c h ’

z a r ta , S c h u b e rta  1 W ag n era . 16.30 
Z a p o w ie d ź  d n ia . 17 F e lie to n  m u zy c z  
n y . 18.05 M ó j p ro g ram  n a  an ten ie .
19.15 D la  d o m u  i  d la  ciebie . 19.30 
K o n e e r t  życ zeń . 20.25 M e lo d ie  ro z ­
ry w k o w e . 21 P rze g lą d  w y d a rze ń  e k o  
n o m ic zn y c h . «1.20 T e a tr  P R  „F e d ra ” . 
22.30 J . H a y d n , 23.10 P rze g lą d y  ł  po 
g lą dy . 23.20 G ra  zespó ł J . M ilia n a . 
23.40 M e lo d ie  tan ec zn e .
P R O G R A M  I I  
15 M u z y k a  o p ero w a . 15.35 S to łeczne  
a k tu a ln o ś c i m u zyc zn e . 16.05 R a d io -  
re k la m a . 16.25 M o rs k ie  p ro b lem y  
św ia ta . 16.32 „S za fa  g ra ” . 17 P A W .
17.15 F e lie to n . 17.25 M u z y k a  d la  cie  
bie . 17.50 H is to r ie  w  diur 1 .m o ll 
18.20 W id n o k rą g . 19.15 L e k c ja  jęz. 
ang . 19.30 W ie c zó r b ra z y lijs k i. 21.16 
Z  n a g ra ń  so lis tów . 21.30 „A n o n im o ­
w i a lk o h o lic y ” . 21.50 M u zyczn e  m i­
g a w k i film o w e . 22.30 „ Z  w o k a n d y ” . 
22.45 W  ry tm ie  tan ec zn ym . 0.65—3.00 
P ro g ra m  n o c n y  f i  p r .) .
P R O G R A M  I I I  
17 P ro g ra m  d n ia . 17.05 Q u o d lib e t  
— c z y li co k to  lu b i. 17.30 „Je d yn e  
w y jś c ie ” . 17.40 „ N a js ły n n ie js z e  stan  
d a rd y  ś w ia ta ” . 18 E kspresem  przez  
ś w ia t. 18.05 „ T r y p t y k  s k a n d y n a w ­
s k i” . 18.25 W ir k  ja z z u . 18.45 P iosen  
k i z  m o ra le m . 19 „ N a o k o ło  ś w ia ta ” .
19.15 B a ro k  w  m u zy c e . 19.35 P re zen  
ta c je . 20.20 „N o w e , nowsze i n a jn o w  
sze” . 21 S k a rb y  m o rs k ic h  g łęb in . 
21.2'' M u z y k a , k tó rą  lu b ię . 21.40 „ N a  
poboczu w ie lk ie j p o lity k i” . 21.50 O - 
p e ra  ty g o d n ia . 22 F a k ty  d n ia . 22.08 
G w ia z d a  s ied m iu  w ie czo ró w . 22.15 
„ Z w y c ię s tw o ” . 22.45 P rze b o je  zza 
A tla n ty k u . 23 N o w e  to m ik i po ety ­
c k ie . 23.05 B a ro k  w  m u zyc e. 23.50 
M e lo d ia  n a do b ran o c .

Niniejszym informujemy,
że w  zw iązku  z  L IK W ID A C J Ą  sklepu „R O L M E T ” 
przy al. W yzw olenia w  Szczecinie, sprzedaż arty ­

k u łó w  prowadzonych w  tym  sklepie przeję ła

G M IN N A  S P Ó Ł D Z IE L N IA  „SAM O P O M O C  C H Ł O P S K A ”

W  S Z C Z E C IN IE , U L . D E R D O W S K IE G O  4

Sprzedaż nasion, środków ochrony roślin, narzędzi 
ogrodniczych i nawozów paczkowanych prowadzi

sklep przy u l. Kaszubskiej 18 w  godz. od 11 do 19.

A rty k u ły  zaopatrzenia bhp i p.-poż., żelazne, sani­
tarne  oraz do produkcji ro lnej sprzedają

S K L E P Y  I  M A G A Z Y N Y  przy u l. Derdowskiego 4

Dojazd od strony śródmieścia u licą K u  Słońcu 
(tram w aj n r  8). Od strony Pogodna ulicą W itk ie ­

w icza  —  Derdowskiego (autobus n r  60)

P O S IA D A M Y  B O G A T Y  W Y B Ó R  T O W A R Ó W

Sklepy czynne w  godzinach od 8 do 18 bez przerw y.

Z A R Z Ą D  GS S Z C Z E C IN
------------------ - ----------------------------  987-K

N A U K A

W P IS Y  n a  zaoczne (k o  
resp o n d en cy jn e ) k u rs y :  
k re ś le ń  b u d o w la n y c h , 
m a s zy n o w y c h , k o s z to ry  
s o w a n ia  1 in w e s ty c ji  
p rz y jm u je , szczegóło­
w y c h  in fo rm a c ji p isem ­
n y c h  u d z ie la  „W ie d z a " ,  
K ra k ó w , W e s te rp la tte  

477-K
P R A C A

P O T R Z E B N A  pom oc do  
m o w a , dochodząca, po  
p o łu d n iu . M ię s a k a  I  
104-28. 2537-G

N IE R U C H O M O Ś C I

S P R Z E D A M  n ie drog o  
d a m e k  le tn i z  p lacem  
w  m ie js co w o ś ci le tn is k o  
w e j R a je c  k /R a d o m ia , 
d o ja z d  au to b u se m  m ie j­
s k im . W ia d o m o ś ć : R a ­
d o m , ted. 278-14. 2549-G
S P R Z E D A M  d o m  1 -ro -  
dzireny, zab u d o w a n ia  go 
spodarcze , g a ra ż , 1 h a  
sadu, u zb ro jo n e , b lis k o  
P o zn a n ia . K u ź n ic k a , P oz  
n a ń , G ro ttg e ra  3—2. ,

2536-G
K IO S K  w  a tra k c y jn e j
m ie js co w o ś c i n ad m o r­
s k ie j w y d z ie rż a w ię  lu b  
sp rze d am . T e ł .  285-56.

2547-G

M A T R Y M O N IA L N E

N A J W IĘ K S Z Y  w y b ó r  
o fe r t  — d y s k re c ja !  P ry ­
w a tn e  B iu ro  M a try m o ­
n ia ln e  „ S y re n k a ” , W a r ­
sza w a , E le k to ra ln a  11. 
In fo rm a c je  18 z ł znac z­
k a m i. 808- K

R O Ż N E

P O G O T O W IE  T e le w iz y j  
n e , te l. 75-821, D u d z ik .

2405-G
W A R S Z T A T  N a p ra w y  
S a m ochodów , G u m ie ń -  
ce, u l.  O g ro d o w a 1.

2223-G
P R Z Y J M Ę  za m ó w ie n ia  
na do staw ę  k a żd e j ilo ­
ści p u s ta k ó w  a l fa  n a  I I  
k w a r ta ł 1970 r . — W y ­
tw ó rn ia  W y ro b ó w  B e to ­
no w yc h  i  P re fa b ry k a ­
tó w , J a n  K ie p , Szcze­
cin—Z d ro je , u l.  B a ta lio ­
n ó w  C h ło p s k ic h  120.

2200-G

P O G O T O W IE  T e le w iz y j  
n e , Ja n u sz  W a lic k i ,  te l. 
43-824 2330-G
P R Z E D  ś w ię ta m i w y ­
czyścisz lu b  u fa rb u je s z  
o d zież  ek spresow o  (do­
p ła ta  t y lk o  30 p ro c .) w  
P r a ln i C h e m ic zn e j -  F a r  
b ia rn i, B o h . W a rs za w y  7 
(b lis k o  u l. M ic k ie w ic z a ) .  
Z a p ła ta  p rzy  o d b io rze.

2672-G
T E L E W IZ Y J N E  Pogoto ­
w ie  Z U R iT , u l. O b r. 
S ta lin g ra d u  12, te l. 
356-96 czy n n e  o d  godz. 
8—20. 3 -m ie s ięc zn a  g w a ­
ra n c ja  ! 864-K
P R Z Y J M Ę  n a  o b ia d y  
d o m o w e  k i lk a  osób. 
P ła tn e  z  g ó ry  za  m ie ­
siąc . T e l .  434-04.

2526-G
P O S IA D A M  o b ie k t do  
w s ze lk ie j h o d o w li, po­
s z u k u ję  w s p ó ln ik a . T e L  
733-56. 2548-G

S P R Z E D A Ż

P A S IE K Ę  u li  W ie lk o  po i 
sk ic h  sp rze d am . M a jo w a  
21, te l. 711-34. 2520-G
G IT A R Ę  e le k try c z n ą  -  
s p rze d am . T e l .  211-04, 
godz. 8-12. 2521-G
W Ó Z E K  d zie c ię cy , g łę ­
b o k i sp rze d am . B ogusia  
w a  24/26. 2522-G
T A N IO  s p rze d am  ja sn ą  
sza fę , tap cza n  1-osobo- 
w y , s tó ł k u c h e n n y . C y ­
r y la  i  M eto d eg o  14/14, 
godz. 17-19. 2538-G
S P R Z E D A M  łu b  w y ­
d z ie rż a w ię  k o m p le t  u - 
rzą dze ń  p o trzeb n yc h  do  
p ro d u k c ji p o cztó w ek  
d ź w ię k o w y c h  (tłocze­
n ie ) . R e p e r tu a r  o k o ło  
500 p o z y c ji po 2 m e lo ­
d ie . O fe r ty :  „076926”  B iu  
ro  O głoszeń W a rs za w a , 
P o zn a ń s k a  38. 1051-K

W Ó Z E K  d z ie c ię cy , spa­
c e ro w y  sp rze d a m . P a r ­
k o w a  55-13. 2542-G
P S A  b ia łeg o , 6-m iesięcz  
n ego  ra s y  szp ic, sp rze­
d a m . T e l. 20-402. od 
godz. 16-18. 2543-G
„ W A R T B U R G A «  1000 -  
sp rze d am . S o łty s ia  5, 
g a ra ż , godz. 16—18.

W Ó Z E K  g łę b o k i, g ra n a ­
to w y  sp rze d a m . T e l.  
273-73. 2545-G

W s z y s tk im  p rz y ja c io ło m  i  z n a jo m y m  
za okazane w spó łczuc ie  i  wz ięc ie  

u d z ia łu  w  pogrzebie

Kazimierza
Kieli

serdeczne p od z ię kow an ia

składa

R O D Z IN A

M A S Z Y N Y  ta rc zo w e do  
c ięc ia  d re w n a  z podno­
szo n y m  b la te m , obudo­
w a  że lazn a  o ra z  m a szy­
n ę  od szycia  „ Ł u c z n ik ”  
w ie lo c zyn n o śc io w ą , szaf 
k o w ą , n ie w ie le  u ży w a ­
n ą  sp rze d am . W ia d o ­
m o ść : G ó rn e  G o lęcino , 
u l.  O k ó ln a  43-1.

2506-G
L O K A L E

P A N I p o szu k u je  n ie -  
u m eb low an e go  p o k o ju  
s u b lo k ato rsk ie g o . O fe r ­
t y  : B iu ro  O głoszeń
S zczecin  pod „2525” . 
M Ł O D E , b ezd zie tne m a ł 
żeństw o  p o s zu k u je  poko  
ju  w  Śródm ieściu . T e l. 
80-87. 2327-G
M A L 2 E N S T W O  b ezdzie t 
n e  poszu k u je  p o k o ju  
sub lo k ato rsk ie g o . O fe r­
t y :  te l. 758-52. 2528-G
3 P O K O J E , c. o ., e ta żo ­
w e , z a m ie n ię  n a m ie sz­
k a n ie , ko m fo rto w e  lu b  
k u p ię  w łasnościow e . O -  
fe r t y :  B iu ro  Ogłoszeń
S zczecin  pod „2534” . 
W Y D Z IE R Ż A W IĘ  m iesz  
k a n ie  — 2 p o ko je  z ku c h  
n ią  n a okre s  2 la t. S i­
k o rs k ie g o  2-18, godz. 
16-18. 2544-G
2 P O K O J E , ku c h n ia , ła ­
z ie n k a , c. o„ I  p „  z a ­
m ie n ię  n a podobne 1-po  
k o jo w e . T e l .  251-83.

2546-G
M IE S Z K A N IE  1-p o k o jo ­
w e . 20 m  k w „  k o m fo rt , 
Ś ró d m ieś c ie  za m ie n ię  n a  
M —4 lu b  d o m ek  p rzezna  
czony do sprzedaży . T e ł. 
249-37. 2479-G
M IE S Z K A N IE  1 -p o k o jo -  
w e , k o m fo rt , s p ó łd z ie l­
cze z a m ie n ię  na 2 -poko  
jo w e , ty lk o  now e b u ­
d o w n ic tw o . W iad o m o ść :  
te l. 444-00, od godz. 14.

2480-G
M IE S Z K A N IE  3 -poko jO - 
w e  w  d o m  k u  2 -ro d z in -  
n y m  — S z c ze e in -Z d ro je , 
u l. G ry fiń s k a  69—1, za­
m ie n ię  n a  2 p o ko je  w  
Ś ró d m ieś c iu  z  now ego  
b u d o w n ic tw a . 2483-G 
O P O L E  — m ie szk an ie  3 
p o k o je , ku c h n ia , za m ie ­
n ię  n a  m n ie jsze w  Szcze 
cin ie . W iadom ość: Szcze 
c in , C ien is ta  6—1.

2490- G
O D N A J M Ę  p o k ó j, te le ­
fo n , w y g o d y , 2 p anom . 
łATiadomość: tel. 353-69.

2491- G
O D N A J M Ę  2-osobow y  
p o k ó j n a  2 la ta . Ż ó ł­
k ie w s k ie g o  16/17-c, m .  
19. 2498-G
P O K O J  zam ien ię  n a 2 
p o k o je  lu b  p o k ó j, ku c h

Srebro 
-  złom

o ra z  
SR E B R O  

P R Z E M Y S Ł O W E  
k u p u ją  s k le p y

Ars Christiana
S Z C Z E C IN ,

A l. N iep o d le g ło śc i 17.
807-K

O D N A J M Ę  k u ltu ra ln e ­
m u  pan u , n a jc h ę tn ie j 
m a ry n a rz o w i P M H  o d ­
d z ie ln y  p o k ó j S zczecin - 
S ró d m ieś cie . O fe r ty :  B iu  
ro  O głoszeń Szczecin  
pod „2504” .
3 P O K O JE , k u c h n ia , ła  
z ie n k a , 64 m  k w ., za­
m ie n ię  n a  2 po ko je , 
w s p ó ln e  w y k lu c zo n e . 
B o h . G e tta  W ars zaw s k ie  
g o  4 -8 . 2508-G

P A N  p o s zu k u je  p o k o ju . 
W iad o m o ść : te l. 356-16.

2513-G
M IE S Z K A N IE  3 -p o k o jo -  
w e  z w y g o d a m i zam ie ­
n ię  n a  2 odd z ie lne  m n ie j 
sze. D zw o n ić  o d  godz. 
17, te l. 756-81. 2516-G

Z G U B Y

Z G IN Ą Ł  pies o w c zare k  
a lza c k i, c z a rn o -p a d p a la -  
n y . U czc iw e g o  znalazcę  
proszę o z a w ia d o m ie n ie :  
G u m ie ń ce , u l. R o se nb e r­
gów  50, te l. 740-24.

2651-G
S K R A D Z IO N O  p ie czą t­
k ę :  „ Z a k ła d  B u d o w la -  
n o -M u ra rs k i, Tadeusz  
K a ż m ie rc z a k , Szczecin, 
u l. Ś ląs ka  46. m . 22” .

2478-G
Z A G U B IO N O  p ie czą tk ę  
o tre ś c i:  „ S t. In s p e k to r  
N a d zo ru  IB R o l., N o w o ­
g a rd , J e rz y  K o ta r ” ..

2492-G
P R Z Y B Ł Ą K A Ł  się  pies 
w y ż e ł g ła d k o w ło s y . W ia  
dom ość: te l. 759-46, w  
godz. 11-15. P o  3 d n iac h  
u w a ża m  za  w łasność.

2721-G
D Z IE K A N A T  W y d z ia łu  
N a w ig a c y jn e g o  W yższe j 
S z k o ły  M o rs k ie j w  Szcze 
c in ie  u n ie w a żn ia  zagu ­
b io n ą  leg . s tu d en c ką  n r  
370/N/68 n a  nazw isk o  D a  
n ie l D u d e k . 2524-G

F a b ry k a  K a b li  „ Z a ło m ”  w  S zc zec in ie  z a tru d n i  
za ra z : 3 h y d ra u lik ó w , 2 ś lu sa rzy , to k a rz a , fre z e ­
ra , m u ra rz a . W y m a g a n e  w y k s z ta łc e n ie  zasadn i­
cze zaw o do w e i  3 la ta  p ra k ty k i lu b  d y p lo m  m i-  

. w  d a n y m  za w o dzie . W y n a g ro d ze n ie  w g  
U k ła d u  Z b io ro w e g o  P ra c y  d la  P rze m y s łu  M e ta -  
tów ego. Z g łoszen ia  p rz y jm u je  D z ia ł O rg a n iz a c ji 
K a d r  i  S zk o le n ia  Zaw odow ego , te l. 61-221, w e w n . 
‘>9# 10I4-HS

P rze d s ięb io rs tw o  R o b ó t In ż y n ie ry jn y c h  B u d o w ­
n ic tw a  R o ln iczego  w  Szczec in ie , u l. K o lu m b a  
59, z a tru d n i n a ty c h m ia s t:  te c h n ik a  n o rm o w a n ia*  
in ż y n ie ra  lu b  te c h n ik a  geodetę , in ż y n ie ró w  lu b  
te c h n ik ó w  o spe c ja ln o ś c i: b u d o w n ic tw o  lą d o w o -  
w o d n e , in ż y n ie ró w  lu b  te c h n ik ó w  o  spe c ja l­
ności in s ta la c ji w o d n o -k a n a liz a c y jn e j n a  k ie ­
ro w n ic ze  lu b  sa m o d zie ln e  s ta n o w isk a . W y ­
nagro d ze n ie  w g  U Z F  w  B u d o w n ic tw ie , w  za leż­
ności od k w a li f ik a c ji  m o ż liw o ść  w y n a g ro d ze n ia  
specja lnego. P rze d s ięb io rs tw o  z a tru d n i tau->.o p ra  
c o w n ik ó w  f iz y c z n y c h  w  za w o d a c h : m o n te ró w  
k a n a liz a c ji z e w n ę trzn e j o ra z  b ru k a rz y . P ra c a  
w  a k o rd z ie  n a  te re n ie  w o j.  szczec ińskiego . K a n ­
d y d a c i w in n i zg łaszać s ię  pod w y ż e j p o d an ym  
»d resem . 10 I5 -K

Pracownicy poszukiwani
F a b ry k a  K a b li  „ Z a ło m ”  w  S zczec in ie , za tru d n i)  
za ra z  zastępcę g łó w n e go  ks ięgow ego  o ra z  re­
w id e n ta  zak ła d ow eg o . W y m a g a n e  w y ższe  w y ­
ks zta łc en ie  ek o n o m ic zn e  i  3 la ta  p ra k ty k i w  
księgow ości, lu b  śred n ie  w y k s z ta łc e n ie  ek o n o ­
m ic zn e  i  6 la t  p ra k ty k i w  księgow ośc i. W y n a ­
g ro d zen ie  -  zg o d nie  z  U k ła d e m  Z b io ro w y m  
P ra c y  d la  P rze m y s łu  M eta lo w eg o . Z g ło sze n ia  
p rz y jm u je  D z ia ł O rg a n iza c ji K a d r  i  S zk o le n ia  
Z aw od o w e g o , te l. 61-221, w e w n . 228. 94 ł-K i

P rze d s ięb io rs tw o  U sług  R e k la m o w y c h  „R e k la ­
m a ” , z a tru d n i z a ra z  in ż .-e le k try k a  z  5 - le tn im  
stażem  p ra c y  i  u p ra w n ie n ia m i b u d o w la n y m i*  
lub  te c h n ik a -e le k try k a  z 7 - le tn im  stażem  p ra c y  
i u p ra w n ie n ia m i b u d o w la n y m i n a  s ta n o w is k o  
k ie ro w n ik a  d z ia łu  p ro d u k c ji. W a ru n k i p ra c y  i  
p ła cy  do o m ó w ie n ia  w  D y re k c ji P U R  „R e k la ­
m a ”  w  Szczec in ie , u l.  D w o rc o w a  1-a . 940-Kł

Z a k ła d y  K oks oc h em iczn e  „S zczec in”  _________
cin ie , u l. G órn o ś ląs ka  17/18 p rz y jm ą  do  p ra c y  
g łów nego m e c h a n ik a . W ym a g a n e  k w a li f ik a c je :  
w y k s z ta łc e n ie  w yższe  m e ch an iczn e  o raz  5 - le t-  
n ia  p ra k ty k a  w  za w o dzie  m e c h a n ik a . W a ru n k i  
p H c y  d o  o m ó w ie n ia . Z g ło sze n ia  p rz y jm u je  
D z ia ł K a d r . 1037-K

W o je w ó d zk a  P rzy c h o d n ia  S p e c ja lis tyc zna  w  
Szczec in ie , a l . M . B u c zk a  40/42 za tru d n i g łó w ­
nego ks ięgow ego — w y m a g a n e  śred n ie  w y k s z ta ł­
cen ie i  5 la t  p r a k ty k i.  1038-K

B ry g a d a  R e m o n to w o -B u d o w la n a  p rz y  P G R  U l i  
ko w o , s ta c ja ^ k o l. U lik o w o  k /S ta rg a rd u , pocz. 
P ę z in o  z a tru d n i n a ty c h m ia s t:  zd una, 4 m u ra ­
rzy , 2 c ieś li b u d o w la n y c h , s to la rza  b u d o w la n e ­
go, 2 d e k a rz y  -  b la c h a rz y , 2 m a la rz y . W y n a ­
g ro d zen ie  a k o rd o w e  w /g  c e n n ik ó w  b u d o w la ­
nyc h . P ra c o w n ik o m  za p e w n ia  się ho te l ro b o tn i­
c zy  o ra z  s to łó w k ę  za  o d p łatn o śc ią  16 z ł d z ie n ­
n ie . 1039-K

S to czn ia  Szczecińska im . A . W a rs k ie g o  w  Szcze­
c in ie  za tru d n i n a ty c h m ia s t ś lu sa rzy , h y d ra u li­
k ó w , spaw aczy . s to la rzy , e le k try k ó w  o ra z  ro­
b o tn ik ó w  n ie w y k w a lif ik o w a n y c h  n a s ta n o w is k a  
m a la rz y  k o n s e rw a to ró w  k a d łu b ó w  o k rę to w y c h . 
W szys tk im  p ra c o w n ik o m  za m ie js c o w y m  Stocz­
n ia  zap e w n ia  z a k w a te ro w a n ie . Zg ło sze n ia  oso­
b is te  p rz y jm u je  D z ia ł Z a tru d n ie n ia  i P rzy g o to ­
w a n ia  K a d r, S zczec in , u l. H u tn ic z a  l .  te l. 
302-247 w  p o n ie d z ia łk i, w to rk i ,  ś ro d y  i  c z w a r tk i  
od godz. 8 do 13. 1013-K

P rze d s ięb io rs tw o  P o ło w ó w  D a le k o m o rs k ic h  1 
U słu g  R y b a c k ic h  „ G r y f ”  w  S zczec in ie  z a tru d n i 
z a ra z  in ż y n ie ra  e le k try k a  i  In ż y n ie ra  m e c h a n i­
k a  b u d o w y  o k rę tó w  w  D z ia le  G łó w ne g o  M ec ha­
n ik a , ek o n o m is tó w  d/s p la n o w a n ia , z a tru d n ie ­
n ia  i n o rm o w a n ia  p ra c y , in s p e k to ra  d /s  

i n ałogow ych  w  D z ia le  K a d r  i  S zk o le n ia  Z a ­
ro d o w e g o , in ż y n ie ra  m e c h a n ik a  ch łod n ic tw a*  
12 m a s zy n is tó w  u rząd ze ń  ch łod n ic zyc h  lu b  m o n ­
te ró w  in s ta la c ji p rze m y s ło w e j i a p a ra tu ry  ch łod ­
n ic ze j do  o b sług i ch łodn i n a  N ab rze żu  B u łg a r­
s k im . O d  k a n d y d a tó w  w y m a g a n a  je s t p ra k ty k a  
zaw o d o w a , o d p ow ied n ie  k w a li f ik a c je  zaw o do w e  
o ra z  w y k s z ta łc e n ie  w y ższe  lu b  ś re d n ie  o k ie ru n  
k u  zg o d ny m  z  d a n y m  zaw o de m . K a n d y d a c i 
w in n i zg łaszać się w  D z ia le  K a d r  i S zk o le n ia  
Z aw odow ego , p o kó j 130. I  p ię tro , te l. 470-81* 
w e w n . 352. W a ru n k i p ra c y  i p ła c y  do o m ó w ie ­
n ia  na m ie js cu  w /g  U Z P  d la  p ra c o w n ik ó w  za ­
tru d n io n y c h  w  p rzed s ię b io rs tw a ch  p o ło w ó w  I  
us ług  ry b a c k ic h . 1040-K

P R O G R A M  T O L S K I
(24.25 i  15 P o lite c h n ik a  T V .  16.40 
¡D z ie n n ik  T V .  16.50 E k ra n  M ło d y c h .
118.45 „M o d a  7 s to lic ” . 19.20 D o b ra -  

:j n oc. ' 19.36“D ziferu lik  T V .  20' „ W y z w o -

W Y D A W C A t  S zc zec iń sk ie  W y d a w n ic tw o  P ra s o w e  R S W  „ P R A S A ”  w  S zczec in ie . R E D A K C J A  1 A D M IN IS T R A C J A , S zczec in , p l. H o łd u  P ru s k ieg o  8. R E D A G U J E  K O L E G IU M  
w  s k ła d z ie :  Z . C z a p liń s k i ( re d a k to r  n a ę z e ln y );  A . K iln a r  (z -c a  red . n ac ze lne g o ), T . R ek . M . S zy m c zy k  (se kr. re d a k c ji) . L . W ię c k o w s k a  i  E  W itu s zy ń s k i. T E L E F O N Y : ce n tra ­
la  430-21; s e k re ta r ia t  red . naczelnego 457-41; zas tępca re d a k to ra  naczelnego  478-21; s e k re ta rz  re da kc ji 467-21: s e k re ta r ia t  te c h n ic zn y  430-21 (w e w n . 83): d z ia ł m ie js k i 462-35: d z ia ł 
m o rs k i 427-77; d z ia ł s p o rto w y  37-950: d z ia ł łączności z  c z y te ln ik a m i 450-21; B iu ro  O głoszeń 428-62; re d a k c ja  p o ra n n a  (po g o d z in ie  6) 240-28: d a lek op isy  240-18. P re n u m e ra tę  na k ra j  
p rz y jm u ją  u rzę d y  p o cztow e, lis tonosze o ra z  o d d z ia ły  i d e le g a tu ry  „ R u c h ”  M o żn a  ró w n ie ż  d o ko n yw ać  w p ła t n a  ko n to  P K O  N r  10-6-13770 P rze d s ięb io rs tw o  U p o w sze ch n ie n ia  
P ra s y  i K s ią ż k i „ R u c h ” w  S zczec in ie , a l. N iep o d le g ło śc i 41/42. P re n u m e ra ty  p rz y lm o w a n e  są do 10 d n ia  m iesiąca po p rzed za jąc eg o  okre s  p re n u m e ra ty . C ena p re n u m e ra ty :  k w a r ­
ta ln ie  — 38.50 z ł;  p ó łro czn ie  — 77 z ł ;  ro czn ie  — 154 zł. P re n u m e ra tę  n a  zag ra n ic ę , k tó ra  je s t o  40 p roc. d roższa — p rz y jm u je  B iu ro  K o lp o rta żu  W y d a w n ic tw  Z ag ra m czn y cn  
„R u c h ” . W ars zaw a , u l W ro n ia  23 T e l . 20-46-88, k o n to  P K O  N r  1-6-100024 D r u k :  Szczec. Z a k ł.  G ra f. N -2
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Czystość miasta
naszli wspólną sprawą

W C Z O R A J  w P rezyd ium  M R N  odbyła się narada dyrekto - N a ciągach  ty c h  w  p ie rw sze j 
rów  szczecińskich fa b ry k , zakładów  i instytucji z przedstaw i- ko le jno śc i p o w in n y  in s ta lo w a ć  
cielam i m iejskich w ładz politycznych i adm inistracyjnych. T e - św ie tln e  nap isy w s zys tk ie  za- 
m atem  narady by ła  ogólna ocena zaangażow ania poszczegól- k ła d y  i  in s ty tu c je , 
nych instytucji podczas akc ji odśnieżania. Om ówiono również
plan przygotow ań do dekoracji m iasta przed zb liżającym i się, Z A D A N IA  w  d z iedz in ie  u po - 
doniosłym i rocznicami. W  spotkaniu uczestniczyli m. in.: I  se- rzą d kow a n ia  i u de ko ro w a n ia  
kreta rz  K M  P Z P R  Ju lian  Lenart, sekretarz K M  PJ5PR W ie - m iasta  są poważne, a czasu ju ż  
sław  Grabow icz, wiceprzewodniczący P M R N  Zygm unt K u b ia k  pozostało n iew ie le . A p e lu je m y  
i Franciszek Dałkow ski. w ię c  do w s zys tk ich  m ieszkań ­

ców  o dołożenie  m a k s im u m  w y  
P O D C Z A S  sp o tka n ia  k r y  ty c z - si łk u  i  s ta rań , aby Szczecin god 

n ie  ocen iono  postaw ę w ie lu  n ie p o w ita ł 25 roczn icę  swego 
(szczególn ie k lu c z o w y c h ) z a k ła -  w yzw o le n ia  i  a by  s ta ł się m ia - 
dów . Jeszcze je s ie n ią  ub. ro k u  stem  n a p ra w d ę  czys tym , (d ym ) 
ty lk o  20 p rze d s ię b io rs tw  podpisa 
ło  u m o w y  o spo łecznej pom ocy 
podczas odśn ieżan ia . Z  te j licz­
by jedynie „Polm o” i  Zarząd  
Portu Szczecin sum iennie w y ­
w iązyw ały  się z dobrowolnie  
przyjętego zobowiązania. Pozo­
s ta łe  p rze ds ię b io rs tw a  a lb o  zu ­
p e łn ie  z a p o m n ia ły  o dan ym  zo­
b ow iąza n iu , lu b  trzeba  im  b y ło  
każdo razow o  p rzyp o m in a ć . (O b­
szern ie  p is a liś m y  o ty m  w  s tycz 
n iu  z pod an ie m  k o n k re tn y c h  
p rz y k ła d ó w ).

W  sobotę minęła  

25 rocznica

w yzw olen ia D ąbia

Uczniowie gościli
kombatantów

W  u b ie g łą  sobotę, w  z w ią z k u  
z  25 roczn icą  w y z w o le n ia  D ąb ia  
o d b y ła  się na te re n ie  d z ie ln ic y  
p od n ios ła  uroczystość. Z  in ic ja ­
ty w y  R ady P rz y ja c ió ł H a rc e r­
s tw a , K o m e n d y  H u fc a  D ą b ie  i  
P re z y d iu m  D R N  zo rgan izow ano  
w  S zko le  P od s taw ow e j n r  23 
sp o tk a n ie  de le g ac ji d ru ż y n  h a r ­
c e rsk ich  i  u c z n ió w  starszych  
k la s  z k o m b a ta n ta m i, u czes tn i­
k a m i w a lk  o w y z w o le n ie  Porno 
rz a  Zachodniego. W  sp o tka n iu  
uczes tn iczy li p p łk  W ik to r  K U -  
R Y L E K , M ic h a ł B Ł A Ż E W IC Z  
o ra z  p rze w od n iczący  P re z y d iu m  
D R N  D ą b ie  K a z im ie rz  U S IE L - 
S K I.

P p łk  W . K u r y łe k  b ra ł u dz ia ł, 
w ra z  z p od od d z ia łem  a r ty le r y j­
s k im , w  w y z w a la n iu  p ra w o ­
b rze żne j części Szczecina, a M i­
c h a ł B ła żew icz  o p o w ia d a ł m ło ­
d z ieży  o p ie rw s z y m  okres ie  za­
gosp od a ro w an ia  z iem , zn iszczo­
n y c h  po na jeźdz ie  h it le ro w s k im .

M łod z ie ż  w  h o łdz ie  p o le g łym  
b o h a te rs k im  żo łn ie rzom  z ło ży ła  
w ią z a n k i k w ia tó w  pod P o m n i­
k ie m  W dzięcznośc i w  D ąb iu .

(dym )

Od fu tra
sklepy czynne

d ł u ż e j
W  Ś R O D Ę , c z w a r te k  i  p ią te k  w s zy  

S tkie  s k le p y  b ra n ż y  s p o ży w cze j i 
p rz e m y s ło w e j czy n n e  będą do  godz. 
20, p rz y  czy m  w  sk le p ac h  d u życ h , 
p o s ia d a ją c y c h  w ie lo o so b o w ą obsłu ­
gę, z lik w id o w a n e  będą p rz e rw y  obia  
d o w e. S k le p y  m ięsne i g a rm a ż e ry j­
n e  w  ty c h  d n iac h  będ ą  o tw ie ra n e
0  1 godzinę w c ześ n ie j, a  z a m y k a  

• Be o godz. 19.

i i  ron i i* a 
wuig g»acB kota

O K O Ł O  godz. 14.30 n a  u l. B o h . G et 
ta  sam ochód  „ N y s a ”  M T  0652 p o trą ­
c i ł  8 -le tn ieg o  Je rze go  B ., k tó ry  w y ­
b ie g ł n ie sp o d z iew an ie  n a  je z d n ię  zz i 
sto jącego  au to b u su . L e k a rz  pogoto­
w ia  s tw ie rd z ił w s trzą ś n ie n ie  m ózgu
1 s k ie ro w a ł dz ie ck o  do szp ita la .

D O  A M B U L A T O R IU M  p ogotow ia  
p rz y w ie z io n o  w c z o ra j 19-łetn iego  
Z b ig n ie w a  P iru c h a  z W a rs z a w y , k tó  
r y  w  s ta n ie  u p o je n ia  a lko h o lo w e go  
w y w ró c i ł  s ię  i  ro zb ił sobie czoło. W  
czase o p a tru n k u  P iru e h  u s iło w a ł po  
b Ą  personel p o g oto w ia , u n ie m o ż li­
w ia ją c  c h iru rg o w i p rac ę  do  tego  
s to p n ia , że trze b a  go b y ło  zw ią zać . 
M ilic ja n c i p rz e w ie ź li ch u lig an a  do  
Łaby W y trze źw ie ń .

W  „ K A S K A D Z IE ”  w y w o ła ł gorszą­
cą a w a n tu rę  m a ry n a rz  ze s ta tk u  
N R F , H e m in g  D ie k h in s . Zam roc zo ­
nego a lko h o le m  a w a n tu rn ik a , k tó ry  
po d cza s  in te rw e n c ji u d e rz y ł m i l i ­
c ja n ta . p rzew iez io n o  do  Iz b y  W y ­
trz e ź w ie ń , sk ą d  p o w ę d ro w a ł do  aresz  
■ H e m in g  D ie k h in s  sta n ie  przed

KUfUtPTM
po  m ic w .

C Z Y  B Ę D Z IE  Z IE L O N O ?

O D  K IL K U  D N I p ra c o w n ic y  
Z a rzą d u  Z ie le n i M ie js k ie j sie­
ją  n a  p la ca ch  i  sk w e rac h  t ra ­
w ę . C ie k a w e , czy  u d ep tan a  
p rzez  p rzec h o d n ió w  „ s k ra c a ją ­
c y c h ”  sobie d rogę p rzez  t ra w ­
n ik i  zLemia za z ie le n i się  z n a­
d ejśc iem  ciep ły ch  d n i.

I  ja k  d ługo  p o zostan ie  n ie -  
zniszczona?

D O B R Y  P O M Y S Ł  „ U R O D Y ”

S P Ó Ł D Z IE L N IA  fry z je ró w  
re a liz u je  w id a ć  h a s ło : „ D z ie w  
c zy n y , bądźc ie d la  nas p ię k ­
n e na w io s n ę” , d e c y d u ją c  się  
n a  p ro w a d ze n ie  je d ne g o  z a k ła  
du  f ry z je rs k ie g o  czynnego  
p rzez  ca łą  n ie dz ie lę . W szys t­
k im  z a p ra c o w a n y m  i  zab ieg a-

N A  P L . O r ła  B ia łeg o  za trzy m a n o  
w c z o ra j 17 -le tn iego  K a z im ie rz a  P ie ­
cho c kie g o  ze S ta rg a rd u , w  c h w ili 
k ie d y  u s iło w a ł u k ra ś ć  p o rtfe l je d n e ­
m u  z  p rzec h o d n ió w .

W  „ A K A D E M IK U ”  p rzy  u l. A rm ii  
C ze rw o n e j o b la ła  się w rz ą tk ie m  stu  
d e n tk a , Z u z a n n a  K .  P ie rw s ze j po ­
m o c y  u d z ie lił d o tk liw ie  pop arzo n e j 
d y ż u rn y  c h iru rg  p ogotow ia .

W  P Y R Z Y C A C H  u le g ł ś m ie rte ln e ­
m u  z a tru c iu  g azem  ś w ie tln y m , m ie j 
e c o w y  n a u c zy c ie l, 28 -le tn i E d w a rd  
O . O k o lic zno ś c i w y p a d k u  b ad a m i-  j 
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D R U G I R A Z , podczas ogłoszo 
n e j w  n iedz ie lę  15 m a rca  a k c ji 
czystości zg łos iło  się 21 p rze d ­
s ię b io rs tw , w  ty m  ty lk o  5 p rze ­
m y s łu  k luczow ego , a m ia n o w i­
c ie : „P o lm o ” , P P D iU R  „ G r y f ” , 
ZW S  „W is k o rd ” , Z a rzą d  P o rtu  
Szczecin i  Szczecińska S toczn ia  
R em ontow a .

A  P O Z O S T A ŁE ?  C zyżby np. 
w o k ó ł S toczn i im . A . W a rs k ie - 
go, „F a m a b u d u ” , H u ty , P a p ie rn i, 
„E lp o ” , „S e lfy ”  i  w ie lu  in n y c h  
p a n o w a ł id e a ln y  porządek?

P od s ta łą  op iekę  w  zakres ie  
d e k o ra c ji p rzyd z ie lo n o  także  
p rze ds ię b io rs tw om  w s zys tk ie  
g łów ne  w ę z ły  i  p lace  m ias ta . W  
ty m  w zg lę dz ie  kon ie czn y  jes t 
w sp ó lny  w y s iłe k , b o w ie m  P re ­
z y d iu m  M R N  n ie  m a w ys ta rcza  
ją cych  ś ro d k ó w  na d eko ra c ję  
w e  w ła s n y m  zakresie. Zresztą  
w iększość e lem en tów  deko­
ra c y jn y c h  ro zw ią za na  zosta ła  
ja k o  uboczne z a ro b k i poszcze­
g ó ln ych  za k ład ó w . P ieczę nad 
fo rm ą  i  e s te tyką  w s z y s tk ic h  de 
k o ra c ji s p ra w ow ać  będzie  M ie j­
ska P ra c o w n ia  D e ko ra cy jn a .

P od ko n ie c  ro k u  bieżącego i  
w  p rz y s z ły m  —  ja k  p o in fo rm o ­
w a no  podczas s p o tka n ia  —  w  
Szczecinie rozpoczn ie  się b u d o ­
w ę  s ta łych  o b ie k tó w  d e k o ra c y j­
n ych. Będą to  m . in . fo n ta n n y , 
k io s k i re k la m o w e , a w  n a jb liż ­
szym  czasie zam ie rza  się u s ta ­
w ić  na nabrzeżu  p rz y  W a łach  
C h robrego  s ta low e  m a szty  z ban 
d e ra m i w s z y s tk ic h  s ta tk ó w  za­
w ija ją c y c h  do p o r tu . W  zdecy­
d o w a n y  sposób n a s il i s ię  także  
tzw . neonizację dwóch głównych  
ciągów kom unikacyjnych: p ierw  
szego od dworca kolejowego  
poprzez Bram ę Portow ą, al. 
Niepodległości i a l. W y ­
zwolenia, a  drugi od B ram y  
P ortow ej i  pl. Zw ycięstw a w  
k ierunku a l. W ojska  Polskiego.

n y m  p a n io m  u ja w n im y , że za­
k ła d  m ieśc i się p rz y  u l. O b ro ń  
có w  S ta lin g ra d u .

W IO S E N N E  P R Z E C H A D Z K I

P IE R W S Z E  te j w io s n y  p ro ­
m ie n ie  słońca w y w a b i ły  w czo­
ra j p rzed s zko la kó w  n a  św ieże  
p o w ie trze . G ru p k i n a jm ło d ­
szych o b y w a te li naszego m ia ­
sta pod o p ie k ą  w y c h o w a w c zy ń  
sp a ce ro w a ły  w c zo ra j w  p a rk u  
Ż ero m s k ieg o , a w y c h o w a n k o ­
w ie  D o m u  D z ie c k a  w  p a rk u  
N o sk ow sk ieg o .

J A K  „ S W IE 2 E  B U L K I”

N ie d a w n o  o tw a r ta  p rz y  al. 
W y z w o le n ia  ks ię g a rn ia , p ro w a ­
d z i m . in . sp rze daż p ię kn yc h  
i  ta n ic h  w y d a w n ic tw  d la dz ie ­
ci. O s ta tn io , po książeczkach  
do k o lo ro w a n ia  u k a z a ł się  I lu ­
s tro w a n y  a lfa b e t  ro s y js k i. N ic  
d ziw n e g o , że często zag ląd a ją  
ta m  d z ie ci, k tó re  sw o je  osz­
czędności w y d a ją  n a  ks iążecz­
k i  z n a d ru k ie m : „ W y d a w n ic ­
tw o  M a ły s z ” (M a le c ). ( j f )
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62 W Z R U S Z O N E  uczennice d os ta ją  w ię c  b ia łe  czepeczki, 
k la s  I I  L ic e u m  M edycznego n r  k tó re  po p ro m oc jach  do następ 
1, stojące p rzed  p o d iu m  w  a u li ;  n ych  k la s  znaczone są cz a rn y m i 
nap is na k o ta rze : „Ślubuję nieść pop rzecznym i paskam i, 
zawsze pomoc człow iekow i cho­
rem u”, na s a li —  w y k ła d o w c y , Do b oh a te re k  so bo tn ie j u ro - 
rodzice, ko le ż a n k i —  w  ta k ie j czystości z w ró c iła  się w  serdecz 
scenerii o db y ło  się w  sobotę tra  n ych  s łow ach  d y re k to rk a  Ośrod 
d ycy jne  „cze p kow a n ie ” . k a  S zkó ł P ie lę g n ia rs tw a  i  P ołoż

N a k ła d a n ie  czepków  p ie lę g - n ych  —  Iz a b e lla  Pfisterer. P od - 
n ia rs k ic h  ade p tko m  tego za w o- k re ś la ją c  znaczenie p rzekazan ia  
du  w y w o d z i się ze zw ycza ju  sym bo licznego  czepka, ja k o  o - 
w prow adzonego w  A n g li i  w  ro -  z n a k i tru dn e go  zaw odu w y b ra -  
k u  1860. po d e c y z ji o z a tru d -  nego przez uczennice, z ło ży ła  im  
n ien iu  w  szp ita lach  s ió s tr św iec serdeczne życzenia  pow odzen ia  
k ic h , w  m ie jsce  zakonnic , k tó re  w  da lsze j nauce, 
dotychczas p e łn iły  te  o bo w ią z - 
k i.  W  d ru g ie j k la s ie  uczennice N astępn ie

Ib o k ą d  n a  k a w ą ?
P R Z E Z  D Ł U G IE  L A T A  m ó w iło  się o Szczecinie ja k o  o „p u ­

s ty n i g a s tro n o m iczn e j” . P rzyzn ać  trzeba, że w  o s ta tn ich  la tach  
o p in ia  ta  zdecydow an ie  się zm ien ia . O czyw iśc ie  na lepsze, 
zw łaszcza w  odn ie s ie n iu  do k a w ia rn i.  M a m y  ju ż  w  naszym  
m ieśc ie  k i lk a  n a p ra w d ę  e fe k to w n y c h  i  e leganck ich  lo k a li k a ­
w ia rn ia n y c h , k tó r y m i (choćby ta k ą  „Z a m k o w ą ” ) śm ia ło  może­
m y  p o c h w a lić  się n ie  ty lk o  w  k ra ju .

Tegoroczna w io sn a  p rz y n o s i dalsze k a w ia rn ia n e  nowości. 
P ie rw szą  z n ich  b y ła  k a w ia rn ia  „A G A W A ”  o tw a r ta  w  n ow ym  
b lo k u  p rz y  u l.  O drow ąża. L o k a l o b lisko  100 m ie jscach  zosta ł 
u rządzony ze sm ak iem , co m a  szczególne znaczenie gdyż  prace  
w yposażen iow e  w y k o n y w a n o  tzw . system em  gospodarczym . 
M ieszka ńcy  N iebuszew a  o trz y m a li w  ty m  czasie w  n o w e j sza­
cie  p o p u la rn ą  k a fe jk ę  p rz y  u l.  Rew . P aźd z ie rn iko w e j.

N a  s re b rn y  ju b ile u s z  naszego m ias ta  d os tan iem y d w a  p iękn e  
p re ze n ty : g ru n to w n ie  o d n ow io ną  „P L A N T O W Ą ”  w  p a rk u  Że­
ro m sk ie g o  z ta rase m  i  o g ród k ie m , a w  p rzysz łośc i być  może 
z k rę g ie ln ią  o raz  k a w ia rn ię  „J U B IL E U S Z O W Ą ”  p rz y  al. W o jska  
P o lsk ieg o  (na w p ro s t u l.  Ściegiennego).

Będzie  to  p ra w d z iw ie  repezen tacy jna  w id o k ó w k a  Szczecina. 
P ię k n e  w n ę trze , o o ry g in a ln y m  w y s tro ju , pom ieśc i 140 gości. 
L a te m  c zyn n y  będzie  ta ras i  b a lk o n . D oda tkow ą  a tra k c ją  „ J u ­
b ile uszo w e j”  s ta n ie  s ię  d an s in g  z  w ys tę pa m i a rty s ty c z n y m i.

---- --------------------- (k g )

w ych o w a w c z y n ie  
obu  k la s : L u c y n a  Zacha i  J a n i­
na Z a to r (na zd jęc iu ) p rz y s tą ­
p i ły  do  n a k ła d a n ia  czepków  na 
g ło w y  sw o ich , b ardzo  p rz e ję ­
tych  podop iecznych.

U roczystość za koń czy ła  się 
sp o tka n ie m  to w a rz y s k im  g rona  
pedagogicznego z u czen n icam i i  
ic h  ro d z icam i. ( j f )

Fo to . W . C ieś lakow a

N o ta tn ik
szczeciński
A  „ W IE C Z Ó R  m e lo d ii m o rs k ic h ” 

o d b ęd zie  się dziś , w e  w to re k  o godz. 
19, w  B ra m ie  K ró le w s k ie j. N a  w i­
b ra fo n ie  i  k s y lo fo n ie  g ra ć  będzie  
d u et m u zy c zn y  T ere sa  S to ko w s ka  
i  B o g na  N a z ię b łlo . S to w a rzys zen ie  
M a rv n is tó w  P o ls k ich  zap ra sza  za in ­
te re so w a n yc h  -  w s tę p  w o ln y .

A  K O M E N D A  D z ie ln ic o w a  M O  
S zczecin  N a d  O d rą  je s t w  posiada­
n iu  zeg a rka  m ęsk iego  z żó łtego m e 
ta lu , m a rk i „ P o lio t” , znalezionego  18 
lu teg o  b r . o k . godz. 21 n a  d w o rc u  
P K P  N ieb u s zew o . W ła ś c ic ie l zeg a rka  
pro szo n y  je s t o zg łoszenie się po 
o d b ió r w  K D  M O  N a d  O d rą , p ok. 
n r  34.

na morzu
P O D  T Y M  H A S Ł E M  o d b y ł się  

u b . sobotę w  U c ze ln ia n y m  Klubi«j 
W yższe j S z k o ły  M o rs k ie j „P O D  
M A S Z T A M I” , f in a ł  m ię d zy u c ze ln ia ­
nego k o n k u rs u  „ w ie d z y  o  s ta tk u  f 
m o rzu ” , zo rg an izo w an eg o  p rzez  S tu ­
d en c k ie  N a u k o w e  K o ło  E k s p lo a ta c ji 
i  T e c h n ik i P rze w o zó w .

T e m a ty k a  ko n k u rs u  d o ty c zy ła  po ­
p u la rn y c h  zag a d n ień  go sp o d ark i 
m o rs k ie j, a o m is trz o w s k i ty tu ł w a l  
c zy ły  trz y  d ru ż y n y , re p re z e n tu ją c e :  
U n iw e rs y te t  im . M . K o p e rn ik a  w- 
T o ru n iu , P o lite c h n ik ę  Szczec ińską  
i W yższą  S zko łę  M o rs k ą  w  Szczeci­
n ie .

Z w y c ię ż y ła  d ru ż y n a  W S M , a d ru  
ży n a  P o lite c h n ik i z a ję ła  trzec ie  m ie j 
sce. W  k la s y f ik a c ji in d y w id u a ln e j 
n a jle p s zy m  o k a z a ł się M a re k  B Iu ś  
z  W S M , d ru g im  b y ł A n d rz e j J e m io ł-  
k o w s k i p rze d s ta w ic ie l U M K  z T o -ł 
ru n ią . U cze stn icy  ko n k u rs u  o trz y ­
m a li  lic zn e  i  cenne n a g ro d y . ( j)

Czytelnicy
PRO SZĄ...

A A B Y  D Z IE L N IC O W Y  M O  od  
czasu do czasu zag ląd n ą ł do  p a w i­
lo n u  p rzy  u l. K rzy w o u s te g o  75 i  u -  
s p o k o il p o d ch m ie lo n yc h  p iw oszów * 
k tó rz y  tu  w ła ś n ie  u rz ą d z a ją  a w a n ­
tu ry .

P R O TE S TU JĄ ...

A  P R Z E C IW K O  d o ty k a n iu  p ieczy­
w a  rę k a m i p rzez  k a s je rk i w  S A M -ie  
p rz y  a l. W y zw o le n ia  (róg  u l. M a l­
c ze w s k ie g o ). K lie n c i u w a ża ją , że to  
n ie h ig ien ic zn e , a m y  d o d a je m y , że  
d z ie je  się t a k  n ie  ty lk o  w  ty m  s k le  
pie.

C ZE K A JĄ ...

Ą  Na  D Z IE Ń  w  k tó ry m  
c iń sk ie  P rze d s ięb io rs tw o  B u d o w la n e  
S zczecin—P o łu d n ie  zd ec yd u je  s ię  
z lik w id o w a ć  pozo staw io ny  p rzez  sie­
b ie p o re m o n to w y  b a łag an  n a  u l. 
W ło ś c ia ń s k ie j. T a k i b a łag an  to  k o m ­
p ro m itu ją c a  w iz y tó w k a .

D Z IĘ K U J Ą ...
A  K IE R O W C Y  au tobusu  M P K  n f  

w ozu  159 l in i i  52, k tó ry  zaw sze za­
trz y m a  w ó z  a b y  zab ra ć  sp ó źn ia l­
sk ic h  p as aże ró w . R ó w n ie  serdecz­
n ie  pan u  k ie ro w c y  au tobusu  ku rs u  
iącego z  T a ty n ia  do  Jas ien ic y  d z ię  
k u ją  d z ie c i szk o ln e  za to , że n ie  
m u szą pieszo  chodzić d o  szk o ły . A  
n ap is a ł do nas o ty m  nasz d łu g o le t  
n. ko re sp o n d en t p. S ta n is ła w  K a r ­
p iu k .

Komunikaty MO
♦  Ś W IA D K O W IE  w y p a d k u , a w  

szczególności k ie ro w c a  sam ochodu  
m - k ! „ 2 u k ” , k tó rz y  w id z ie li w  
d n iu  20 s ty czn ia  b r . o k . godz. 19.20 
p o trące n ie  m ę żc zy zn y  p rzez  sam o­
chód c ię ża ro w y  m - k i  „ L u b lin ”  n a  
u l. P o m o rs k ie j w  p o b liżu  u l. A . 
S tru g a , p roszen i są o  zg łoszenie ' 
się  w  K M  M O , u l. K a s zu bs ka  35 / 
p o k . 12, w  godz. od 8 do 16.

A  W  L IP C U  w zg lę d n ie  s ie rp n iu  
1969 r „  z je d ne g o  z  m ie s zk a ń  n a I I ,  
lu b  I I I  p ię trz e  p rzy  u l. B . K rz y w o u ­
stego sk ra d z io n e  zos ta ły  n iż e j w y ­
m ie n io n e  p rz e d m io ty :  3 lu b  4 koszu  
le  m ę sk ie , c za rn a  k u r tk a  m ę sk a  ze  
s k ay u , b rą zo w e  rę k a w ic z k i m ę s k ie  
i  p o rtfe l sk ó rzan y , b rą z o w y  z w y ­
t ło c zo n y m i h e rb a m i m ia s t. O soby  
poszkodow ane proszone są o zg łoszę  
n ie  się w  K D  M O  S zc zec in -S ródm ieś  
cie, a l . Jedności N a ro d o w e j 37, poik.

Odpowiedzi redakcji
C z y te ln ic zk a  z  u l. S ła w o m ira  19.

R a d z im y  n ap is ać  do  P o ls k ieg o  R a­
d ia  w  W ars zaw ie .

W ło d z im ie rz  C ieś la . D z ię k u je m y  
za lis t i w ie rs z , k tó ry  o trz y m a liś m y  
ju ż  po 8 m a rc a , a  za te m  za  późno  
a b y  zam ieś c ić  go w  gazecie.


